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Wychodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
z wyjątkiem poniedziałków i dni po- 
świątecznych. 

Przedpłata wynosi: 
MIEJSCOWA kwartalnie . . 8 złr. 75 cent. 
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Od administracji. 


Zapraszamy szanownych prenumeratorów 
naszych do wczesnego odnowienia  prenumera- 
ty na II. kwartał 1875. 

Cena prenumeraty ua „Głazetę Naro- 
dową* pozostaje ta sama, t. j.: 

z przesyłką pocztową wraz z „„Tygodni- 
kiem Niedzielnym :* 


rocznie 20 złr. — ct, 

*  półrocznie . TOUR — 6; 
kwartalnie O ala Torn 
miesięcznie M ka isP 05» 

W miejscu bez „Tygodnika Niedziel- 


nego“ wynosi prenumerata : 


rocznie P ? 15 złr. — ct. 
półrocznie . . 1 „ 50, 
kwartalnie . . 3 U 15 1» 
miesięcznie 5 1 „30, 


* Redakcja Gazety Narodowej odstępując księ- 
garni p. Gabrynowicza prawo przedruku powieści 
Bolesławity: Pamiętnik panicza, zasuzegła so- 
bie 100 egzemplarzy po zniżonej cenie 1 złr. 80 c 
dla swoich p. t. abonentów; cena sklepowa wynosi 
2 złr. 40 ct. 

Pieniądze na tę książkę przesłać można wraz 
z prenumeraią na Gazetg Narodową. 
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Telegramy Gazety Narodowej. 


(Tylko w jednej części wczorajszego numeru dru- 


kowane.) 


Wiedeń d. 26. marca. „Nowa Presse“ 
otrzymała następujący telegram z Konstanty- 
nopola: Ottomańska eskadra pod dowództwem 
kontradmirała Hassana-baszy otrzymała rozkaz 
udania się na morze Adrjatyckie dla powita- 
pia cesarza austrjackiego podczas jego podróży 
po Dalmacji. Gubernator Bosnji, Derwisz-basza, 
udaje się także do Dalmacji również dla po- 
witania cesarza. 

Do tego samego dzienniki telegrafują 
z Belgradu: Przed rozwiązaniem skupczyny 
ośgiadczył rząd, Że skupczyna powoduje się 
tylko namiętnościami i utrudnia każlą czyn- 
ność. Rządowi brakło cierpliwości i usposo- 
bienia pojelnawczego i ujrzał się zmuszonym 
doradzić księciu rozwiązanie Izby. To oświać- 
czenie rządu wywołało Żywe oklaski na gale- 
Tj®b. Opiuja publiczna jest bardzo przyjaż- 
ną „dla rządu. 


Lwów d. 28. marca. 


 nterpelacja p. Gierowskiego. — Nędzota mło- 
doczeaka. — Niestety jeszcze o Giskrze.) 


Dopiero teraz kancelarja Izby posłów na- 
desłała nam sprawozdania stenograficzne z po- 


siedzenia d. 20. bm., a w niem interpelację 


oai OC igo do ministra wyznań i 0- 
wiaty, która opiewa dosłownie: 

„Ostatniemi czasy wielu duchownych grec- 
ko-nnickich z Polski moskiewskiej przywędro 
walo do Galicji. Duchowni ci umieją tylko po 
polsku i po moskiewsku; języka ruskiego bar- 
dzo mało a niemieckiego zgoła nie posiadają, i 
są teru mniej odpowiedni do duszstarownictwa 
w Galicji, ile że zupełnie im zbywa na wy- 
maganem w Austrji wykształceniu naukowem. 
Mimo to jednak bywają w Galicji używani do 


—— 


Ze Lwowa do Rzymu 


przez 


Dra. B. 
(Ciąg dalszy.) 


Uciekając z ziemi, od wpływu jej zatrutych 
wyziewów, człowiek na przybrzeżnych skałach 
i maluczkich wysepkach morza, schronienia 
į ziełoności szukać postanowił, i na nich się 0- 
siedlił. Jak małe gniazdeczka, a nader malo- 
wniczo wyglądają tu osady, wioski i zamki, do 
zielonych gór lub skał na wyspach poprzycze- 
piane, i na łaskę fal rzucone, 

Dla ratunku biednej tej okolicy od miazm 
okropnych, prócz zaprowadzenia rowów i dren, 
a i to nie wszędzie, nic więcej dotąd nie uczy- 
niono; aby zaś podróżnych od zarazy ochronić, 
zabraniano dawać im wody na stacjach, i przy- 
spieszono ruch pociągów. Szkoda tylko, że bra- 
ku wodu przy tamtejszych upałach niczem w 
ubogich i opnszczonych stacjach nie zastąpiono. 
Przebywanie tej drogi w porze nocnej i wilgo- 
tnej w lekkiem ubraniu, bardzo szkodliwem być 
może; jest więc do życzenia, aby o tem, nie- 
znających okolicy podróżnych, napisy na sta- 
cjach, albo co lepiej, policyjno-sanitarni nrzędni- 
cy przestrzegali. 

Po młodem i nowożytnym lakierem pocią- 
gniętem Livorno, — z religijną czcią prawie 
powitaliśmy około 10. w nocy czarne, omszone, 
i prochem tysięcy lat petrząśnięte mury nie- 
śmiertelnego miasta siedmiu wzgórków. 

Nieznając Rzymu, tutaj także pod opiekę 
losów -zdać się musieliśmy. Byliśmy jednak już 
nie przez losy, lecz przez bogów kierowani, do- 
staliśmy się bowiem do omnibusu hotelu „Mi- 
nerva“, a który minąwszy wspaniały Kwirynał, 
stoczył się prawie bez wiedzy pary swoich chu- 
dych koni z góry tejże nazwy, i wysadził nas 
przed hotelem „Minerva“, dając tem samem świa- 
dectwo, że w posiwiałym Rzymie domy nawet 
zajezdne cechy pewnej starożytności mieć muszą. 

Niewiadomą mi jest historja hotelu i po- 
wód tej przedchrześciańskiej nazwy, ale to wiem, 


duszstarownictwa, i już kilku (mehreren) nadano 
posady duszstarownicze, 0 które się ubiegali 
tukrajowi (einheimische) kandydaci duchowni. 
Tak np. kompetowało o posadę w Mierzwicy 
pięciu krajowych kandydatów, z których jeden 
już 22 lat służy; posadę tę jednak dano du- 
|chownemu, który z Polski moskiewskiej przy- 
wędrował, mima że parafia Mierzwieka energi- 
cznie przeciw temu zaprotestowała. Ponieważ 
ten postępek dotyczączego ordynarjatu bisku- 
piego pomiędzy tukrajowymn klerem parafialnym 
powszechne wywołał niezadowolenie, i postępek 
ten nie odpowiada przepisom ustawy z d. 7. 
maja 1874. Dz. p. p. nr. 50, według którego 
do otrzymania prebendy kościelnej oprócz oby- 
watelstwa austijackiego potrzebnem jest niena- 
ganne pod względem moralnym i pelitycznym 
(staatsbirgerliche) postępowanie, tudzież kwali- 
fikacja, ustawami: państwowemi przepisana ; 
przeto pózwalają sobie podpisani zapytać J.E. p. 
Ministra wyznań i oświaty: 1) Czy Wys. rząd ma 
wiadomość o tym postępku biskupiego ordyna- 
tu w Galicji; a jeżeli tak, to 2) czy i co za- 
myśla Wys, rząd zarządzić, aby także dla kleru 
tukrajowego ubliżające i pod wzg'ędem mate- 
rjalnym dotkliwe postępowanie powstrzymać? 
Wiedeń d. 19. marca 1875. (pod) Gierow- 
ski, Fux, Kópl, dr. Schaffer, dr. Heilsberg, 
dr. Roser, Tomaszczuk, Gross, Zschok, Wal- 
terskirchen, Teuschl, Grübler, Theumer, dr. 
Klier, Seidemann, dr. Wedl, Hanisch, Oberlei- 
thner, G. Held, dr. Raciag, Hajdama cha, 
Adolf Haschek. dr. Kronawetter, Pino, Prom: 
ber, Ryger, Venturi, Kardasch, dr. Schaup, 
Sandner. Wildauer, Ritter, Wickhoff, dr. Men- 
ger, Jeffernigg, Beer, Meisler, Richter, Bazant, 
Winkler, Schier, Bareuther, Janowski, Ko- 


walski Egger, Renney, Hackelberg, Gólle- 
|m Claudi, Pauer, dr. Offner, dr. Weeber, 
uida.“ 


Przytoczyliśmy naumyślnie spis tych, co 
poparli p. Gierowskiego. Iluż tu znajdziemy 
takich, co tę sprawę znać mogą, którzy wie 
dzą co podpisali?... Ze znakomitości centrali- 
stycznych nie napotykamy zgoła nikogo, suać 
nie wierzą Rasskim, albo za nic ich mają; zre- 
sztą oprócz postępowców, z lewicy i centrum 
mało kogo widzimy, chyba beamterskich depu- 
towanych z Bukowiny. Z księży ruskich żaden 
nie podpisał. Z formy i treści zresztą, interpe- 
lacja jest tylko kamieniem, rzuconym przez 
ulicznika, który coprędzej umyka po tym czy- 
nie bohaterskim. 


Wzniesiono ją bowiem n samego schyłku se- 
sji, kiedy interpełant wiedział, że minister niema 
już czasu na tyle, aby sprawę zbadać i dać od- 
powiedź, Ulubiona to taktyka kliki, do której 
niestety należy p. Gierowski. Podobnych pod- 
stępów pełno w interpelacji. Mówi o kilku czy 
kilkunastu posadach, a zdołał przytoczyć tyłko 
jednę. Powołuje się na ustawę majową, a wie, 
że Mierzwica została daną niedawno tema, a 
zatem, kiedy już ordynarjat biskupi znał dobrze 
tę ustawę, i z pewnością do niej się stosował. 
zwłaszcza, gdy Słowo bębnami i trąbami roz- 
głaszało tę sprawę mierzwicką, nim jeszcze ob- 
sadzenie nastąpiło. Który to ordynarjat, czy 
lwowski, czy przemyski, interpelant nie mówi, — 
lepiej aby cień padł na oba ordynarjaty. Że 
duchowni chełmscy kończą taksamo gimnazja i 
stndja teologiczne, jak galicyjscy, czescy, sty- 
ryjscy; że część praktyczną co do właściwości 
austrjacko galicyjskich uzupełniają należycie, to 
interpelant zamilczał. Zamilezał, że daleko wię- 
cej duchownych galicyjskich gr. un. wyszło w 
Chełmskie, niż chełmskich do Galicji, że zatem 
koniec końców duchowieństwo „tukrajowe* pod 
względem „materjalnym* nie jest pokrzywdzo- 
ne. Wszak wkrótce zabraknie księży gr. un. w 
Galicyi, jak świadczy malejąca ogromnie liczba 
alumnów! P. Gierowski kłamie, jakoby księża 


chełmscy mało umieli po rusku, — nie znają |czkę, byle p. Giskrze dauo 30.000 porękawicz- 
bo też tojnego. Gmina w kłopocie przystaje na to, otrzy- 


języka ruskiego, jakim pisze Słowo, 


o wszystkiem, oprócz niezliczonej ilości scho- 
dów i kolosalnej wysokości gmachu, musieliśmy 
zapomnieć. 

Odpocząwszy, spojrzeliśmy w otwarte okna, 
które po nad okolicznemi dachami górowały: 
miasto, u nóg naszych rozłożone odpoczywało 
w ciepłej atmosferze nocy po dziennem życiu, 
i strzelało wieżami kościołów ku gwiażdzistemu 
niebu, które się w wodzie płynącego w oddali 
Tybra odbijało. Poważna a uroczysta cisza za- 
legła starożytne miasto. Takie niebo mają tyl- 
ko Włochy, takie widoki tylko Rzym dać może! 

Postanowiłem sobie, że celem pierwszej mo- 
jej wycieczki nazajutrz będzie kościół św. Pio- 
tra; należało się to pierwszej w świecie świą- 
tyni, największemu w świecie kościołowi. Jakoż 
o w pół do dziewiątej rano stałem już przed 
tym przybytkiem sztuki i pobożności. Nie mam 
zamiaru opisywać kościoła, szczegółu po szcze- 
góle, chcę tylko oddać w krótkich słowach wra- 
żenie, jakie sprawia jego całość. Jak wszystko, 
co jest istotnie prostem, pięknem i wielkiem, a 
o czem : yle czytało Się i słyszało, — tak i 
Bazylika Piotrowa wcale na pierwszy rzut oka 
swoim ogromem i wspaniałością nie uderza. 
Przedstawia się jako piękny, wielkich rozmia- 
rów, ale niewiele od innych kościołów wspa- 
nialszy przybytek, tak, że mimowoli dziwił się 
każdy, że o niej tak wiele pisać i mówić mo- 
gą. Zagadka małego pierwszego wrażenia nie 
w tem, aby gmach istotnie nie był ogromnym, 
gdyż długości największych kościołów w Euro- 
pie równają się zaledwo szerokości św. Piotra, 
zagadka ta leży w przedziwnej harmonii kształ- 
tów, w matematyczności i proporcji części do 
całości, i całości do części, o kolosalności któ- 
rych tylko przez studja ppisów kościoła, tylko 
przez porównania części do całości sądzić mo- 
żna. Jak w każdem arcydziele sztuki rozmiary, 
tak i rozmiary św. Piotra nie uderzają od ra- 
zu, dopiero później; aby zastanowiły, trzeba je 
nietylko zbadać, lecz zmierzyć nawet. Dość po- 
wiedzieć np., ża aniołki, trzymające muszle ze 
święconą wodą, a wydające się od drzwi głó- 
wnych zwykłej wielkości aniołkami, są olbrzy- 
miemi postaciami przy bliźszem ich opatrzeniu; 
dość powiedzieć, że pióro w ręce św. Jana E- 


że nimeśmy się na trzecie piętro hotelu dostali,, wanielisty, który stanowi jeden z czterech me- 


We Lwowie, 
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Rok XIV. 


pokurcz ni ruski ni moskiewski A czy język 
niemiecki dzisiaj jest księżom w Galicji nieod- 
zownie potrzebny ? 

Ale oburzyć musi pod wzgjąłem narodo- 


wym pogardliwe słowo interpelącji: „przywę- 
drowali*. Wszak ks. Pietruszewicz i cała kli- 
ka twierdzi, że Ruś sięga nietylko po Chelm- 
skie, ale aż pod samą prawie Warszawę — i 
historja i etnografia nie zadają im fałszu. A za- 
tem Chełmskie to Ruś, tak jak Galicja wscho- 
dnia — teu sam lud, ta sama ziemia, tasama 
mowa, ta sama wiara. I p. Gierowski nie po- 
wiada 0 owych mordercach, jak. Popiel, Liw- 
czak itp., że „wywędrowali* z Galicji w Chelm- 
skie. Oburzać musi pod względem obywatel- 
skim i w ogóle hnmanitarnym suppozycja inter: 
pelacji, jakoby owi księża z Chełmskiego byli 
naganni pod względem politycanym i moral- 
nym — owi, męczennicy wiary, i tylko wiary, 
a nie spraw politycznych, owi, o dla najwyż- 
szej idei, bo religii, poświęcili siąbie i rodziny 
swoje! i 

Interpelacja ta będzie niezmaązanem piętnem 
na czole i duszy tych, co ją satmgowiednie lub 
z jakiejkolwiekbądź pobudki podpisali; będzie 
okropnym pomnikiem, do jakiego upadku moral- 
nego doprowadziła klika par excellence: ruska. 
Interpelacja ta jest tem okropniejszą, że kłam- 
stwem jest, jakoby galicyjski kler unieki nie 
uważał męczenników za braci swoich po krwi, 
wierze i dachu, jakoby kler ten zapomniał słów 
Zbawiciela, każącego głodnych karmić, wię- 
źniów przytulać, nieszczęśliwych pocieszać; ja- 
koby ten kler podanie pomocy tym męczenni- 


z wiedeńskiej kasy oszczędno- 
ści, a p. Giskra własnoręcznie kwituje otrzy- 
manie porękawicznego; sumę 30.000 złr. wpi- 
sano między „wydatki“ miasta. Na posiedzeniu 
klubu gminnego uchwałono interpelować o to 
w Radzie miejskiej i zażądać okazania owego 
kwitu. Trzeba wiedzieć, że p. Giskra jest nad- 
kuratorem, t. j. najwyższym dygnitarzem wie- 
deńskiej kasy oszczędności; i godzi się pamię: 
tać, że pewien dziennik polski, ale w Galicji 
wychodzący, W programie swoim wywiesił był 
sobie sztandar Giskry jako gwiazdę przewo- 
dnią. Dziennik ów zapewne o tem zapomniał?... 


muje pożyczkę 


Zwierzchność kościoła ewar- 
gelickiego w Frusiech jest tak służalczą 
dla obecnego rządu bismarkowskiego, Że po- 
czyna budzić niezadowolenie nawet u tych 
wiernych, którzy dotychczas z pokorą i uwiel: 
bieniem patrzyli na jej działalność. Już od kil- 
ku miesięcy podnoszą się głosy dziennikarstwa 
luterskiego, przeciw solidaryzowaniu się róż: 
nych sekt kościoła protestanckiego z rządem. 
Mówiono dość stanowczo, że opieka rząd ' 
zbawia protestantyzm swobody i niezależności, 
i pośrednio przyczynia się do spotęgowania 
wpływu kościoła katolickiego. Od pewnego 
czasu głosy te stały się donośniejszemi, a $ 
tyka czynności władz kościelnych lut 
poczęła być surowszą i gwałtowniejszą. "PTZ 
tygodniem Kreuzztg. w jednym z seig 
stąpiła przeciw naczelnej Radzie kościelne 


potępiając jej 


kom uważał sobie za ubliżenie i krzywdę ma- 
terjalną. Jest garstka takich ciemnych na sercu 
i duszy, co przytakiwać będą p. Gierowskiemu, 
ale tylko garstka. Odkądże zresztą kler ruski 
przestał słynąć z gościuności ?... 

Równocześnie otrzymujemy Narodni Listy 
z d. 26. bm, a w nich napotykamy tuż na 1. 
kolumnie korespondencję z Warszawy 0 „na- 
wróceniu unitów na prawosławie,* niegodziwszą 
jeszcze może od tego co piszą gazety moskiew- 
skie. Korespondent ten pisze: „Księża uniccy 
buntowali lud przeciw rządowi. Naturalnie, że 
takich pasterzy musiano z parafii wyrugować. 
Bojąc się prześladowania, uciekli do Galicji, i 
ztamtąd wpływali w tym duchu na lud. Gdzie 
lud żył w sąsiedztwie z Polakami, dochodził 
opór do jawnych nieporządków (np. w gubernii 
Siedleckiej); ale gdzie unici byli zdała od wpły 
wu polskiego, tam słuchali rozporządzeń kon- 
systorza. O nawracaniu na wiarę prawosławną 
na razie nikt nie myślał. Nastąpiło to dopiero 
skutkiem ślepoty stolicy apostolskiej w Rzymie.* 

A Narodni Listy są organem <urzędowym 
„czeskiego stronnictwa libefadtine go.” 
Korespondencja ta zresztą widocznie jest pisa 
ną w samej Pradze; bo polemizuje z organem 
duchowieństwa czeskiego, Czechem, który we- 
dług prawdy opisał prześladowania unitów w 
Kougresówce, i powołuje się na Neues Frmdblt., 
tudzież na Slovenski narod, organ „libe- 
rałów słowieńskich*, których przywódzca Rac- 
lag podpisał interpelację Gierowskiego. Hańba 
takiemu stronuictwu liberalnemu, które nie chce 
wiedzieć, że gdzie nie ma wolności sumienia, 
tam żadnej nie ma zapewnionej. wolności. 

Nowin politycznych z Austro-Węgier nie 
ma żadnych. Chyba nowy przyczynek do cha- 
rakterystyki p. Giskry. Gradecka Rada miej- 
ska uchwaliła pożyczkę w sumie 3 mil. złr., a 
przy ogólnym braku kredytu, nie mogąc jej 
nigdzie dostać, udała się do wiedeńskiej kasy 
oszczędności, która na zbytek pieniędzy cho- 
ruje. Gdy jednak hypoteka, ofiarowana przez 
miasto Grac, nie odpowiadała statutom kasy tej, 
dyrekcja więc odmówiła pożyczki. Wkrótce je- 
dnak zjawia się w Graca pewien doktor praw 
i w imieniu Giskry przyrzekł wyrobić tę poży- 


wykazując nicość i brak powagi w jej czynno- 
ściach. Rada udała się ze skargą do sąda, pro- 
kuratorja wytoczyła proces, i p. Nathusits, 
naczelny redaktor Gazety krzyżowej, został „za 
obrazę naczelnej Rady skazany na zapłacenie 
grzywny 600 mark, a ewentualuie na dwuty- 
godniowe więzienie. Nie dość na tem. Sam ce- 
sarz postanowił osobiście zamanifestować u- 
znanie swoje dla szukających u rządu jego o- 
pieki ; w liście więc, wystosowanym do naczel- 
nej Rady, dziękuje jej za dotychczasową dzia- 
łalność w sprawie urządzenia synodów prowin- 
cjonalnych, w prowincjach wschoduich cesar- 
stwa (tj. w ziemiach polskich, gdzie mają oue 
popierać pruską misją cywilizacyjną władz po- 


|litycznych; jest to więc zręczne odwołanie się 


do patrjotyzmu pruskiego), cieszy się z harmo- 
nii, jaka panuje między Radą a cesarzem w 
zasadach współnie wyznawanych, i kończy na 
dzieją, iż Rada zechce wkrótce zwołać jene- 
ralny synod. 
Wczorajsza wiadomość z Berlina, podług 
której rząd cesarstwa niemieckiego rozmyśla 
obecnie nad środkami, jakich się jeszcze 


chwycić by wypadało przeciw katolikom, 


uzupełnia się podług depeszy bióra Wolfa .w 
ten sposób: w ministerstwach pruskich, w Wy- 
działach Rady związkowej, debatują nad tem, 
w jaki sposób wziąć pod rozwagę zastosowanie 
ustawy z roku 1872 przeciw jezuitom do po- 
krewnych im zgromadzeń, i nową regulację sto- 
sunków zakonnych katolickich do państwa. 
Wszystkie te debaty mają charakter przygoto- 
wawczy i zmierzają do tego, aby przygotować 
materja? na wiosnę i lato. 

Trybunał policji poprawczej w Berlinie wy- 
dał wyrok w sprawie stowarzyszeń 
socjałistycznych tego miasta. Podług 
tego wyroku rozwiązano i ostatecznie zakazano 
zawiązywać na nowo stowarzyszenie ogólne ro- 
botników niemieckich, stowarzyszenie murarzy 
i krawców, i stowarzyszenie cieśli. Hasenclever, 
prezes ogólnego stowarzyszenia robotników nie- 
mieckich, został skazany na 120 mark grzywny. 
a ewentualnie na 20 dni wiązienia. Pp. Eks i 
Reimer, pelnomocnicy Hasenclevera, skazani każ- 
dy na 60 mark, a ewentualnie na 10 dni wię- 
zienia. Pp. Hurlemann, prezes stowarzyszenia 


płaszczenie się przed rządem | 
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Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują : 
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Ogłoszenia przyjmują się za opłstą 6 
eoutów od miajsya objętości jednego wiurB a 
drobuym drukier:. 

Listy reklamacyjne nieopisczętowaue nie ule- 
uają (rankowaniu. 

Manuskrypta drobne zie zwracają uiy 
bywają niszczono. 


lec: 


Baterje wybrzeży niemieckich 
będą uzupełnione działami wielkiego kalibru, 
podług modelu nowego, wykonanego przez Krup- 
pa. Fabryka Esseńska dostarczyła już 47 ta- 
kich dział, których próba odbędzie się w Du- 
men, wobec specjalnej komisji oficerów artyle- 
rji. Siła ich rzutu równa się 480 funtów. Każ- 
dy wystrzał kosztować będzie 400 franków. 

Skupczyna serbskazostała roz- 
wiązana, jak doniosły wczorajsze telegramy, 
w skutek skandalu, zaszłego w Izbie i za ini- 
cjatywą rządu. Późniejsza depesza W. Sonn- u. 
Montags Zty. donosi, że już późnym wieczorem 
d. 284 marca odbyła się poufna konferencja po- 
stów, a na niej to Marinowicz i koledzy do- 
magali się, aby rząd rozwiązał Skupczynę 
i rządził dalej na podstawie przeszłorocznego 
budżetu. Powszechne oburzenie przeciw opozy- 
cji która zawdzięczała siłę swoją zabiegom 
Ignatjewa i panslawistów, i sympatja dla stron- 
nietwa umiarkowanych, pozwała mieć nadzieję. 
że gdyby teraźniejszy pabinet upadł a nowy 
został wWeórzony po za parlamentem, to przy- 
saly skłdd $kapczyny nlegnie zmianie nie na 
korzyść pońityki moskiewskiej. 

" Ze Śtokholma donoszą: Izby upoważniły 
rząd do zakupna materjału artylerji za 500.000 
koron i użycia 4,700.000 koron na budową stat- 
ków wojennych kn obronie wybrzeży. 
> 9 2345 * 


| nie przemysłu austrjackiego. 
ik 
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re „Czas już aby nastały rządy ludzi u- 
czeiwych!4— to hasło podnoszą organa 
miaisterjalne, — niepomnąc, jakie tym hasłem. 
słasznem zresztą, wydają świadectwo stronni- 
ctwu, i tego Btronuictwa „wydziałowi wyko- 
nawczemu*, które dotąd rządziły i rządzą, — 
aiepomnąc, że hasło to wyszło z ust prokara- 
topa, z kryminała, że pierwszą manifestacją w 
czynie tego hasła było dekorowanie prokurato- 
ra i sędziego karnego, który prokuratorewi po- 
magał. Trudno wszelako, aby rząd i parlament 
dotychczasowy także nie zaliczał siebie do a- 
czciwych ludzi. Gdy zatem rząd obecny, który 
tylko jest dalszym, i to spotęgowanym ciągiem 
rządów konstytucyjnych Austrji, z bardzo krót- 
ką.przerwą ciągle stoi u steru, ani też obecny 
parlament nie został rozwiązanym: nie pozo- 
staje nie innego, jak rządy dotychczasowe na- 
zwać rządami ludzi uczciwych Nro L Obaczmy 
co ten numer I. zdziałał. a to pod względem 
ekonomicznym. O krachu giełdowym nie 
wspomaiemy, ale o innych przedmiotach, a to 
właśnie z powodu odpowiedzi, jaką d. 24. w Iz- 
bie posłów dał zastępca ministra handlu, p. 
Chlumetzky, na Interpalację, Isbarego i Prombe- 
ra w sprawie traktatów handlowo - cłowych z 
Węgrami i z zagranicą. 


Światowi kandlowemu i przemysłowemu 
Przedlitawii chodzi o to, aby wszystkie te trak- 
taty były zmienione, a odnośnie wypowiedziane, 
gdyż inaczej przemysł i handel z kretesem u- 
padną. Bardzo długo już sfery dotyczące upo- 
minały rząd do czynności w tej mierze, a wre- 
szcie posłów, aby interpelacją zmusili rzad do 
odpowiedzi. co robi lub zrobić zamyśla w tym 
względzie. Rząd milezał, a posłowie dopiero 
przy samym schyłku sesji parlamentu odezwali 
się. Odpowiedź dał minister szybko, ale taką, 
że sfery dotyczące zostały jeszcze bardziej za- 
niepokojone. Minister odparł, że poweżmie de- 
cyzję dopiero po nadejściu opinii Izb handlo- 
wych i rządu węgierskiego; nie dodał nawet, 
że ministerjum nie chybi terminu wypowiedze- 
dzenia. Cóż się zatem stanie, jeżeli Izby handlo- 
we i Węgry nie dadzą na czas swej opinii ? Idąc za 
swoją odpowiedzią rząd nie powziąłby decyzji i 
nie wypowiedziałby traktatów. Wszakże już wie- 
deńską Izbę handlową musiało ministerjum u- 


murarzy, i Otto Capell, każdy na 30 mark lub| pomnieć, aby corychlej nadesłała swoją opinię ; 


15 dni więzienia 


dalionów kopuły, — pióro, wydające się z dołu 
zwykłem piórem, ma przeszło dwa metry dłn- 
gości, — dość to wiedzieć, aby zrozumieć przy- 
czynę małego wrażenia, jakie na pierwszy rzut 
oka kolosalna ta Bazylika harmonią swą czyni, 
i aby o reszcie rozmiarów nabrać należytego 
pojęcia. Rozmiary te dlatego tylko nie zastana- 
wiają od razu, że ich pierwszym rzutem oka 
zmierzyć nie można, — wmyśliwszy się w nie 
głęboko, zdutmiewają następnie i prawie prze- 
rażają wielkością. 

Nie małą ujmę wrażeniu wynikającemu z 
rozmiarów wnętrza kościoła czyni przeszalowa- 
nie, które dwie duże kaplice z prawej strony 


zupełnie od całości odcina, a tem samem o sze-|Ś 


rokości gmachu w tem miejseu pojęcia dać nie 
może. Przeszalowanie to miało na selu odoso- 
bnienie obradujących nad Niepokalanem Poczę- 
ciem i zamknięcie w ograniczonej przestrzeni 
głosu moweów, którzy inaczej sźyszanymi by 
nie byli. Jest bardzo do życzenia, aby to cza- 
sowe, bardzo zresztą kunsztownie zrobione 
przeszalowauie usuniętem nakoniec już zostało. 

Toż samo co o wnętrzu, da się i o zewnę- 
trznych rozmiarach Bazyliki wyrzec, mianowi- 
cie, że są olbrzymie; to trzeba jednak przy- 
znać, że daleko mniej od wewnętrznych impo- 
nują, a główna kopuła tak się chowa za fron- 
tem kościoła, tak w niego, jeżeli się tak można 
wyrazić, wklęsa, w miarę zbliżania się do gma- 
chu, że rozmiarów jej, acz również kolosalnych, | 
zgoła ocenić nie można 


, Co do ozdób architektosicznych zewnątrz 
1 przedmiotów sztuki wewnątrz świątyni, obfi-' 
tość i bogactwo ich jest: nadzwyczajne. Spis 
ich byłby zbyt dłagim, lepiej więc go zostawić 
szczególowym opisom, które go wyczerpująco 
traktują. Do jakiego zaś zbytku, jeżeli się tak 
godzi wyrazić, posunięto staranie o ozdoby we- 
wnątrz kościoła, niechaj to służy za miarę, że 
już nawet malowideł "za dość wspaniałą orna- 
mentację gmachu nie uznawano, i najpiękniejsze 
obrazy układano z mozajki. Jest ona tak dro- 
bną i jednolitą, a tak doskonale naśladuje ma- 
lowidło, że bardzo uważnie i to przez szkła 
przypatrywać się jej należy, aby ją od arcy- 
dzieł pędzla odróżnić. W tej bazylice nie nie 
ma, coby w swoim rodzaju arcydziełem nie 


było, to też ją słusznie panteonem sztuki na- 
zywają. 

Chcąc być wiernym prawdzie, jeszcze o 
jednem, ale już smuinem z tej świątyni wynie- 
sionem wrażeniu wspomniąć tu potrzeba, bo o 
zniewadze tego monumentalnego gmachu sztuki, 
bo czemże jeżeli nie zniewagą domu Bożego 
nazwać należy to, co autor tych notatek sam 
widział, mianowicie jakiegoś turystę, który w 
kościele św. Piotra palił cygaro. Czy to na- 
stępstwo nihilizmu, czy nienawiść katolicyzmn ? 
najprawdopo lniej następstwo głupoty i podłości. 

Kolejno zwiedzałem kościół z Watykanem 
i ich arcydzieła; górujący nad miastem zamek 
w. Anioła; Forum z jego krwawemi wspo- 
mnieniami; Kapitol z jego tarpejską skałą; pa- 
łac cezarów, z którego Neron na zapalony Rzym 
patrzał; grób Scipionów ; ruiny świątyń pogań- 
skich i Panteon; Katakomby, a przy nich Kolo- 
seum. Pomniki te są świadectwem dziejów, myśl 
których z tego grodu świat cały objęla raz 
swoją materjalną, drogi raz moralną potęgą. 
Jakże małymi czujemy się w obec wielkości lu- 
dzi. którzy na sławę Rzymu pracowali. Musieli 
być wielkimi ci, co ideę chrześcjańską, z kata- 
komb wyniesioną. roznieśli po świecie, co to w 
tych podziemiach żyć i umierać dła nich umieli, 
ale niepospolitym był także i ten, co nrzeczy- 
wistnił plan koloseum, tę monumentalną kata- 


komb antitezę. — Nie to podziwialiśmy że dwa 
tak sprzeczne sobie pojęcia ostać się obok sie- 
bie nie mogły, — ałe zdumiewaliśmy się nad 


potęgą przeznaczenia moralnych idei, która na 
wet takich jak Rzym przedchrześcijański 0l- 
brzymów obala. 

O ile pomniki Rzymu poda0szą serca i zdu- 
miewają umysł, o tyle samo miasto smutny 
przedstawia widok, — bo ruiny prawie i upadku. 
Czarne, zabudowane ciasno, ulice wązkie i po- 
plątane, życia mało, — istne miasto przeszłości 
i grobów. Jedno „Corso“ ożywia się-0 zmroku 
mnóstwem spacerujących w powozach i pieszo, 
ubranych po większej części czarno. Kolor ten 
przeważnie w Rzymie panujący jak w ubiorach 
tak w ekwipażach, pewien rodzaj żałoby nadaje 
ulicom; tem nieprzyjemniej też razi tutaj nieu- 
stanny hałas i krzyki ulicznych przekupniów, 
którzy najdzikszemi głosami to świeże gazety, 


a rząd węgierski przed wyborami i ukonstytu- 


to rozkłady jazd kolejowych "zalecają. Po tych 
ulicznych krzyków dniem i nocą długi czas we 
włoskich miastach przyzwyczaić się nie mogłem; 
rażą one uszy i najmniej nawet nerwowych o 
przestrach nieraz przyprawiają. 

Na niewesołe wrażenie, jakie Rzym spra- 
wia, wiele wpływa smutna pozycja papieża, a 
pozycję tę nczuć potrafi każdy, co odrzuciwszy 
na bok wszelkie uprzedzenia, zdolnym jest do 
sprawiedliwego ocenienia charakteru i położe- 
nia Ojca Świętego. Pozbawiony władzy, którą 
od tysiąca lat przeszło dzierzyli jego przodko- 
wie, strącony z tronu, na którym długie pano- 
wał lata, papież na grnzach najstarszej i to 
uniwersalnego znaczenia monarchji internował 
się sam w Watykanie i w nim zamknął, nie 
bywając od lat kiłku ani w kościele Św. Piotra, 
ani w mieście, i ze swojego schronienia prowa- 
dzi odważnie walkę przeciwko nowoczesnym 
pojęciom, z których wyrastają militarne pań- 
stwa. Od czasu żajęcia Rzymu przez Wiktora 
Emanuela nstały owe świetne obrzędy kościelne 
i owe imponujące błogosławieństwa papiezkie, 
dawane miastu i światu z balkonu Bazyliki 
Piotra, tłumom, zalegającym plac przed nim. 
Papieża obaczyć można tylko na andiencjach, 
które zawsze udziela o tyle chętnie, o ile mu 
wiek i zdrowie na to pozwalają. albo też w o- 
grodzie Watykanu, gdzie letuią porą w godzi- 
nach wieczornych, a jesienią w godzinach połu- 
dniowych, biały, blady, smutny, ale zawsze 
spokojny i słodki samotnie się przechadza. 


Ograniczony do Watykanu i jego nieskoń- 
czonych a wspaniałych galerji, — Ojciec Św. 
otoczył się w nim strażą, nie przez obawę, jak 
raczej dla ostentacji, a najbardziej może s8po- 
koju. OpowiadaRo nam na miejscu, że dawniej, 
dopóki przy zwiedzaniu Watykanu mniej było 
kontroli i mniej ściśle przestrzegano godzin, 
ktoś z publiczności, zapewne jakiś niepobożny, 
spotkawszy kiedyś Ojca Św. na galerji, dopu- 
ścił się czynu nieuszanowania. Odtąd zwiedze- 
nie muzeów zostało utrudnionem, godziny ozna- 
czone ściślej, a straż, stojąca u wejścia dv pa: 
łacu, bez ceremonii na krzyż składa bagnety 
przed każdym, kto się zapędza,bez karty wstę- 
pu, lub do mieszkańców Watykanu nie należy. 

(Dok. nast.) 
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„Aitawii 
Foe dziełem rządów uczciwych Nr. I 


owaniem się nowego sejmu swej opinii nie na- 
deszle! A wszystkie owe zabójcze dla Przed- 
traktaty powstały od r. 1867, t. j są 


Jakie jest jołożenie handlu i prze- 
mysłu przedlitawskiego, wykazujemy 


tenfeldu (przedmieście wiedeńskie), myśmy sa- 
mi temu winni. Nie we wszystkich gałęziach 
tak mocno się nie odbiły stare, dziedziczne 
zdrożności austrjackie. Przemysłowiec austrja- 
cki, pracujący na wywóz za granicę, aż na- 
zbyt często cierpliwość nabywców na najtward- 


cytatami z długiego ciągu numerów samychże sze wystawiał próby. Bywał nierzetelnym co 


pism i innych dokumentów centralistycznych. 

Z polecenia dolno - austrjackiego Towarzy- | 
stwa przemysłowego p. Falk przedłożył spra- 
wozdanie o potrzebie reformy cłowej i rewizji 
traktatów handlowych, a wykazawszy, jakie 
zmiany są potrzebne, datami statystycznemi 
wykazał, że znaczna część bardzo ważnych ga- 
łęzi przemysłu w Austrji, jako to: przędzalnie 
i tkackie warstaty wełny i bawełny, przemysł 
żelazny, górniczy i hutniczy, a poniekąd fabry- 
kacja jedwabiów i wstążek, jest blizką zupeł- 
nego upadku. 

Upadek tkactwa i połączonych z górnictwem 
gałęzi przemysłu już nieraz podnosiliśmy; tu 
wspomniemy o upadku wyrobu jedwabiów, wstą- 
żek, sznelek, aksamitek i t. p, która mianowi- 
cie kwitła w jednej okolicy przedmieść wiedeń- 
skich. i tak było intratną, że ckolicę tę nazwa- 
no „Brillantengrund“, którego fabrykanci sobie 
niegdyś dziesiątkami fajki zapalali. Dziś te 

„Brylantowice* z kretesem zubożały. I jak po- 
wiada głos z tych „Brylantowie* w Frmdbl z 
d. 11. bm., „jeśli zubożenie niema zamienić się 
w zupełną ruirę, trzeba środków nadzwyczaj- 
nych. Samopoznanie (tj. lepszy sposób wyrabiania) 
jest konieczne, ale nie wystarczy. Potrzeba po- 
mocy „von Oben*, ale nie takiej połowicznej, 
nie takich półśrodków, jakiemi zawsze uraczają 
w Austrji, — nam trzeba cła 500 złr. od cte- 
nara towarów jedwabnych!* 

Tuż poniżej odzywa się głos w sprawie 
przemysłu złotniczego: „We Wiedniu kwitnął 
ten przemysł od dawna ; niektóre warstaty za- 
trudniały setkami robotników, były szkołą ar- 
tyzmu rękodzielniczego. Długo konkurowaliśmy 
z wyrobami francuzkiemi i włoskiemi — wre- 
szcie upadliśmy. Ani jeden warstat nie jest w 
ruchu należytym, — mamy same roboty przy- 
padkowe. Robotnicy głodują, albo wynoszą się. 
Ja sam musiałem robotnikowi, który przez 23 
lat pracował w pewnym tutejszym warstacie, 
pomódz, aby wyjechał do Londynu, gdzie może 
znajdzie utrzymanie.* 

Że słynay do niedawna austrjacki przemysł 
szklanny upadł, że Francuzi i Włosi wyparli 
go nawet ze Wschodu, to jaż wiemy z inter 
pelacji p. Seidla w Izbie posłów d 9. bm., 
przyczem okazało się, że aunstrjacka Kolej Po- 
łudniowa każe sobie od transportu wyrobów 
austrjackich o 50 pret., a austrjacki Lloyd o 
100 pret. więcej płacić, jak od transportu wy- 
robów włoskich, lub z zagranicy, przez Austrję 
transito idących. 

Wiadomo też oddawna, że austrjackie por: 
celany i fajansy są już wyrugowane ze Wscho- 
du (pod którym rozumie Się i Turcja europej- 
ska, wraz z państwami jej hołdowniczemi). 

Nawet w wyrobach fezów Niemcy i Szwaj- 
carja ubiegają Austrję na Wschodzie, który do 
niedawna był zaopatrywany w nie z południo- 


wych Czech, a mianowicia ze Strakonic. Nie 
koniec na tem. 
Frmdbl. z dnia 13. bm. woła w artykule 


„Mody wiedeńskie panowały nie- 
tylko w Austrji; dyktowały one prawa swoje 
Polsce, Rumunii, Serbii aż w głąb Pashoda, 
po miastach i miasteczkach Małej Azji, p Ś 
są dzielnice europejskie. Sukno  berneński 
liberzyckie stawało się w ręku alani 
artysty od nożyc, cennym artykułem wywozo- 
wym ; jedwab, tkany w „Brylantowicach*, sta- 
wał się w ręku zręcznych szwaczek  wiedeń- 
skich bardzo ponętnym towarem, który pieniądz 
z kasy niejednej bojarki, niejednej bankierowej 
odeskiej lub stambulskiej, do naszych kas prze- 
lewał. A dzisiaj ?... Przemysł krawiecki i mo- 
dniarski upadł nagle. Dzisiaj panuje tam Pa- 
ryż. Upadł pień — tkactwo, a więc masiały 
upaść gałęzie — krawiectwo i modniarstwo. A 
nawet wewnątrz Austrji trudno już im się 0- 
stać. Wyrób kwiatów sztucznych, który kwit- 
nąt zwłaszcza we Wiedniu, został przez kon: 
kurencję francuzką niemal do szczętu zniszczo 
nym, to samo co do tiulów, krep damskich, 
koronek średniej wartości, pokonali nas Szwaj- 
carzy we własnym naszym domn, kiedy ich z 
Ameryki ogromnem cłem wyparto. Prawda, że 
w znacznej części, począwszy od  berneńskich 
fabrykantów sukna aż do kwiaciarek z Schot- 


wstępnym : 


Różności. 


* Bocian miasta Strasburga. Pod tym ty- 
tułem opowiada jeden z dzienników anasi 
następującą historję: „W Strasburgu był przed 
wojną stuletni bocian. Bocian teu miał gniazdo 
na gałce wieży kościoła katedralnego. Był przyja- 
cielem miasta, jego duchem opiekuńczym. Bociani- 
sko kochał i swą katedrę i swoje miasto, lubia? 
metaliczny dźwięk francuskiej trąbki, cieszył się 
widokiem sławą okrytych barw francuskich sztan: 
darów, połyskujących w słońcu, Kiedy z ciepłych 
krajów powrócił na wiosnę w roku wojny 1870, 
złamał nogę i nie oglądał już więcej swej ulubio. 
nej gałki na wieży katedralnej. Miasto, pozbawione 
swego ducha opiekuńczego, jak wiadomo, okropnych 
doświadczyło losów. Poczciwy bocian chorował przez 
pięć lat i dopiero tego rokn powrócił na wieżę; 
lecz jakież było jego zmartwienie, gdy znalazł 
gniazdo swoje zniszczone kulami i nie ujrzał wię- 
cej drogiej mu chorągwi! Nie mógł w żaden spo- 
sób pozostać w mieście niemieckiem, odleciał do 
Francji, zabierając ze sobą wszystkich 
warzyszy. Dusza Strasburga połączyła się więc 


wiele opowiadają © bocianach, zawiera jednakże 
przecież wiele szczegółów, o których dowiedzieć się 
można było chyba od samego bociana. 


* Na weselu. W Rima-Szecs w pobliżu Mi- 
akolcz na Węgrzecb, panuje od dziesięciu dni po- 
wszechna żałoba i wzbnrzenie. Odbywało się tam 
wiaśnie wesele bardzo bogatej pary, na którem 
było 116 osób. Po nezcie weselnej zachorowali na 
tychmiast wszyscy goście, nie wyjmując i państwa 
młodych. Choroba miała wszelkie symptomata otru- 
cia, a dotychczas umarło jnż w skutek niej 7 osób. 
Nieszczęście jest tem większe, że w Rima-Szeca 
uiema lekarza. © powodach wypadku krążą wersje 
najokropniejszej natury, najprawdopodobniejsza je- 
dnak, że pochorowano się w skutek zjedzenia mię- 
sa z chorego bydlęcia. 

* Wytrzymały człowiek. Wyciąg z księgi 
kar szeregowca z roku 1830 Tomasza Seneschitz 
przedstawia ciekawy dowód, wiele mógł wytrzymać 
w dawnych czasach żołnierz anstrjacki. Człowiek 
ten słuzył przy pułku piechoty nr. 47, noszącym 


kazwisko hr. Kińskiego i przez przeciąg 10 lat od 
27. grudnia 1820 do 20. lipca 1830, był 28 razy 
karany, a mianowicie między innemi aresztem 48- 
godzinnym i 10 kijami za wydalenie się z koszar 

golenia i sprzeczkę z sierżantem Kuczerą, 


do miary, jakości i użytego materjału surowe- 
go; nie dotrzymywał terminów ; 20 razy przy- 
rzekał, a za 21 razem — zawiódł. Byłoby 
wszakże do tego upadku nie przyszło, gdyby 
nie to, że błędna i jednostronna polityka cło- 
wa rządu byt przemysłu podkopała* itd. (Mi- 
mochodem dodamy tutaj, że jak nawet pisma 
wiedeńskie nie tają, po przedmieściach tamtej- 
szych wiele jest fabryk, które wyrabiaja tylko 
dla — Galicji, tj. najgorszą lichotę, której wi- 
gdzie zbyć nie można, jak tylko w Galicji, 
dzięki kaście, co nas i lichwą rujnuje. Wy- 
wdzięcza się za to Paryż, który wyszłe z mo- 
dy albo niepokupne zgoła towary nazywa: bon 
pour l Autriche.) 


Tak szczerego wyznania „Starych, dziedzi- 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Kraków d. 24. marca. 


(N) W dalszym ciągu wczorajszego prze- | 
słuchania świadka Franciszka hr. Mycielskiego, 
oskarzony Kirchmajer zadał jeszcze świadkowi 
pytanie, czy w dlugotrwałych z nim stosankach 
zrobił na nim kiedykolwiek wrażenie człowieka 
niesumiennego. Świadek odpowiedział na to py- 
tanie w sposób dla oskarzonego najpochle- 
bniejszy; 

Po kilku jeszcze pytaniach, zadanych świad- 
kowi przez sędziego Mikuszewskiego, co do 
kwestji jaką drogą dowiadywali się wierzyciele 
o przybywaniu pasywów i ubywaniu aktywów, 
i przez obrońcę w przedmiocie telegramu oska- 
rzonego do p. Popiela, przewodniczący odczy 
tał zeznania Kotajnego, przeciw którym oska- 
rzony nic nie ma do nadmienienia. 

Dalej odczytano zeznania Ludwika Ei!hor- 
na i Wacława. Wyrobka. 

Po południu po odczytaniu kilku jeszcze 


Jeżeli takie papiery są loteryjne, wówcżas mu- 
szą być na żądanie zwracane te same sztuki, 
które złożone zostały, jeżeli zaś są to zwy- 
czajne akcje. których w każdej chwili dostanie, 
które żadnych wygranych nie przynoszą i które 
w każdym momencie w kantorze w znacznej 
ilości się znajdują, w takim razie namera ich 
| wypisują się tylko dla wewnętrznej kontroli 
kantoru, nikt jednak nie wymaga ani też niema 
przykładu, żeby bank przy zwracaniu takich 
depozytów, wydawał koniecznie te same numera 
papierów 

Odczytane zeznanie biegłych zgodnem jest 
w zupełności z tem zapatrywaniem się obwi- 
| nionego. 

Co do samego faktu oświadcza obwiniony, 
że hr. Bukowskiego nie znał, akcji od niego 
nie przyjmował, że je przyjęto w kantorze, hr. 
Bukowski nie zeznaje, kto przyjmował, że de- 
pozyt ten leżał od r. 1867, papiery z polecenia 
hr. B. były wymieniane na inne, tych akcji, 
których numera zostały zapisane w kwicie de- 
pozytowym sam hr. B. nigdy w ręku niemiał, 


cznych zdrożności austrjackich” nie łatwo na-|odnoszących się do sprawy dokumentów, prze- |bo je kantor na jego rachnnek z jego polecenia 


potkać. 

Według wykazów urzędowych, 
lutego ogłoszonych, Austrja w r. 1874 o 91 
tysięcy cetnarów rafinady a o 415.000 ctn. 
kru surowego mniej wywiozła niż w roku po- 
przednim ; ubytek ten w dochodzie Austrji wy- 
nosi zatem w tym jednym roku 9 do 10 mil. 
złr. w złocie; co jest tem fatalniej, że „Au- 
strja może z łatwością — jak piszą znawcy — 
rocznie 3 mil. cetnarów cukra produkować, a 
z tego 1!/⁄ mil. cetnarów wywozić, zacoby o0- 
Mo” 25'/, mil. złr. w monecie brzęczącej otrzy- 
mała. Wszelako i konsumcja cukrn wewnątrz 
Austrji ubywa. Wyrabia się go więcej, niż kraj 
potrzebuje — ztąd ceny spadają poniżej cen 
wyrobu 1 fabrykanci bankrutują. Fabrykacja ta 
ma u nas zdrowy grunt i dobrze jest prowa- 
dzoną, — a przyczyną tej nędzy, a mianowicie 
upadku wywozu są podatki i cło, tudzież au- 
strjacka manipulacja cłowa, która nie posiada 
wzorów, i pewne gatunki cukru, to za rafinadę 
to za surowiec uważa, fabrykant więc traci 
rachubę. Zresztą komory włoskie dla cukru z 
Niemiec są grzeczniejsze jak dla austrjackiego. 
Nawet cukier z Belgii iz Amsterdamu konku-' 
ruje z austrjackim.* Donosiliśmy już, że w Cze- 
chach sprzedano dwie cukrownie na licytacji za 
dziesiątą część wartości szacuukowej. (Foryto- 
wanie cukrowni zachodnio- -austrjackich ze szko- 
dą galicyjskich jakoś na nic się nie przydało). 

I przemysł papierniany stoi nie świetnie. 
W gatunkach przednich Austrja n siebie nawet 
nie może konkurować z Francją, skutkiem 
słynnych austrjackich przepisów ełowych, któ- 
re najordynarniejszy papier a) przepuszcza bez 
cła, b) bierze po 1 złr. od cetnara, a że do 
tych bibuł zalicza papier w opóle nieklejony, 
więc francuzki papier do miedziorytów i cyga- 
retowy, których cetnar kosztuje 45 do 50 złr., 
przychodzi do Austrji bez cła albo za opłatą 
1 złr. od cetnara. Tymczasem papiernia austr- 
jacka musi od cetnara sody, wartującego 8 złr., 
płacić 40 centów, od cetnara chlorkalku, war- 
tującego 9 złr. nawet lzłr. 50 ct. cła opłacać, 
a tych minerałów wiele potrzebuje z zagranicy. 

O stopniowym upadku marynarki austrjac- 
kiej już nieraz pisaliśmy. 

Jeszcze jeden przyczynek. Handel zbożo- 
wy stoi obecnie bardzo licho w Austrji — dzię- 
ki zniesieniu cła zbożowego, w r. z. czasowo 


i|zaprowadzonemu. Według wykazów urzędowych 


w r. 1874 w Austrji 
przywieziono wywieziono 


cetnarów cetnarów 

pszenicy 5,379.994 1,386.636 

żyta 4,828.245 1,001.793 
kukurudzy  3,160.076 555.213 

owsa 695.410 2,518.865 
jęczmienia i słodu 1,032.464 3,370.109 


Wykaz urzędowy dodaje, że wywóz był 
słaby z powodu, że zagranica odstręczyła się 
przesadnemi cenami kupców austrjackich. Ztąd, 
jak i z cyfr zboża, do pożywienia służącego, oka- 
zuje się, że zboże przywiezione w r. z. zostało 


cu- | powołano 


słuchanym został jako świadek Wacław Wyro- 


siadnjący obecnie karę więzienia. Swiadka tego 
dla stwierdzenia okoliczności, że 
Kirchmajer w r. 1873 odbierał listy i telegramy 
z Charkowa, zawiadamiające go, iż ma otrzymać 
30.000 złr. za pośrednictwo w sprzedaży lasów, | 
że doknmenta te Wyrobkowi oddawał z oświad- 
czeniem, iż tę sumę pragnie oddać na rzecz, 
masy, radził jednak ostrożność, bo gdyby się 
dowiedziano, że suma ta ma iść na rzecz upa- 
dłości, to by jej nie wypłacono. Swiadek najka- 
tegoryczniej zeznanie to potwierdza i oświadcza, 
że listy i telegramy znaleźć się powinny w ak- 
tach cywilnych sprawy Kirchmajerowskiej, do 
których je świadek sam złożył. 

Po przesłuchania świadka zapytał przewo- 
dniczący obecnego zarządcę masy Kirchmaje- 
rowskiej, czy nie mógłby powiedzieć, jaki pro 
cent z masy upadłości otrzymaliby wszyscy 
wierzyciele, gdyby niektórzy z nich nie byli za- 
hipotekowani, skutkiem czego otrzymają oni 
wszystko, a innym dostanie się mniej. 

Dr. Szłachtowski. Obliczenie takie 
zależałoby od tego, jakie sumy uznamy za ścią- 
galne, i jakie pretensje za uzasadnione; pozwolę 
sobie jednak zrobić inne zestawienia. Stan czyn- 
ny massy, licząc wszystko bez różnicy, wynosi 
1,738.221 złr. 46 ct; stan bierny, licząc tylko 
pretensje uznane i pewne 2,297.553 złr. 48 ct. 
wypadłoby więc na ogół wierzycieli 76.09 pre. 
Jeżeli dodamy do stanu biernego prutensje je- 
szcze wątpliwe w ilości 77.705 złr. 85 ct. wy: 
padnie tylko 73.13 pret. Jeżeli od stanu czyn- 
nego odtrącimy należytość, do poszukiwania 
których, mojem zdaniem, niema tytułu prawne: 
go, pozostanie 1,285. 495 złr.41 ct. na pokrycie 
sumy 2.297 tysięcy, a względnie 2.375 tysięcy, 
co wyniosłoby 5377 pret. a względnie 52.01 
pret. Należy teraz odjąć od obu tych sum na- 
leżytości zahipotekowane w sumie 407. 555 złr. 
i dopiero według tego obliczyć, ile niezahipo- 
tekowani wierzyciele dostaną. (Pozostałoby tym 
sposobem 827.940 złr. 41 ct. na pokrycie sumy 
1,889.998 złr. 48 ct. a ewentualnie 1,967.704 
złr. 38 et., czyli w pierwszym razie 43.81 pret. 
w drugim 42.07 pret. Przyp. koresp.) 

Oskarzony Kirchmajer. Ten obraz 
wystarcza, aby przekonać prześwietny sąd, że 
gdyby nie konkurs, który pociągnął za sobą 
zdeprecjonowanie wielu pozycji, wszystkie wie- 
rzytelności byłyby pokryte. 

Następnie prokurator. oraz sędzia Fedoro- 
wicz zadają jeszcze obwinionemu niektóre py- 
tania, eo do sumy 3.000 napoleonów i innych 
zostających z tem w związku okoliczności; po- 
czem sąd przechodzi do zarzutów sprzeniewie- 
rzenia, poczynając od sprzeniewierzenia 25 
szink akcji kolei czerniowieckiej, ze szkodą 
zmarłego Edwarda hr. Bukowskiego, którego 
zaprzysiężone zeznania odczytane zostają. 

Co do tych zeznań oświadcza oskarzony 
przedewszystkiem, że pod depozytami w sci- 
słem znaczeniu uważać należy tylko takie pa- 


w Austrji, że go tutaj nie było potrzeba, skoro! piery, które są oddane bankowi do przechowa- 


się żalą na słaby wywóz. Zresztą to co spo: 
trzebowano, to we Węgrzech, nie w Austrji. 
I jeszcze cło zbożowe byłoby nadal, i na zaw- 
sze zniesione, gdyby nie stanowczy opór Wę- 
gier! 


nia, i za których przechowanie właściciel opłaca 
depozytowe, wszelkie inne papiery, które strony 
składają w bankach i na mocy których banki 
otwierają im rachunki bieżące, są uważane za 
proste zastawy, które powszechnym iest zwy- 
czajem  zastawiać, inaczej bowiem banki nie 
py ge aj AREA N 4 SA AE, i R ak UA A waciki | mf UENASCĄ | 4 a gotówki dla dostarczania ich stronom. 


zakupił. Że to nie był ścisły depozyt, dowodzi 


z końcem |bek, b. zarządca masy Kirchmajerowskiej , od-|zdaniem oskarzonego, że ani kantor właścicie- 


lowi depozytowego nie liczył, ani właściciel 
przy likwidowaniu swoich pretensji tej nale- 
żności nie potrącał, więc się do jej spłacania 
nie czuł obowiązanym. Akcji kolei czerniowiec- 
kiej było zawsze bardzo wiele w kantorze, na- 
jwet w ostatniej chwili było ich jeszcze prze- 
szło 30, gdyby więc hr. B. nawet w ostatnim 
momencie był się zgłosił, byłby je natychmiast 
otrzymał, Zresztą obwiniony nigdy bliżej w tę 
drobną pozycję nie wglądał, i należałoby przy- 
najmniej dójść, kto te pieniądze przyjął i jak 
układ z hr. B. rozumiał, ażeby oskarzony mógł 
być za tę pozycją odpowiedzialnym. 

W tej kwestji oprócz przewodniczącego zą- 
pytywali obwinionego bardzo szczegółowo sę- 
dziowie Korczyński ř Mikuszewski, oraz odczy- 
tano oduoszące się do tego punktu zezuania 
Kotajnego. 

Na dzisiejszem porannem posiedzeniu przy- 
stąpiono do drugiego sprzeniewierzeuia na szko- 
dę hr. Skórzewskiej. 

Obw. Kirchmajer oświadcza, że interes 
z p. Skórzewską uważał również za conto cor- 
rentowy, i czuł się upoważnionym do zastawia- 
nia jej efektów. Papiery pani Skórzewskiej ule- 
gały z jej polecenia kilkukrotnym zamianom, p. 
Skórzewski. sym właścicielki tych papierów, 
znajdował się na zebraniu wierzycieli u hr. 
Potockiego ; okoliczność, że część papierów zo- 
stała zastawioną, a część sprzedaną. wiedział, 
i mimo to umowę współną imieniem matki pod- 
pisał, co dowodzi, że nie widział nie tak kary- 
godnego w postępowaniu kantoru, zresztą pani 
Skórzewska miała w kantorze rachunek Wieżą. 
cy, aże ten rachunek nie wynosił znaczniejszej 
sumy, istoty rzeczy to nie zmienia, i oskarzony 
sądzi, że miał prawo jej papiery w Creditan- 
stait zastawić. 

Przew. Czy w chwili otwarcia konkursu 
owe 1.100 obligacyj znajdowały się jeszcze w 
Creditanstalt ? 

O sk. Część ich tam była, a pewna liczba 
została sprzedaną w skutek nieporozumienia 
Pisałem do Kotajnego, że obligacje węgierskie 
spadną, on też dał polecenia ogólne sprzedania 
naszych obligacji, i dopiero później spostrzegł 
się, że tym sposobem Creditanstalt sprzeda 
także obligacje hr. Skórzewskiej, cofnął więc 
polecenie pod tym względem. ale część obliga- 
cji około 400 sztuk już sprzedano. 

Przew. Czy p. Skórzewska 
prawo zastawiać swój depozyt? 

Osk. Nie było © tem mowy między nami, 
ale mogła to przewidzieć. 

Przew. Jak wysokie było konto p. Skó- 
rzewskiej u pana. 

Osk. Zdaje mi się, że kilka tysięcy. 

Przew. Wedłag akt było tylko kilka- 
dziesiąt złr. Pan Skórzewski zeznał, że miał 
kwit na swoje akcje i że tam były nawet nu- 
mera podane. 

Osk. Kwit ten wydano dopiero 17. lutego. 
Kotajny pisał wtedy do Wiednia po numera. 

Przew. Ze śledztwa wypływa, że gdy 
pani Skórzewska natarczywie dopominała się o 
zwrot papierów, używaliście panowie różnych 
forteli, aby odwlec zwrot, i Kotajny o różnych 
swoich pomysłach w tym kierunku panu do- 
nosił. 

Osk. Że Kotajny wszedł na drogę przy- 


dała panu 


10 kijami za niedbałość i nieawagę przy ćwicze- 
niach wojskowych, sześciorazowym przebiegnięciem 
przez 300 rózg za nieporządek, 20 kijami za opil- 


stwo, 25 kijami za powtórne opilstwo i nieczy- 
stość, 800 rózgami za zgubienie płaszcza i po- 
wtórne opilstwo, 50, 30 i 25 kijami za pokątne 


pisarstwo, poczem nastąpiło przedłużenie czasu 
służby o połowę kapitnlacji, 1500 rózgami za de- ! 
zercję, 15 kijami za zaśnięcie na straży, 40 kija- | 
mi za gwałt publiczny, W ogóle więc człowiek ten 
wytrzymał 225 kijów i 5100 rózg. Zaiste, kroko- 
dyla to być musiała skóra. 


* Nawet we Francji. Courier de Lyon pi- 
sze, że wiosua (21. inarca) rozpoczęła się w Lug- 
danie twardym mrozem. W poniedziałek rano o 7. 
godzinie ciepłomierz wskazywał cztery stopnie po- 
niżej zera. Lód pokazał się na nlicach, a wszyst- 
kie kwiaty, które jaż pnszczać zaczęły, zmarzły i 
powiędły, 

* Smutna niespodzianka. Paryzką  hante 
finauce smatny dotknął wypadek. Pannę Auspach, 
siostrę Żony barona Gustawa Rotszyłda, osobę wiel- 
kiej piękności, przejechał niedawno w pobliżn ope- 
ry omnibus, Zdawało się zrazu, że jest tylko lekko 


swoich to. pokaleczoną i wsadzono ją i powozu ; jednakże 
z|Jęszcze w drodze 


wygnańcami Alzacji.“ — Jest to powiastka, jakich | zwiększa tragiczność zdarzenia to okoliczność , 


Co jeszcze 
że 
właśnie tego samego wieczora z długiej podróży 
wrócił do domu ojciec panny, przywożąc jej prze- 
pyszny strój z pereł. Gdy usłyszał zajeżdżający 
powóz, otworzył etui z perłami na stole, a sam się 
za drzwi ukrył, aby tem swobodniej módz się na- 
sycić widokiem uciechy rozradowanego dziecka. W 
tem otwarły się drzwi i wniesiono trupa... Perły, 
to łzy — musiano sobie mimowoli pomyśleć. 

* Buffet, obecny prezydent ministerstwa fran- 
cuzkiego, został po raz pierwszy ministrem w roku 
1848, Jakiś dowcipniś skorzystał wtedy z nazwi- 
ska ministra i z tego, że jak zwykle przy Izbie 
obrad jest także la bnvette, gdzie przedają zakąski 
i napoje nłożył wierszyk, który w tłómaczeniu brzmi 
mniej więcej następująco : 

Więcej darów jest w przyczynku, 
Nił nam łosy obiecały: 

Do skromuego w izbie szynka, 
Przybył naraz bnffet cały. 

* Azjatyeka policja Gazeta Turkestańska 
podaje następujący charakterystyczny rys z gospo- 
darki policji mohamedańskiej w krajach środkowej 
Azji: W Taszkend skradziono z domu pewnego oby- 
wątela, bardzo znaczną sumę w gotówce, a sposób 
wykonania kradzieży nie pozostawił najmniejszych 
śladów i niedawał żadnych wskazówek do poszuki- 
wania, Policja chwyciła się więc zwykłego w takich 


do domn umarła, 


razach środka, rozkazując by ludność cała z okolic 
znosiła ziemię na pewne miejsce, W połach cha- 
łatu (szata długa orjentalna, znana u nas dobrze 
przez żydów), znoszono więc ziemię na pagórek, 
po którego rozrzuceniu znaleziono istotnie wszyst 
kie skradxione pieniądze. W innym wypadku, gdy 


ukradziono konie, w teu znowu sposób poradził 
sobie Akzakal (sędzia policyjny): Rozkazał 
siedm o kradzież podejrzanych indywiduów 


przyprowadzić do siebie i posadził ich na ławie, a 
gdy im opowiedział o co rzecz idzie, podał każdemu 
z nieh kawał kołacza, aby go połknął. Sześciu rze- 
komych złodziei połknęło ciasto lepkie bez natęża- 
nia, siódmy jeno, któremu strach ściskał gardło. 
daremnie się silił, niemogąc rozkazu wykonać i — 
to był waśni» poszukiwany złodziej. 

Możeby i nasza policja takich nżyła środków, 
gdy jnż sprytu Lecoqua odmówiło jej przeznaczenie. 

* Naturaliści polscy. Na dorocznem posie- 
dzeniu Towarzystwa mineralogicznego w Peters- 
burgu, otrzymały premium rozprawy czytane tamże: 
p. Rogowicza „O rybach kopalnych formacji trze- 
ciorzędnej w basenie kijowskim*, i p. Benedykta 
Dybowskiego, słynnego natnralisty i podróżnika : 

„Studja paleontologiczne". Pan Dybowski bawi obe- 
cenie nad Bajkałem i bada pod względem przyro- 
dniczym okolice Bajkałn, kraju Amurskiego i całej 
południowej Syberji. 

* Nieszczęśliwy los zawziął się na miasto 
Kdymburg, a mianowicie na jego teatra. Przed 
miesiącem mniej więcej spalił się tam „teatr kró-| 
lewski*, o czem donosiliśmy swego CZASU ; w dniu 
13, b. m. zgorzał znów drugi teatr, w niższej 
części miasta położony, a pożar był tak gwałtowny, 
że w godzinę, z całego gmachu mic nie zostało 
oprócz murów. Jednocześnie straszny wypadek zda- 
rzył się na pogrzebie jenerała Hope Grant'a. Tłum 
ludu był ogromny, a na rogu pewnej wązkiej 
uliczki, przez którą kondukt „postępował , tak się 
ścisnął i zbił w jedną massę, że postępujący przo- 
dem dragoni poczęli tratować końmi kobiety i dzieci. 
Na ten widok tłum rzucił się w bok, na sztachety 
żelazne, które pękły pod tym naciskiem, i mnóstwo 
osób spadło z paru sążni wysokości; jedna z nich 
poniosła śmierć na miejscu, 8 piętnaście zostało 
ciężko poraniomych, nie licząc lekkich ran i kon- 
tuzyj 

s “Matejki Iwan groźny. Przez trzy dni 
obchodził Kraków święto, uczczenia ostatniego two- 
ru wielkiego swojego mistrza Matejki, obrazn „Iwan 
groźny*. Przesyłam opis dzieła tego, tak jak go 
oczy widziały. Bo starać się opisywać go tak, jak 
się go czuło, jak się duszy patrzącego nań przed- 
stawiał, jest rzeczą niemożliwą. 


mr n Piz OG WOW OG TWE AT TG AEROROSE OWĄ RAFA AO A zimowy wieczór, oddech figur i para 
z ust ich wychodząca, podobna do kłębów rzad- 
kiego dymu, marznie w powietrzu. Księżyc zacho- 
dzący poza pagórek, na którym szubienice z wi- 
sielcami stoją, zbladł i zbielał jakby od strachu, i 
pie on scenę oświeca , ale krwawa luna pochodni 
z której 
iskrach na śnieg spada 
od lany pochodni, może od krwi na niem 
przelanej, Chmury czarnego ptactwa, sępy i kraki, 
obsiadły już szubienicę, inne niespokojne okrężają 
orszak cara i tłuszczę, która skazanego na smierć, 
ku szubienicy prowadzi. W tyle drzewo z liści 
obnażone, obok którego cerkiew, wewnątrz oświe 
cona, a na niej pornszające się dzwony, ostatnią 
na śmierć ofiierze 


paląca siarka w  tysiącznych 


zarumieniony, może 


się 


godzinę Życia skazanej 
dzwaniają. 

Na tem strasznem tle, posuwa się cały or - 
szak od cerkwi ku pagórkowi, na któym rysują się 
w dali sznbienice i dwaj wisielcy. Naprzód ku le- 
pierwszy z nich 


wys 


wej stronie idą dwaj drabanci; 
trzyma w jednej ręce rodzaj laski, na której wierz- 
chu wprawionym jest leb ucięty — psa. W dru- 
giej, wysoko do góry podniesionej, trzyma pocho- 
dnię, płomieniem siarczystym jarzącą, która to po- 
chodnia rozrzucając po powietrzu tysiące iskier, 
cały obraz oświeca. Obok tego drabanta idąc, drn. 
gi trzyma w ręku wielką, do góry podniesioną, do 
miotły podobną rózgę, znać potrzebna do smaga- 
nia, przed powieszeniem, ofiary, Za drabantami 
postępuje młody, w kożnch ubrany sługa kościelny, 
z wyszytym na piersiach carskim orłem moskiew- 
bo na swoich plecach trzyma o- 

z którego archiman- 


skim, pochylony, 
biema rękami bogaty mszał, 
dryta Lewty, towarzysz orgij carskich, modlitwy 
wyspiewuje. Zaraz za archimandrytą kroczy Iwan 
groźny, uzbrojony w laskę z żelaznym grotem, któ- 
przewiercać stopy tym, z któ- 
remi rozmawiał, a wybadywać na ich twarzach 
męki, które oui, z niem mówiąc, okazywać nie 
śmieli, Atletycznie zbudowany, bogato nbrany Iwan, 
niby udział biorący w spiewie archimandryty a 
wpatrujący się z zajęciem i zadowoleniem po nad 
mszał w Sznbienicę, w dali stojącą, i w dwóch na 
niej wisielców — ma grozę i wśclekłość w wej- 
rzeniu, a białe jego zęby prawie pianą w ustach 
być się wydają. Iwan drugą ręką opiera się o sy- 
na Teodora, młodzieniaszka jeszcze, któren ojca 
w pochodzie wstrzymywać się zdaje, a którego to 
syna, jak historja poświadcza, Iwan później także 
stracić rozkazał. Za niemi caryca w bogatym russ- 
kiem ubraniu głowy, z opadłemi rękami, z odwrócce 
ną od Iwana i od sznbienicy twarzą, postępuje 
jakby niecnętna za carem, a za nią dwór jej ko- 


rym miał zwyczaj 
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puszczeń i nieporozumień, za to ja nie mogę 
odpowiadać. Przeciąganie zwrotu papierów w 
czasach krytycznych praktykuje się zresztą 
wszędzie i w tem niema nic karygodnego. 

Sędzia Tnrnau. Coś pan odpisał Ko- 
tajnemu , gdy panu doniósł jakich środków 
względem p. Skórzewskiej używa? 

O sk. Listy te czytał kantorzysta i „powia- 
dał mi ich treść, oraz odpisywał na nie. Ja 
tylko ogólnie coś o tem wiedziałem, byłem bo- 
wiem wówczas tak zajęty sprawami Vereinsban- 
ku i Simundta, że nie mogłem tego czytać i 
odczytywać. 

Sąd przystępuje do przesłuchania co do te- 
go fakin oskarzonego o współwinę prokurzysty 
Wilhelma Kotajnego. 

Osk. Kotajny wstąpił do Kantoru w r. 
1849, prokurzystą był od r. 1867 i prowadził 
cały kantor, mniejsze interesa sam załatwiał, 
co do ważniejszych zaciągał instrukcji Kirch- 
majera, listów jego jednak nie chował, gdyż 
był przekonany, że kopjał ich znajduje się w 
Wiedniu. Na pytanie o księgi przez kantor pro- 
wadzone, bilans i powodzenie interesów Kataj- 
ny odpowiada zgodnie z Kirchmajerem. Co do 
sprawy z p. Skórzewską , oświadcza , że nie 
miał bynajmniej zamiaru sprzedawać jej papie- 
rów, i tylko w skutek nieporozumienia wydał 
polecenie sprzedania obligacji węgierskich, nie 
wiedząc, że do tego depozytu należą. Za powód 
apadłości Kirchmajera uważa nie wypłacanie się 
Simundta, który był winien Kirchmajerowi oko- 
ło 500.000 złr. Twierdzi, że w r. 1869 kantor 
nie poniósł żadnych strat na giełdzie. 

Sędzia Fedorowicz. Dlaczego nie 
starałeś się pan o poznanie księgi głównej, 
skoro „będąc dyrygentem tak wielkiego kantoru, 
powinieneś pan był znać stan interesów? 

i Osk. Kotajny. Księgi głównej nie zna. 
em, 

Następnie sąd przesłuchuje świadka Zyg- 
munta hr. Skórzewskiego, którego zeznania 
zgodne są w głównej treści z aktem oskarze- 
nia. Podaje także świadek, iż ma Kirchmajer 
proponował dopłacenie 1 pre. do prowizji, któ- 
rą przynosiły papiery, jeżeli będzie mógł depo- 
zytem obracać ale matka świadka wówczas na 
to nie przystała, i skutkiem tego wypowiedziała 
depozyt. 

Ponieważ świadek z powodu odległości cza- 
su wielu szczegółów przypomnieć sobie nie 
mógł, odczytano zeznania przez niego, oraz 
przez matkę jego. Marję hr. Skórzewską, w 
śledztwie złożone. 

Odczytano dalej zeznanie p. Alkiewicza 
plenipotenta p. Skórzewskiej, listy Śniechoty 
pisane do Kotajnego z Wiednia, w których ten- 
że między innemi nazywa Simundta  „złodzie- 
jem*, zeznania znawców co do depozyta p. Skó- 
rzewskiej, i wielką liczbę listów Kotajnego do 
Kirchmajera pisanych, a do tego faktu się od- 
noszących, 

Odczytanie tych dokumentów i dalsze prze- 
słachanie świadka hr. Zygmunta Skórzewskie- 
go zajęło resztę poranuego i całe popołudniowe 
posiedzenie. (C. d. n.) 


Paryż d. 21 marca. 


(4.) Miłe to rzemiosło francuzkiego depu- 
towanego,i trudno się dziwić doprawdy, iż pra- 
wodawcy francuscy tak silnie czepiają się swo- 
ich mandatów i tak trwożą się rozwiązaniem 
Izby. Święta Wielkanocne dija im 7 tygodni; 
studenci żółkną z zazdrości, 

Propozycja p. Courcelles 0 mało nie zapa- 
liła prawodawczych prochów. Lewica chwyciłe 
się jej jako środka do wymuszenia na gabine- 
cie oznaczenia daty rozwiązania. Buffet który 
niekłamane dla prawicy „posiada sympatje, zro- 
cznie się wyśliznął, nic nie powiedział; oświad- 
czył tylko, że rozwiązanie zależy od samej Iz- 
by,a nastąpić nie może aż dopiero po zagłoso- 
waniu dopełniających konstytucję praw, dodał 
nadto, iż sprawę tę możnaby odłożyć do po- 
wrotu z wakacji, gdyby Izba w myśl p. Cour- 
celles upoważniła rząd do nierozpisania wybo- 
rów, przypadających, podczas wakacji aż do 
chwili rozwiązania samej sprawy. Komisja nie 
tylko nieprzychyliia się do Żądania Buffeta, ale 
w zasadzie odrzuciła propozycję Courcella i nad. 
to postanowiła nie składać raportu, aż dopiero 
po terminie ostatecznym w jakim wybory roz- 
pisane być winny, aby zmusić tem rząd do ich 
rozpisania 


To postanowienie komisji, 0 mało że na 


biecy, mnisi i popi z krzyżami w ręku, i bojarowie 
i różuy tłum. 

Tuż przed niemi, z mistrzowską, przerażającą 
prawdą, oddana tłuszcza ludzi, prowadząca na szu- 
bienicę skazanego bojara. 

Tlusty Malata Skoratow, z chłopa ulubieniec cara 
idzie naprzód. W jednej ręce trzyma zwity papier 
z wiszącą pieczęcią -- to wyrok śmierci na boja- 
ra, podpisany przez cara: drngą ręką, przed sobą 
wyciągniętą, pokazuje skazanemu bojarowi, stojącą 
w dali szubienicę, z szyderstwem i rozkoszą. Za 
Malutą postępuje bojar, na śmierć skazany, w bła- 
zeńskiem zda się ubraniu, prowadzony na sznurze 
przez kata. Twarz bójśra jedyna szlachetna ną 
całym obrazie, surowy spokój w twarzy i postawie, 
oczy kn ziemi spuszczone, jakby nie widziaiy, że 
bojar, za nim stojący, Z szatańskiem uśmiechem 
do ziemi się przed nim ugłua, czapką swą do nóg 
jego pokłony bije, a Źmijemi oczyma w jego spu- 
szczone oczy się wpatruje, i jak z drugiej strony 
inny bojar, palce na swoim opierając nesie, nie- 
szczęśliwemu przedrzeźnia 

Po za temi wybitniejszemi postaciami — tłam 
krzyczący, rozbestwiony pełen rachu i rozwściekle- 
nia, — przy końcn którego — ostatnia postać pe 
prawej strouie obrazu: Onufreja, piastanka a po- 
wiernica Cara — rozkraczona i skurczona niby 
furja lub czarownica wrzeszcząca, wychudłą ręką 
wskazuje na prowadzoną na śmierć ofiarę. 

A jeszcze jedna postać! Stoi ona na drugim 
planie, ale góruje po nad Onufreją i nad wszystkie- 
miinnemi, postać, nginająca się pod ciężarem dzba- 
na, do połowy już wypitego, 

Takieml to olbrzymio pomyślanemi a tak zgo- 
dnie z prawdą, nawet do idealu grozy podniesio- 
nemi postaciami zapełnił mistrz swoje dzieło. Lecz 
aby zrównoważyć i złagodzić nucznsie przerażenia, 
które przejmować musi do kości każdego z widzów, 
którzy w tych wszystkich postaciach daremnie szu- 
kają choćby iskierki uczuć szlachetniejszych, pod- 
noszący h lab ludzkość szannjących — i aby oka- 
zać Że między tym całem tłumem ludzi, przecież 
choć jedno znalazło się serce, przepełnione litością 
lub boleścią, — chciał znaleźć nasz mistrz, — taką 
postać i oddać ją na płótnie — lecz nie znalazłszy 
ją w swojem uczuciu i wyobraźni, wymalował taź 
przy nogach prowadzonego pod szubienice Bojara—- 
siedzącego na śniegn, wychudłego, czarnego, w swo- 
jego pana wpatrującego się — psa — wyjącego. 

Czy Matejko w tym obrazie przedstawił Iwa- 
na groźnego? bynajmniej — przedstawił w niem— 


Rossją ! 
Er. N. 
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ostatniem wczorajszem posiedzeniu, nie wywo- 
łało parlamentarnej burzy. Szczęściem, myśl o 
wakacjach, obawa skrócenia ich choćby o je- 
dną godzinę, trwoga podniesienia jeszcze prawo- 
dawczych prac w chwili samego odjazdu prze- 
mogły, burzę zażegnano i deputowani się roz- 
jechali, powierzając Francję ojcowskiej pieczy 
Buffeta. Zauim tych szczęśliwych studentów 0- 


puszczę, zaznaczę przecież, jako symptom wy- 


nikający z zagłosowania konstytucji, iż sprawa 
wakacji z zupełną obojętnością przez całą pu- 
bliczność była traktowaną. Dawniej wakacje 
Izby witano jako hasło publicznego spokoju, 
dziś przecież, kiedy kwestje polityczne już roz- 
strzygnięte, Izby jałowe nieroznamiętniają, Zgro- 
madzenie narodowe nie przedstawia już intere- 
su, niepokojów nie budzi.i nie nspakaja. Wszy: 


scy oczekują tylko chwili jego rozwiązania i 


na przyszłej dopiero Izbie, niby zamki na lo- 
dzie, nowe swoje budują nadzieje. 


W emigracji, myśl dziennika, o którym już 
wspominałem, acz leniwo, jak z kamienia, ale 
Program pisma już posta- 
wiono, chodzi więc jeszcze o rzecz nader wa- 
żną, o złożenie odpowiedniej redakcji i o wy- 
nalezienie środków do postawienia pisma, któ- 
sześć miesięcy 
niezależnego od wpływu prenumeraty istnienia 


toruje sobie drogę. 


remu należałoby przynajmniej 


zapewnić. 


Postawienie i przyjęcie programu nie uła- 
twiło wcale rozwiązania pierwszej kwestji re- 
dakcji. Gdyby program taki był ściśle a w wy- 
w jakiejś 
doktrynerskiej formułce zamknięty, to zdeka 

ecz 


łącznym jakimś wytknięty kierunku, 


bardzo łatwo wyłonioną by być mogła. 
przeciwnie program ten, stawiający sobie za cel 


zdobycie zaszczytnego miana nie stronniczego 


ale narodowego organu polskiej 
emigracji, taką sobie zakreślił szerokość i 


tak wysoko stanął, że jednemu człowiekowi ca- 
ły ten ciężar rzucić na barki jest niepodobień- 
stwem, a może też trudnoby zaufać, aby jeden 
i ten sam człowiek nieomylnie wytrwać w nim 
co program 
stawili, było pragnienie postawienia dziennika, 
w którym niezależnie od wszelkich prowincjo- 
nalnych względów, myśl polska z całą swobodą 
wypowiadaną by była, a postawienie go takie, 
organ ogólnie narodowy nznany, ten 
dziennik mógł wyjednać sobie współpracowni- 
ctwo wszystkich polskich mężów nauki, wiedzy 
i pracy we wszelkim kierunku, aby ściągnąć 
mógł do siebie całe światło polskie, nie z samej 
emigracji ale z kraju, i stawszy się narodowe- 
go tego światła ogniskiem, Światłem tem pro- 
Dla wyrażenia tej 
myśli proponowano już dla pisma bardzo trafny 


potrafił. Przewodnią myślą tych, 


aby za 


mienił krajowi i emigracji. 


tytuł: Ognisko. : 
W takim stanie rzeczy pojąć łatwo, 


dniej redakcji. 
dzi nauki, 


szczerze dobrej woli, ale nadto 


się przeto, że dziennik będzie musiał zdobywać 
sobie powoli i mozolnie bezstronną powagę ! 
uznanie stronnictw. r 
Kwestja środków materjalnych również je- 
szcze nierozstrzygnięta nawet w zasadzie. Zgo- 
dzono się, że dla zapoczątkowania w formie 
dwatygodnika należy pismu zapewnić 5000 fran- 
ków, aby 6 miesięcy istnienia mu zagwaranto- 
wać. Zdaje się, że dla zebrania tych pieniędzy 
jest myśl zarządzenia bezprocentowej pożyczki, 
ale w jakiej formie i zkąd? to jeszcze nie zde- 
cydowano. Ogólnie przecież uznaną wydaje się 
myśl, iż pożyczka ta w takiej wypadnie formie, 
aby od wierzycieli dziennika redakcja była co 
do programu i ducha pisma zupełnie niezależną, 


aby pismo samo nie było ani indywidualną wła- 


snością redakcji, ani zbiorową własnością sub- 


skrybentów, lecz ściśle i wyłącznie własnością 
publiczną, emigracyjną, posiadającą zarząd nie- 


zależny i od wierzycieli I od redakcji, która ró- 
wnież od nich ma być niezależną. 


Przegląd polityczny. 


Niemcy. Po całych Niemczech gorączkowa 
przygotowuje się agitacja, w celn przesłania 
papieżowi olbrzymiego adresu od katolików ce- 
sarstwa niemieckiego. Liberały prascy w odwet 
za to powzięli myśl wysłania zbiorowego adre- 
su do Bismarka. Czy to ma nastąpić podczas 
imienin kanclerza, czy po tem, niewiadomo. 
Tymczasem katolicy nie zasypiają sprawy i za- 
nim gotowym będzie adres do papieża, wysyła- 
ją już adresy do biskupów, którzy tak dzielnie 
zasłużyli się sprawie opozycji przeciw-państwo- 
wej. Jeden z takich adresów wysłano w tych 
dniach do biskupa paderbornskiego Marcina. 
Adres ten podpisany został przez ośmdziesiąt 
i osm tysięcy (88.000) osób, wyłącznie prawie 
należących do dyecezji ks. Marcina. Adres ten 
tak brzmi: 

„Najezcigodniejszy Mości księże biskupie ! 

Z miłosierdzia boskiego i łaski stolicy 
Apostolskiej jesteś naszym biskupem 
ipozostaniesz nim tak długo, dopóki cię 
z tych obowiązków nie zwolni Bóg lub stolica 
Apostolska.“ 

„Prosimy cię o błogosławieństwo i modły 
za nami, abyśmy, jako wierne członki posta- 
wionego od Pana naszego Jezusa Chrystusa 
rzymsko-katolickiego kościoła, stać się mogli 
godnymi dalszego wytrwania w naszych wzęlę- 
dem niego powinnościach.* 

Anglia. Mowa, którą miał Disraeli jeszcze 
w zeszłym roku w listopadzie na uczcie u lor- 
da-majora, wielkiego w swoim czasie była na- 
robiła hałasu po całych Niemczech: upatrywa- 
no w niej aluzje do procesu Arnima i potępie- 
nie rządu pruskiego. Obiegały więc długo wie- 
ści, że dała ona powód do korespondencji dy- 

lomatycznej między obu gabinetami, Saint- 

Sańós'kim i berlińskim, Dopiero 23. marca na 
posiedzeniu Izby niższej, oświadczył Disraeli, 
z powodu pewnego wyrażenia Butta, Że ani on, 
ani inni ministrowie nie byli pytani o wyja- 
śnienie owej mowy. Tylko w skutek błędnego 
zrozumienia jej przez dzienniki, ogłosił sam 
Disraeli sprostowanie w Times. 

Książę Walii jest już w Paryżu. Powiada- 
ją, że podróż spowodowało lekkie zaziębienie, 
i że dlatego udaje się książę do południowej 
Francji. 

Włochy. Podług Italia militare, z powodu 
przyjazda cesarza anstrjackiego do Włoch, ma 
być zarządzony na cześć jego, w d. 6. kwietnia 
pod Padwą, wielki przegląd wojsk całego kor- 
pusu armii; wystąpi 29 batalionów piechoty, 
12 szwadrenów jazdy i 10 baterji artylerji. Ce- 
aarz i król odbędą przegląd o 10. godzinie 
rano. 

Turcja. Spór hr. Zichy z Wielkim Wezy- 
rem i cała sprawa nieporozumień wynikłych 


jak 
trudnem jest zadaniem postawienie odpowie- 
Potrzebaby do niej niedość lu- 
pracy, dobrego a polskiego pióra i 
ludzi niezbyt 
barwnych, lub wpewnym jakimś kieranku nie- 
zbyt zabarwionych. Emigracyjne nerwy niestety 
są tak drażliwe i tak rozdrażnione, że pomię- 
dzy jej pisarzami trudno znaleźć jedno nazwi- 
sko, któreby wybitnej barwy nie miało, Zdaje |% 


między ambasadą anstrjacką a Portą z powodu 
kolei rumelskich bywają w Konstantynopolu 
w sposób ciekawy tłómaczone. Winni wszyst- 
kiemu tłumacze, dragomani źle przetłumaczyli 
oświadczenie sułtana i odpowiedź Zichyego; a 
zresztą wszystko idzie w najlepsze, hr. Zichy 
i Hussein Arni basza w serdecznej pozostają 
przyjaźni, a wszelkie koszta nieporozumień za- 
płaci baron Hirsch, który nic nie potrafi zrobić 
bez Zichyego. Tak mówią Tarcy, a zwłaszcza 
półurzędowe pisma stambulskie. W rzeczy zaś 
samej rzecz miała się załatwić w ten sposób: 
Po kilkudniowem wahania się udzielił sułtan 
16. b. m. posłuchanie hr. Zichy i złożył ma 
zapewnienia niezmiennej przyjaźni. O nieporo- 
zumieniach nie było bezpośredniej mowy, lecz 
sułtan przyrzekł swoją zupełną pomoc i jeszcze 
raz przypomniał wielką wagę, jaką przywiązuje 
do przyjaźni sąsiedniego mocarstwa. Do wyja- 
śnienia takiego zachowania się sułtana posłużyć 
może bardzo wiarogodna pogłoska, podług któ- 
rej dano W. wezyrowi do zrozumienia, że albo 
ma się zgodzić na reklamacje austrjackie, albo 
ustąpić z posady. W Turcji każda kwestja naj- 
mniejsza przybiera tikie rozmiary, że łatwo 
wchodzi na drogę sporu międzynarodowego. 
W pierwszej chwili zaiargu powiadano, że za- 
żądano z Wiednia odwołania Zichyego. W 
Wiedniu zaś miano utyskiwać nad brakiem sa- 
modzielności rządu padyszacha. Moskwa i Frąn- 
cja z nieprzyjaźnią spoglądać mają na ukoń- 
czenie linii rumelskich, albowiem zetknięcie 
tychże z austrjackiemi zapewnia polityce au- 
stro-węgierskiej przeważny wpływ na przy- 
szłość Wschodu. Ignatiew więc poruszył wszel- 
kie sprężyny, aby zniweczyć prowadzone od 
kilku miesięcy układy z br. Hirszem. Hussein 
Arni-basza chętnie do tego rękę swoją przyło- 
żył i zamierzał cofnąć przyrzeczenie sułtańskie. 
Z Wiednia nadeszły pospieszne instrukcje, w 
myśl których hr. Zichy z natarczywością do- 
magal się ukończenia sprawy. Zapewniają, iż 
na ostatniej audjencji sułtan formalnie przyrzekł 


wkrótce rozstrzygnięte i że budowa kolei ru- 


ofert Hirsza. 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


— Dzisiaj obchodzimy jedno 
świąt chrześciańskich, święto Zmartwychwstania, na- 
zywane przez poetów świętem wiosny, W całej 
Polsce Wielkanoc święcona jest nroczyście. W ża- 
dnym kraju obrzędy tego dnia nie są tak wspa- 
niałe, do serca przemawiające, jak u nas. Po re- 
surekcjj w domach staropolskich na święcone za- 
praszani bywają ubodzy. Pa. domu i pani dzielą 
się z nimi jajkiem święconem, po którem następu- 
je uczta. Są domy, w których nie zapraszają ubo 
gich, ale zato obfite święcone posełają im do do 
mów przytułku, do szpitali i do więzień, Po na- 
karmieniu ubogich zastawiają stoły dla służby, z 
którymi dzielą się państwo święconem jajkiem, ży- 
cząc także każdemu pomyślności, dobrego zdrowia 
i doczekania się przyszłego Zmartwychwstania, 
więcone, do którgo przystępują pam i pani domu, 
rodzina, goście, odbywa się najpóźniej, już po wy- 
słuchaniu sumy w kościele i powrocie z nabożeń- 
stwa do domu. Nie będziemy opisywać zwyczajów, 
jakie przy spożyciu święconego bywają zachowane, 
wszystkim bowiem są one wiadome, a tylko przy- 
pominamy wesołość, radość, która towarzyszyć zwy- 
kła przy tej uczcie, Życząc naszym czytelnikom, 
ażeby wesołość ta nie doznała w dnin dzisiejszym 
dla nich żadnego zachmnrzenia, ażeby święto, ja- 
kie im w sercach zapanuje, przeniosło się na wszy- 
stkich co cierpią i potrzebują pocieszenia, ażeby 
przedewszystkiem Ojczyzna nasza doznała pociechy 
i doczekała się zmartwychwstania z niewoli obcej. 
Od pewnego czasu wes ło w zwycza w nie- 
których domach u nas w Galicji i w Poznańskiem 
wysełanie święconych jaj, bab, placków, mazurków 
it. p na emigrację, do Szwajcarji i Francji, gdzie 
posyłki takie sprawiały wielką radość pomiędzy tu- 
łaczami, Ciekawi jesteśmy, czy w tym roku nieza 
pomniano o tym pięknym dowodzie współczucia i 
braterstwa ? 
Wspomnieliśmy wyżej, że poeci nazwali 
Wielkanoc świętem wiosny, W tym rokn nie- 
stety wiosna jest jeszcze od nas daleką. Mróz i 
śnieg na dworze, nie pozwalają nawet mieć nadzie- 
ję szybkiego rozbudzenia się natnry i pokrycia się 
zielonością wiosenną. 

Dzisiaj n ks. arcybiskupa Wierzchlejskiego 
i u książąt Sapiehów Leonów wielkie recepcje na 
święconem. 

Z przedstawienia w teatrze hr. Skarbka da- 
nego dnia 22. marca rb. na dochód Instytutu ubo- 
gich chrześcian miasta Lwowa, wpłynęło ze sprze- 
darzy biletów 359 zł. 80 c., nadpłaty od łaskawych 
dobrodziejów uczyniły 31 zł, 70 C, razem zatem 
nzyskano kwotę 391 zł, 50 e, za co szanownej 
P. T. pnbliczności imieniem komisji instytutu naj- 
serdeczniejsze wyrażamy „Bóg zapłać.“ 

Lwów 26. marca 1875. 
Juliusz Reiss, Antoni Filipowski. 

— Że opieka nad zwierzętami, szczególniej nad 

końmi jest potrzebną, udowadniają wypadki ujęcia 
się oburzonej publiczności za smaganemi końmi, 
które ustawały na siłach. Porównajmy konie na- 
szych fiakrów z końmi innych miast Enropy. — 
W Wiedniu n. p. konie spasione, pokryte kocami 
przed wilgocią, a o południowej godzinie pojone i 
karmione z torby na placu stójki, gdy u nas koń 
fiakierski istny szkielet stojąc z zwieszoną głową, 
wzbudza odrazę i litość zarazem. Często trafia się 
widzieć takie konie upadające w biegn, a jeszcze 
częściej smagane przez furmanów nielitościwie, 
Przed paru duiami miał miejsce następujący wy- 
padek: O północy zajechawszy dorożkarz pod nr. 
10. przy Frauciszkańskiej ulicy, przenosił rzeczy 
podróżnego do kamienicy, podczas czego koń zgło- 
dzony wydrapał się na kapę zgarniętego śniegu, 
gdzie wywróciwszy dorożkę, i sam powalił się w 
zaspę. Furman zobaczywszy to, nuż okładać konia 
batem a potem biczyskiem, co tak dłago trwało, aż 
lokatorowie pobudzeni ze snu, powychodzili dla zo- 
baczenia niezwykłego chłostania, I jakiż przedsta- 
wił się widok? Oto zobaczyli konia nie mogącego 
się podnieść, bo złamał nogę, i za każdym razem 
uderzenia to się dźwignął to upadł. Mało brako- 
wało, że nie wzięto się do skóry nielitościwego 
furmana. 
Teatr, W poniedziałek „Konfnzjusz*, 
we wtorek „Norma“, występ pani Cepedy; (dyrekcja 
powinnaby odstąpić od podwyższonych cen, gdyż 
niema żadnej do tego podstawy przy tak niskiem 
honorarjum jakie pani Cepeda pobiera), we środę 
„Kamionka po raz pierwszy. Jest to skandaliczna 
farsa salonowa, Na początek roku teatralnego war- 
to było z czeinś lepszem wystąpić. 

— Teatr krakowski zamierza w czasie le- 
tnich tegorocznych miesięcy nawiedzić Kielce. 
W tym celu odniósł się już do Kielc żądając obja- 
śnień co do warnnków, jakie miejscowość ta dla 
teatru przedstawia i co do przyjęcia jakiege kra- 
kowskie towarzystwo w Kielcach spodziewać się 
może. 


Stanisławów dnia 25, marca. Za dwa ty- 
godnie zbierze się sejm galicyjski, Sprawa wyknpna 


ambasadorowi, że układy z br. Hirszem będą 


melskich będzie prowadzoną tylko na podstawie 


z najweBelszych 


prawa propinacji od tylu łat w zawieszeniu będąca 
przyjdzie znowu na porządek dzienny. Miasta gali- 
cyjskie — prawie wszystkie — są w najwyższym 
stopniu sprawą tą zainteresowane. Połowa, a w nie- 
których miastach dwie trzecie części dochodów sta- 
łych miejskich płyną ze źródła prawa  propinacji, 
Owoż dla przestrogi miast i ich zastępców w sejmie, 
podajemy tu przebieg sprawy podwyższenia docho- 
dów propinacyjnych miasta Stanisławowa, przez pod- 
niesienie opłat komunalnych od trunków gorących, 
które na ostatniej sesji sejmowej dla miasta Sta- 
nislawowa uchwalono. Gmina miasta Stanisławowa 
widząc, iż dai monopolitycznej wyłączności prawa 
propinicji są policzone — a niemogąc rozgorącz- 
kować się planem prujektowanego wykupna — lncus 
a non lucendo — aby właściciel tego prawa sam 
sobie płacił — starała się już dawniej zastosować 
się do nstawy przemysłowej — i prawo wyłączne 
dominikalne gminie miasta Stanisławowa służące 
zastąpić chot w części opłatami konsumcyjnemi od 
napojów gorących. 

I tak pobierała gmina miasta Stanisławowa od 
garnca (2'/, miary) okowity trzydziestopniowej, we- 
dług aparatu Wagnera, równającej się okowicie 
siedmdziesiątpięciostopniowej według aparatu Tral- 
lasa, opłatę 63 centów, przy wprowadzeniu w obręb 
miast. Wódka tej siły jest u nas zwyczajnym 
przedmiotem handlu hurtownego i podrobionej prze 
daży przy wyszynku. 

Od wiadra zaś piwa wyrobionego w obrębie 
miasta lub wprowadzonego do miasta, pobierała gmi- 
na miasta Stanisławowa po 57', centa, z którejto 
opłaty w celu podniesienia browarów w mieście bę- 
dących w razie eksportu po-za obręb miasta, zwra- 
cała gmina 31, centa prodncentowi gmina miasta 
Stanisławowa mimo kłęski pożarnej, mimo zaciąg- 
niętej pożyczki miljonowej, mimo rozlicznych budo- 
wli miejskich, jak wspaniałego ratusza, bardzo oka- 
załego dwupiątrowego gmacha szkolnego , bazaru, 
nowego Zakładu gazowego, mimo wieikich — bo do 
25.000 rocznie wynoszących wydatków na cele wy- 
chowania publicznego — unikała ze wstrętem od 
nchwalania dodatków do podatków, opłaty od czyn- 
szów najmu i t, p. — trzymała się zdala, na ubo- 
czu od drogi, w całym krajn utartej zasilania bud- 
żetów gminnych dodatkami do podatków, ani opłat 
od czynszów najmu na cele gminne. Przy wzrasta- 
jącym rokrocznie budżecie wydatków — i przy 
licznych niezaspokojonych jeszcze potrzebach mia- 
sta — w bliskim widoku asfaltowania chodników— 
postanowiła Rada miejska jednomyślnie raczej za- 
prowadzić podniesienie opłat konsumcyjnych od na- 
pojów gorących, które mniej więcej są zawsze ar- 
tykułem zbytkowym, raczej nciec się do opłat zbyt 
kowych, niż się chwycić środków drastycznych wy- 
cieńczania siły podatkowej i tak jnż podatkami rgą- 
dowemi, krajowemi, powiatowemi, szkolnemi i t. d. 
wypręzonej, niż zaprowadzić na cele gminne prak- 
tykowane z tak wielkiem zamiłowaniem w całym 
kraju dodatki do podatków. Uchwalono podnieść o- 
płatę od garnca okowity 30'stopniowej według apa- 
ratu Wagnera z 63 centów na 73 centów, zaś od 
wiadra piwa z 57'/, centa na 1 złr. 50 ct. przy 
zachowaniu zwrotu 31'j, centa w razie eksportu 
po-za obręb miasta, 


Wszystkie czynriki: Rada miejska, Rada po- 
wiatowa i sejm zgodziły się jednomyślnie na to 
podwyższenie — i na ostatniej sesji uchwalił sejm 
dotyczącą ustawę. W czasie obrad nad projektem 
do tej ustawy komisarz rządowy nie zabierał głosu 
i nie podnosił żadnych wątpliwości przeciwko sank- 
cji tej nstawy, Ukołysana gmina miasta Stanisla- 
wowa tą pewnością , iż tam, gdzie idzie o upodat- 
kowanie konsumcji zbytkowych napojów, gdzie mie- 
szkańcy sami przez zastępców swoich w radzie na- 
kładają sobie ciężary i chcą pić droższą wódkę i 
piwo, gdzie od woli konsumenta zawisło, czy się 
zechce do tego podatku przyczynić lub nie — iż 
tam nie ma żadnej wątpliwości nzyskania sankcji 
ustawy — gmina mówię ukołysana tą pewnością 
wypuściła z lszym stycznia 1875 przez publiczną 
licytację spodziewauy dochód z podniesionych opłat 
i nzyskała rocznego czynszu blisko 20.000 złr. w.a. 
Lecz gmina się przerachowała! Nie wiedziała 0 
okólniku ministerstwa finansów do namiestnictwa 
zalecającym powstrzymanie podwyższenia znaczniej- 
szego opłat konsumcyjnych od napojów gorących — 
nie wiedziała, iż namiestnictwo w myśl tego okól- 
nika nie poleciło tej ustawy do sankcji monarszej. 
Nagle jak jasny piorun z nieba spadła wiadomość, 
iż ministerstwo finansów założyło veto przeciw 
sankcji tej nstawy, i że cała nstawa skazaną została 
na odrzucanie. stawami sejmowemi podanemi do 
sankcji, nikt się zwykle nie zajmuje — nie ma orę- 
downika, któryby nstawy sejmowe po-nad przepa- 
ście rozlicznych zapatrywań ministerjalnych do portu 
sankcji monarszej przeprowadzał, Ustawa sejmowa 
tuła się po biurach ministerjalnych jak sierota, zda- 
na na widzimisię pierwszego lepszego referenta. 
Prace sejmowe giną marnie, bo nie ma nikogo któ- 
ryby się w Wiedniu niemi opiekował, I tak stałoby 
się było z ustawą dotyczącą naszego miasta, gdyby 
kurmistrz nasz na wiadomość telegraficzną , co się 
święci, nie był pospieszył do Wiednła, i nie był 
zajął się po swojemu, z niezmordowaną gorliwością, 
a nawet z dokuczliwem natręctwem, aby odważyć 
wieko, pod którem ustawę tę już zagrzebano. 

„ W pierwszej wprawdzie lini należy się naszego 
miasta wdzięczność naszemu honorowemu obywate- 
lowi i byłemu posłowi naszego miasta, Jego Eks- 
celencji ministrowi dr. Ziemiałkowskiemu, który na 
przedstawienia burmistrza naszego sprawę jaż upa- 
dłą na nowe skierował tory. Zażądano ponownej 
opinii namiestnictwa , która tym razem pomyślnie 
wypadła. Pomimo to-wszystko rozbijało się o grani- 
tową pierś dotyczącego referenta w ministerstwie 
fiuansów. Lecz burmistrz nasz nie jest tym czło- 
wiekiem, któryby się zraził przed trudnościami, 
zwłaszcza, gdzie idzie o dobro miasta Stanisławowa, 
które całem sercem ukochał, Przez sześć blisko 
tygodni jak kropla ciągle spadająca wyżłabiał i pod- 
mywał uprzedzenia finansowe dotyczącego referenta, 
Memoranda do wszystkich ministrów wystosowane, 
prezydjalne podania do ministra finansów codziennie 
w nieprzerwanym szeregn się powtarzające posy- 
pały się jak z rogu obfitości. 

Rokowania z dotyczącemi sferami finansowemi 
były dziennem prawie zajęciem naszego nieustra- 
szonego żadnemi przeciwnościami burmistrza, Nie 
lada była to praca aby zwalczać podniesione w mi- 
nisterstwie finansów zarznty. Dla z orjentowania 
naszych miast co ich czeka, jeźli prawo propina- 
cji 1 po miastach zniesionem będzie, przytaczamy 
tu w streszczeniu główniejsze zarzuty. Przede- 
wszystkiem popadło nasze miasto w niełaskę dla 
tego, iż dotąd nie zaprowadziło dodatków do po- 
datków, i to, czem miasto nasze chciało się cheł- 
pić, obróciło się na jego potępienie. W tych sfe- 
rach finansowych, w których się nasa burmistrz 
prawie codziennie obracał, aby nzyskać przedłoże- 
nie naszej ustawy do sankcji, wiał prawdziwy 
wiatr demokratyczny. Znany Lasalle socjalny eko- 
nomista musiał radować się w grobie, iż znalazł 
wyznawców w naszych finansowych biórach. Precz 
ze wszystkiemi konsumcyjnemi podatkami, które 
ubogich przygniatają. Piwo, wódka, zgoła wszelkie 
napoje gorące, powinny być wolne od wszelkich po- 
datków konsnmeyjnych. A jeżli jnż jakie opłaty 
konsumcyjne zaprowadzone być mają. to mogą być 
niemi tylko opłaty rządowe. Podwyższenie opłat 
konsumcyjnych na cele gminne podkopuje dochody 
rządowe z akcyzy, gdyż daje premię dla przemy- 


tnictwa, 
opłaty komunalne. Nadaremnie podnosił burmistrz, 
iż w mieście niema gorzelni, że wódka w obręb 
miasta sprowadzona, jnż przy produkcji została 
podciągniętą pod opłatę akcyzową, że przemycanie 
jedynie miastu, nie zaś skarbowi rządowemu szko- 
dzić może. Tenże sam stosunek zachodzi i eo do 
piwa w obręb miasta wprowadzonego. Co się tyczy 
zaś piwa w mieście wyrabianego, potrzebaby urzę- 
dników akcyzowych mieć za szajkę sprzedajnych 
łowrzyków, aby całe warki piwa eskamotowali za- 
chęceni premją przemytnictwa. Barmistrz nasz le- 
piej myślał o urzędnikach akcyzowych, niż doty- 
czące bióro ministerjalne. Nareszcie zahaczyła się 
rzecz o to, aby w razie ostateczności ograniczyć 
tę ustawę na okres czasu trzech- do sześcioletni. 
Nadaremnie przedstawiał nasz burmistrz, iż powa- 
ga sejmu nie zna innej alternatywy nad tę: lub 
podać ustawę sejmową bez żadnej zmiany do sank- 
cji, lub ją odrzucić. Po wiela nareszcie korowo- 
dach i korespondencjach między  ministerstwami 
spraw wewnętrznych i finansowych, dzięki lepszemu 
usposobieniu sekcyjnego szefa, również codziennie 
prawie przez naszego burmistrza nagabywanego, 
dzięki wyrozumiałości ministra finansów, zasypane- 
go także memorjałami bnrmistra, ustawa nasza bez 
zmiany do sankcji przedłożoną została, i kiedy to 
piszemy, ustawa sankcjonowana znajduje się już 
pod prasą, w celn jej ogłoszenia w Dziennikn ustaw 
i rozporządzeń krajowych. 

Uratowano więc dla miasta roczny dochód 
20.000 zł. i pomnożono w ten sposób majątek za- 
kładowy miasta, gdy ustawa ta nie jest żadnym 
czasem ograniczoną na 400.000 zł. 

Niechże nasze miasta, które dziś pobierają od 
przyniesionej okowity od garnca po kilka nawet 
zł. rens. — zaś od wiadra piwa i po trzy złr. 
przy imporcie będą na to przygotowane, iż za 
mieniając swoje prawa dominikalne propinacji na 
opłaty konsumcyjne od wyrobu i przywozu — i Bto- 
sując się przy zniesienin propinacji do ustawy prze- 
mysłowej — nie uzyskają od ministerstwa finansów 
w drodze ustawodawczej nawet połowy tych opłat, 
które dotąd pobierają. Przeto Caveant Consules! — 
Również pocieszającą przywiózł nam Dr. Ignacy 
Kamiński wiadomość, iż Najjaśniejszy Pan zaszczy- 
cił wielką sygnatnrą swoją, petycję miasta o po- 
zwolenie wypuszczenia na loterję „Hotelu Kamiń- 
skiego“ w celu założenia domn dla kalek i starców 
i utworzenia funduszu na ich utrzymanie. 

Jakkolwiek loterja ta w obec ustawy loteryj 
nej, zabraniającej loterji wszelkich nierncho mo- 
ści, w podanej formie do skutku przyjść nie może, 
to zapewniono miastu na ten cel loterję efektów 
(Effekten-Loterie) na wzór corocznych loteryj dla 
ubogich Wiednia. Wiadomo że Wiedeń rozprzedaje 
corocznie do 300.000 losów. Jest między temi 3000 
trafnych w wartości ogólnej 60.000 złr. Wygrane 
(trafne) są: 1000, 200 i 100 dnkatów, kilka losów 
jak kredytowego Zakładn, pożyczki loteryjnej wie- 
deńskiej — dzieła sztnki i kosztowne przedmioty 
ze złota, srebra, bronzn, porcelany itd. Idzie więe 
o nruchomenie „hotolu Kamińskiego* podane- 
go za przedmiot do loterji, aby z uruchomionej 
wartości tego gmachn powyższą loterję efektów 
(fantów) po nprzedniem skupieniu potrzebnych na 
wygrane przedmiotów przeprowadzić. Spodziewamy 
się, Że wobec wielkiej sygnatury Najjaśniejszego 
Pana, którą wzniosła myśl stworzenia przytułku 
dla kalek i starców w Stanisławowie uzyskała — 
dalsze przeprowadzenie tego prawdziwie chrze- 
ściańskiego dzieła, znajdzie gorliwe poparcie u na- 
szego starostwa i namiestnietwa, i że do skarbony 
literyjnej rzuci cały kraj po wdowim grosza. 


Wiadomości literackie, naukowe i 
artystyczne. 

„Dziejów powszechnych Szlos- 
sera*, wydawanych na korzyść oświaty ludu przez 
Księgarnię polską we Lwowie, wyszły już zeszyty 
59 i 60. Z temi zeszytami kończy się dziesiąty 
kwartał tego wydawnictwa, a oraz i dziesiąty tom 
zamykający „Dzieje wieków średnich.* Z wyjściem 
tych zeszytów cena prenumeracyjna na Dzieje po- 
wszechne ustaje, dotychczasowi prenumeratorowie 
mogą jeszcze zaległe tomy odebrać w ciągu mie- 
siąca kwietnia, poczem cena będzie podniesioną. — 
Można jednakże prenumerować na dawnych warun- 
kach „Dzieje nowożytne”, których drok rozpoczyna 
się z 1. kwietnia. Prenumeratorom „Dziejów no- 
wożytnych* przysłngnje prawo nabycia już wy- 
szłych dziesięciu tomów za połowę ceny księgarskiej. 
Komisja filozoficzna krakowskiej Akademii 
nmiejętności odbyła w stycznin, lutym i marcu 
trzy posiedzenia, na których dr. Straszewski przed 
stawił í odczytał wyjątki z pracy swej o Janie 
Śniadeckim. Praca ta, do której różnych szczegó- 
jów i materjałów dostarczyły darowane Bibliotece 
Jagiellońskiej listy i rękopisma po Śniadeckim i 
Michale Balińskim, obejmuje obraz działalności filo- 
zoficznej i literackiej naszego astronoma filozofa i 
rozbiór jego filozoficznego stanowska i stosunku do 
filozofii niemieckiej. 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


Wrocław d. 27. marca. (Tel. Gaz. Nar.) 
Na dzisiejszym targu był ruch handlowy więcej 
ożywiony, a ceny zboża stale się trzymały. — 
Ceny poszczególne byży: 


100 fut. cłow. pszenica biała po 78 do 98 sr.gr. 
- a 3 żółta „ 68 „76 , 
» R żyto wyborowe „65 „85 , 
i A jęczmień brow, „— „— , 
Y h owies ne 4„a8D>4 > 
a kukurudza » Obawy T a 

A koniczyna czer. „ 11 — 17 talar. 

więcej poszukiwana 

ACE „ biała „ 12 — 22 talar. 


w słabszej cenie. 
Henryk Proskąuer. 


Ceny zboża w ubiegłym tygodniu były 
targach we Lwowie: (waga cłowa) psze- 
nica 190 ft. 7 złr. — e. do 7 złr. 25 c., 
żyto 180 ft. 5 złr. 25 e. do 5 złr. 40 ct., 
jęczmień 158 ft. 4 złr. 25 c, do 4 złr. 40 c., 
owies 112 ft. 3 złr. 60 e. do 3 zir. 70 e., ko- 
niez — zł. — ct do — zł, — ct., groch —zł. — 
ct. do — zł. — ct. 

Na targach zamiejscowych ceny były na- 
stępnjące: 

Bochnia: pszenica 190 funtów 8 złr. 25 c. 
do 8 złr. 50 c., żyto 180 ft. 6 złr. 10 c. do 6 złr. 
25 c., jęczmień 158 ft. 5 złr. 50 c. do 5 złr. 75 c., 
owies 112 ft. 4 złr. 20 c. do 4 złr, 40 c. 

Tarnów: pszenica 190 ft. 8 złr. 25 c. do 8 
złr. 50 c., żyto 180 ft. 6 złr. 10 c. do 6 złr. 30 c., 
jęczmień 158 ft. 5 złr. 75 e. do 6 złr, — ©., 0- 
wies 112 ft. 4 złr. 10 c. do 4 złr. 20 c. 

Dębica: pszenica 190 ft. 8 złr. — e. do 8 
złr. 25 c., żyto 180 ft. 6 złr. 10 e. do 6 zir. 25 c. 
jęczmień 158 ft. 5 złr. 75 e. do 5 złr, 90 c., owies 
112 ft. 4 zł. 10 c. do 4 złr. 25 c. 

Rzeszów: pszenica 190 ft, 7 złr. 75 c. do 
8 złr. — c., Żyto 180 ft. 5 złr. 50c. do 6 złr. — c., 
jęczmień 158 ft. 5 złr. 25 c. do 5 złr. 50 c., owies 
112 ft. 3 złr. 60 c. do 3 złr. 90 c., rzepak 150 
ft. 10 złr. 25 ct. do 10 złr. 50 ct., nasiona olejne 
180 ft. 10 złr. 50 et. do 11 złr. 50 et., nasiona 
koniczyny 180 ft. 44 złr, 50 ct. do 54 złr. 50 et., 
wyka 180 ft. 8 zł, 25 et. do 8 zł, 50 ct. 

Jarosław: pszenica 190 ft 7 złr, 50 c, do 
8 złr. — c., żyto 180 ft. 5 złr. 25 c. do 6 złr. 


na 


8 złr. — c., żyto 180 ft. 5 złr. 25 c. do 5 złr. 50 
c., jęczmień 158 ft. 4 złr. 75 c. 
owies 


Wiadro spirytusu 45° 18 zł., 
zł., 90° 35 zł. 


która jest tem większą, iż większe są|50 c., jęczmień 158 ft. 4 złr. 50c. do5 złr. — e, |i 
owies 112 ft, 3 złr. 20 e. do 3 złr. 51 e. į 


Przemyśl: pszenica 190 ft. 7: złr. 25 c. do 


do 5 złr. 
112 ft. 4 złr. 10 c. do 4 złr. 15 e. 
Tarnopol: pszenica 190 ft. 6 złr. 50 c. do 


10 e, i 


7 złr. 20 c., żyto 180 ft. 4złr. 50 c. do 5 złr. 15 | 
c., jęczmień 158 ft. 3 zir. 
owies 112 ft. 3 złr. 10 e. do 3 złr. 40 c., groch 
200 fnt. 8 zł. 50 c. do 9 zł. 50 c., rzepak 150 
fant. —zł, — ©. do —zł., — ©, 
4 zł, 80 e. do 52zł. 20 c. 


80 c. do 4 złr. 10 c., l 


hreczka 170 fnt. 


Brody: pszenica 190 ft. 6 złr. 50 c do 7 zł. | 


25 c, żyto 180 ft. 4 złr. 50 c. de 5 złr. =- c., 
jęczmień 158 ft. 3 złr. 80 e. do 4złr, 40 c., owies 
112 ft. 3 złr. — c. do 3 złr. 20 c., groch 200'ft. 
—zł. — ct. do zł, — ct., hreczka 156 ft. —zł. 


— et do —zł. — ct. 


Podwołoczyska: pszenica 190 ft. 6 złr. 


50 c. do 6 złr. 75 c., żyto 180 ft. 4 złr. 50 et. do 
4 złr. 90 c, jęczmień 158 ft. 3 złr. 60 e. do 4 złr. 
25 c, owies 112 ft. 3 złr. — ©. do 3 złr, 25 ct. 


Lwów. (Sprawozdanie targowe) Ceny prze- 
ciętne wal. austr. z dnia 26go marca 1875 ro- 
kn. Mierzyca: pszenicy 82ft. 3 złr. 16 c; żyta 
78łt. 2 złr. 23 c., jęczmienia 66ft 2 złr. — ©,, 
owsa 48ft. 1 złr. 84 c.; hreczki 69ft. 3 złr. —©,, 


grochu 90ft. 3 złr. — ct., soczewicy OOft. 
— złr. — ct; ziemniaków — złr. 87 ct. — 
Cetnar: koniczyny — złr. — cent; siana 
1 złr. 21 c; słomy — złr. 75 e. wełny — złr. 
— ce — Sąg drzewa twardego 13 złr, 85 c., 
miękkiego 10 złr. — c. — Funt mięsa wołowego i 


25%, c. — Mas okowity 45° 52 c., 38° 40 e. — 
76° 28 zł}, 86° 34 i 


Telegramy Gazety Narodowej. 


Grac d. 27. marca. Dr. Rechbauer 
przyjmując adres zaufania od konstytucyj- 
nego stowarzyszenia, przypomniał napręże- 
nie nieokreślone, które się między Izbą a 
rządem wytworzyło. Dodawszy do tego prze- 
silenie w węgierskiem ministerstwie, ruchli- 
wą agitację feudalno-klerykalną, opór Pola- 
ków przeciw wnioskowi Wildauera, a łatwo 
pojmiecie jak śród takich okoliczności ko- 
niecznością było, rządowi, który utorował l 
drogę do skonsolidowania stosunków kon- 
stytucyjnych, nie stawiać trudności. Wotum 
ufności dla rządu był jednak tylko pozorem | 
do napadów na niego, (Rechbauera) przeko- 
naniu swemu dał on wyraz jawny i otwar- 
ty, a od tej chwili i w opinii publicznej 
Wiednia nastąpił zwrot. Wielu ma dziś od- 
wagę wypowiedzenia tego, co przedtem w 
cichości myśleli. | 

Belgrad d. 27. marca. Rada miejska 
uchwaliła adres do księcia, dziękując mu 
za rozwiązanie skupczyny. 


ma | ORNE Mlo 
Lwów, z izby handlowej 27. marca, 


złr. w. a 
I. Akcje za sztukę, 

Kolej gai. Karola Ludwika . 234 — 236 — 

„  Lwow.-Czern. Jassy 143 50 145 50 
Banku hip. gal. po 200 złr. 244 — 246 — 
II. Listy zast. za 100 złr. 
Tow. kred. gal. 5 pr. w. a. 86 — 86 50 | 

a rega prz iwa 76 30 76 80 | 

w G „ 5 pr. okres. 86 — 86 50 | 
Banku hip. gal. 6 pr. A 90 10 90 75 
Gal. zakł. kred. włośc. 6pr. . . 97 75 99 — 
Ogólnego roln. kredyt. za- j 
kładu dla Galicji i Bukowiny 89 (5 90 75 

III. Obligi za 100 złr. 
Indemnizacyjne galicyjskie . 85 70 86 40 
Poż. kraj. zr. 1873 po 6 pr. 90 — 91 — l 
Losy miasta Krakowa 16 — 17 -- 

M „ Stanisławowa 14 75 16 25 

IV. Monety. 

Dnkat holenderski . 512 520 
Dukat cesarski 516 528 
Napoleondor . . . 884 891 i 
Półimperjał rosyjski . . . 895 910 
Rubel rosyjski srebrny . . . . 162 1 70 
Rubel rosyjski papierowy , 1 52'/, 1 581/, 
Talar pruski srebrny n REG P=y — 
Pruskie bilety kasow : 1627, 1 63 
Srebro a . ła 105 — 106 — 


a AAA 
Kurs giełdy wiedeńskiej 


Wiedeń 27. marca 1875 
godzana 10 minut 50 przed pořadem. 


Akcje kred. 23850. Angle-austr. _ 141.75 | 
Unionsbank 114.25 Vereinsbank —— l 
Kolei Kar. Lud. 233.75 Kolej połudu. 146 25 

Franko-anstr. 52.50. Baubank 19 75 | 


Losy z r. 1860 Oblig. indem. . 


Staatsbahn m Wied. Traew, —— 
Ostbahn — — Napoleoni ar + „de 
Rubel papier.  —.— Uspesot bardzo silne. 


Wiedeń 27. marca 1875. | 
godzina 2. minut 30, po poładn, 


Akcje fran.-auu. 52.50. Węgier. kred. 223 — 
Anglo - austr. 139.50. Uniensbana TD 
Kolej Kar. Lud. 234 —, Nordbahn, 196.50 
Kolej południo. 146.—. Kolej AMód, 13175 
Kolej Elżbiey  188.—, Kolej Lw.-czer 14450 
Weg. Nordotatb. 121, — Vereins-Back  28.— 
Wiener- Bauges. 37 75. Węg. Ostbahn. 55,— 
Gal. indemniz. 85.85. Losyz r. 1664 138 25 
Franco-H.-Bank 66.50. Verkehraban 100.50 
Losy tureckie 56 25. Baubank-Act. 1850 
Kolej państwow. 310.—. Bankvernis 119.50 
Wied. Bamver. 30 10. Losy węgier. 83.50 


Usposobienie stałe. 
O R c wc 
Pociągi kolejowe: 

Odehodzą : 

do Krakowa o 5. godz. 6. m. rane, 6. godz. m, 5 
wieczór i 11. godz. 28, m. w nocy. — Do Czer- 
niowiec: o 6. godz. 50 m, rano, 11, godz, 48, m. w 
uocy i 12. godz. 50. m. w połu. dnie. Do Pod- 
wełoczysk i Brodów: o 12. godz. w poład., 10. godz. 
w nocy i 6. g. 27. m rano.— Do Stryja codzien- 
nie o 7. godz. 22. m. rano, prócz tego we 
wtorek, czwartek i niezdielę o 8 godz. 20 m. po 
połndniu. 

= a En JO" i e 

Nadesłane. 


LIEBIG COMPANY's 
Fleisch - Extract 


aus Fray - Bentos 
Central-Depot: Wien, 1, Wollzeile 6—8 
CARL BERK, k. k. österr. Hoflieferant. 


(Dla łysych.) Fryzjerowi panu A. Ried 
we Wiedniu, Babenbergerstrasse nr. 1. udało 
się, wyrabiać tak zwaną Masona pomade z ole- 
lu drzewnego, która szczególnie przydaje się na 
łasiny. Bliższe opisanie podaje dzisiejsze ogło- 
szenie. 


-yraa c wa a 


J. Jaskólkski, 


we Lwowie, skład papierów i towarów 
zalanteryjnych. poszukuje do handlu 


ucznia, 


akożczenu 7 lab 4. Klasa szkoly real- 
Ins gimsaaztalnej, także 


POJOCNIKA 
GWSZRA NZ O handlem powyższego Za- 
wod 1742 2—? 


| "oaz ELWER "| * 


NE 


miesta Krakowa 


rmynienic 2. kwietnia 
pe L7 zł. 
s*rzejlaje bandel 
Fryser. Schubutha i Syna 
ee 1 wewi, Rynek 1. 45. 


i 
Poszukiwani są 


naży” hnaiast : 


| Puros iczżency, obeznany Z prak- 
j ; 


trzne: wwowadzetieja gospodarstwa. 
2 Bzrodniik bezłonny. znający się na 
upresie FIWA i mslwy czarnej. 
yec IVa Gane zgoszenia Z do 
w świadectw, maga być 
zgi! Melipsewać do zarządu dóbr 
EFTCSZYWA m Dynów, 1067 5—8 


i at interossante Romane statt fl, 11 
m ti 


ID f- nud Adelsyeschichten. mit 16 


Rito srefilurten [lastrationen in 
meur Uwautag, brocnirt. TOS Seite 
star sis Okas- Foring Prais früher 4fl 

Galenie Geseichten mit 10 prachvoll 
aussiron ilinstr. in eleg. Umschlag. 
ins Wirte TGS Seiten, grosa Okiav. Preis 
irühnir Ho * 

Fornister (sesehichte mit 12 prachtv. 
ausg. Iuter. in eleg, Umschlag brechirt, 
575 Sajem; niesk Gv. Preis friiher fl. 8. 


Buiofu sint fu richtow unter „Bücher“ 
an dis Annoncen-Expediton Rotter & Co.. 
Wien l.. Riemergasse 13. 1757 2—2 

Versandt gegen Nachname, Verpackung 
gratis. 


Bolanowice, 9. marca 1875. 


Pan Pistr Szumiakowski 
w OQpawie. 

Na zapstanis pańskie co się tyczy 
parnika żelaznego do gotowania kartofli, 
mogę panu „umiennie powiedzić, że ta 
jest wynalazek w gorzelni jaki był do- 
tychczas najrrwktyezniejszy; to jest tak 
pomyślny. że w jednym. roku się wypłaci, 
najsarsprzód nietylko, że cały zacler 
trwa 15 miu"t, ale nigdy nie podpada 
zepsuciu, a © do wydatków, to nieza- 
wodnia musi mieć wpływ wielki, bo 
kartotle wychodzą tak miałkie jakie nigdy 
ani młynkami ani koszem Wereckiego 
nie są w stanie wyjść, zreszto przeko 
nałem się, że w okolicy mam najlepsze 
wydatki, bo zawsze z korca mam jakie 
kwartę okowity więcej jak w innych go- 
rzeluiach, przepaszczam zaś, żeby tylko 
U, kwarty więcej było wódki, za co 
ręczyć mogę toi tak przerabiając 10.000 
korcy kartefli miałbym 5000 kwart oko- 
wity. c» już przewyższa koszta urzą- 
dzenia takisyo Żelaznego parnika. Dla 
tego muże się pan odwołać na mnie, 
ktobyk:lsiek zażądał, może się u mnie 
przekunać , jaka doskonała rzecz jest 
takowy parnik. 

Mum przekonanie, Że od kilzn lat 
każda gorzelnia takowy posiadać bę- 
dzie. 'lukże musze dodać, Że i kar- 
tofle nadpsute możua zmieszać, że i ta- 
kie karttlo się roztworzą i tylko ta 
część calkiem zepsuta w kartoflu zosta- 
nie cala, cè zreszo i w mlynkach le- 
piej niecspadnie, gdyż zepsuta kartofa 
także się nie zmieli, 

Przy tej sposobności milo mi jest 
wyraz ć panu moje zadowolenie i zo 
staje z szacunkiem 

K. Drohojowski, w. r. 


Dodatek do listu Jaśni. pana hra- 
biego K. Drohojowskiego. 
Nadmienć też muszę, że taki że- 
lazny paruik stosunkowo nader małc ko- 
sztuje i prócz wiele iunych korzyści, to 
ma przeważnie za suba, że do obsługi 
potrzebuje jedynie parobka z czynnością 
gorzelniana obeznanego, albowiem parnik 
sam przez się zacier przygotowuje i 
masę rurumi do kadzi fermeutacyjnej 
prowadzi, cv przy młynkach nie ma 
miejsca | które wiele rąk i czasu po 
trzebuje. Parniki jedne i te same za- 
leżą jednak cd konstrukcji. 
OPAWA na Szląsku austrjackim d 
19. marca 1875. 
Piotr Szumlakowski, 
tfubrykant wyrobów metalowych. 


Coś Najnowszego! 

r najciekawsze | 
Przeżroczyste karty, nozabawniej- 
sze w terazniejszym czasie. Każda sztuka o- 
pieczetow 1a w koperci». Koiekeja w roz- 
maitych grupach. jakoto: zaskoczony mał- 
Żonek. w piekli, w raju itp 8 zł. poje 
dyneze gruby SO et. 


Piękny dobrze pozłacany zega- 

kn najdvsładniej zre- 
rek kieszonkowy. balonar z dłu- 
gim ładnym tuńcuszki m, modalionem, klu- 
czykien tułkąskorzarą i pismem gwa- 
rant. na ut. juk dlugo zapas wystarczy 
po % zł. $0 et. Lepiej pozloceny o bO et. 
drożej 


dvd vr 
MULLERS-E\P 


Preiaki RTMACGNIYCZNE 


i TOALETOWE 
z Fabryki 
pp. əntrouil br. ci et Comp. 
w Ohiak pod Paryżem. 
MAGNEGA ANGIELSKA. 
ELIXIF « PEPSINĄ. nader qrzyjent- 
Legi en, dzialanie jego skuteczne 
w dzouem trawieniu i nerwo- 
wyst cierpieniach żołądka. 
SEIDLITZ. POWDERS angielski po ce- 
Niue nw.zwyszuj nizkieh. 
Dostu można we Lwowie w aptece 
AE 


POMADA z POZLOMER. 


zbäio dm wiej Europy w 


uneaja za nadestariem gotówki 


1110 4—6 


la (rare 


IL 


dla zacho- 


Walia Li w stanie świeżości i utrzy- 
mro potrurulnego ich runieńca, 
RUZ » dliwy ©ARTHAMINE zwa- 

ny, ów ma enia rumieńców i utrzy- 
navi: swiszusei policzków. 

r ' mhon te dwa ostatnie arty- 

kulty w mugezsajew pr- A. Steitfa sy- 


jak również 
1041 9-24 


LADNA 4x 
O TLELSĄ 
, 


RETT 


ORTAACN, Wien, Praterstrasse 43. 18 


Jeden lub dwóch 
studentów 


z niższych klas gimnazjalnych mogą 


| bardzo korzystnie poł każdym wzglę 
dem, być umieszczeni w dumie Za- 
cnej rodziny we Lwowie. Bliższe 
szczegoły powziąść można w han- 
dlu papierów i galanterji Wgo A. 
Bogdanowicza, przy placu 


Marjackim. 2—3 


Sprzedaż 
urządzenia tartaku 
parowego. 


4 powodu urządzenia większej piły pa | 
rowej, jest dv sprzedaria piła z lukomo- 
bilą o sile 2 koni. z walcem, transmisją 
10 większą 15%, gabrem 43" i piłą cyrku 
larca — w zupełnie dobrym stanie. 

Bliższej wiadomości udzieli p. adwokat: 
Dr. Witz w Samborze. 665 3—5 


czyli tunt cłowy. «a 


Najtańsze i najlepsze 


Okruchy herbaciane 


w glównym składzie 


HERBATY 


5 półkilo ztr, 1.20, najlepsze złr. 1 50) | 


Fryd. Schubutha i Syna 


we Lwowie, w Rynku Nr. 45 


Eu 8U0Z3EUZ0 Aue 


~ 
> 


pół mili od Jaworowa a mila od Sądowej 
Wiśni, z osobnym korpusem tabularnym i 
osobnym obszarem dworskim, składająca 
się z trzech parceli: a) 46 morgów pola 
bardzo dobrej gleby przy zagrodach wło- 
ściańskich ; b) 14'/4 morgów najlepszej łąki 
stawiska pod ogrodami; c) 35", morgów 
częścią pola częścią łak, razem 96 morgów, 
jest z wolnej ręki do zprzedaaia. Fropi- 
nacja przynosi rocznie 200 zt. Bliższa 
wiadomość u wlaściciela w Łudwino- 
wie poczta JAWORUW. 1634 3 —3 


ma przeciw gośćcowi, nieżytom, bulom, 
ranem, nagpiutkam, oparzeniom ect, 
A Sklad centralny w Paryżu na ulicy 
= Nouve St. Merri, 40 i we wszyst- 
ma kich aptekach. 1001 53—54 


Realność 


pore w p wiatowem mieście 
ad, mice zdan: skła- 
i dająca sę % domu parte 

rowego, dla dwóch par- 

tji, ze stajnią, stydolą, sadem, studnią, w 
najłedniejszem položeniu tegoż miasta, i 
okulo 14 do 16 morgów pól oruyrh w je- 
duej parceli, przeciętnej murowaną drogą, 
zaraz za miastem, jest zaraz do sprzedania. 
Zgł sić się do W. Gzajkowskiego w 
PRZEMYŚLANACH franko. 1772 1—2 


Sæ- Rzadka sposobność <q 
Dwie pierwsze premie 


Dzieł Józefa Dzierzkowskiego. 


|jnorowy, Jutro, wreszcie Życiorys i portret 


Hs rzedaży wody sodowej od 1, kwietnia 


= ie img) 
Do Pana F. B. 

Nie odhierając należytej odpo- 
wic dzi, zmuszony j stem tą dr: gą 
prosić Gro o niezwłoczne n dasła- 
nie mi wiadomej nałeżytości, ra 
Jego prośby i najwyższą uieko- 
rz,ść przezemnie po iesionej; w 
rzzie zwłeki przikro mi będzie 
npis dokładny do publicznej po- 
dać wisdomości. Ii 2] 

K 


[Już opuścił prase! 
Tom I. 


zawierający następujące powieści: 
Kuglarze, Salon i Ulica, Szpicrut ho- 


aotora. W drodze przedplaty tom ten Ko- 
sztuja 2 zł 

Prenumeratorowie „Tygodnia“ 
za tom tylko 1 zł. 12 e. 

Cena sklepowa Temu pojedynczego 2 
zł. 50 ce. Pa A 

Tom II. wyjlzie z końcam marca r. 
b., każdy z następnych tomów w 6 tygo 
dni później. 

Wszystkie powieści J. Dzierzkowskiego, 
razem 65, zostaną pomieszczone w 8 to- 
mach, które opuszczą prasę w ciągu roku 
1875 W kwartale wychodzą zatem 2 tomy 


Główny skład w księgarni 
F. H. RICHTERA. 


Prenumaratę przyjmują wszystkiej 3 
księgarnie. 1605 3 * 


płacą 


W. S. Wilczyński 


właściciel Domu bankowego we Lwowie, 
alieca Kościnszki Nr. 8, mając rozliczne 
stosunki tak w kraju jak i zagranicą, 
1 załatwia pożyczki pod najlepszemi 
warunkami ua dobra, realności i kamie- 
nice, 
2 przyjnauje do jak najkorzystniej 
szego umieszczenia na czas dłuższy lub, 
krótszy większe i mniejsze kapitaly, 
„ułatwia kupna 1 sypraadaże dóbr, 
realności, kamienie i wszelkie purcellacji. 
4 ma oddane do wypuszczenia roz- 


Pomieszkanie 


9pekoi na I, piętrze dwie kuchnie, całe 
lub podzielone na dwa pomieszkania, I. 14. 
4 pokoje i kuchnia na drugiem piętrze 
pod l. 12 od 1, maja 1875 do najęcia 
ul. Krasiekich. 1721 2-4 


2 KAMERDYNBR | 
> NAME XY] TE 
opatrzony najchlubniejszemi świadectwami, 
mówiący po polsku, zonaty ale bezdzietny, | 
Życzy sobie posady w swym zawodzie, lub 
jako lokaj, żona może pełnić obowiązek 
kucharki lub klucznicy. Bliższa wiadomość 
pod IK. S. poczta STRUSSÓW. | 


° 
Pasieka : 
n 
w ulach Dzierzonach, jest do nabycia ra- 
zem lub pojedynczo, mila od Drohobyczu. 
Bliższa wiadomość w biurze Banku 
włościańtskiego w DEOHOBYCZY. ` 


M asé żelazista 


leczy  najuporczywsza odmrożenia 
przeciągu 8 dni. Pudełko 10 ent. 


GASTROPIR A N. 


w 


| e m oddane do wypuszczenia roz 

= «2 go liczne dzierżawy i folwarki, źródla mis 

tar sze panie neralne, kopalnie węgla, woska i nafty. 

znajdą korzyste umieszczenie przy roz | 5 poszukuje lasow na morgi, na 
sztuk lub gotow\ch progów, drzewa rznię- 
ne TO 188 > 1157 5—! 
b. r. Zgłosić sę do zarządu fabryki fogod PĄSYB. É 
napojów chlodzących 1717 3 -3 


Piepesa i Beizera. P" “E 


spedyto znającego manipulecje gospodarczą. 


pocztowy, dobrze uzdolniony, poszukuje Zgłosić sę p osze, Piekarska ulica 
umieszczenia.  Bliższa wiadomość podji. 6, u tortjera 1646 4—5 
adresem: Józef Ziatyk we WZDO- 
WIE. 1760 1—1 


Poszukuje się zdatnego i postę- 


4ONOMA 


r "w pisarza. 
1 


Dentysta- Magister 
z Wiednia 
i specjalny lekarz chorób ust 


MIA REK, 


teraz zamieszkaly 


w Przemyślu, 


wyrabia w s' oim zakładzie najlepsze sztue 
ezne zęby i całe szczęki. podług 
najlepszego amerykańskiego wynalazku i 
tukowe bez bolu »sadza. 

Każdy ból zębów zo:t:je natychmiast 
uśmierzonym. Dziurawe zęby plowbuje zło 
tem, srebrem, cymentem itp. 1628 2 - 10 


Ekonom! 


tecretycznie i praktycznie obzna- 
jomiony z gospodarstwena wszel- 
k'ego rodzaju, buchalterją gospo- 
darczą, 30 lat liczący, mogący 
się wykazać jak najchlubniejszem 
świadectwem i re:omendicją — 
poszukuje odpowiedniej posady. 


Na ulicy Janowskiej p d |. 305 jest 


Realność 


do sprzedania, składająca się z Domu 
(cztery stancji) i placu do budowania, 
Bliżssaa wiadomość u św. Jurą pod 
urem 2. 


łs-kawe zlecenie przyjmuje 
pcd adresem A. B. post re 


state Mrzygłód przez Sanok. 
1761 1—3 


1671 1--3 


s Praktykant : 
aptekarski 


z początkami fachowemi, poszukuje umie- 
szczenia, pod adressm, A. Z. przy ulicy 
Gliniańskiej l. 6., drzwi 6 we Lwowie 


Bez bolu 


i bez wstrzykiwania 


bez 'ekarstw przeszkadzających trawie- 
niu, tudzież bez chorób następnych i 
przerwamia zatruduienia, wylecza wedlug 
zupełnie nowej metody, doświadczonej w 
niezliczonych wypadkach 


upławy rury moczowej, 
tak świeżo powstałe jakoteż bardzo za 
starzałe, naturalnie, gruni ownie i szybko 


Dr. Hartmann, 
członek lekarskiego Wydziału, 


. s 
Pigulki dla psów, 
na podstawie dlugoletnich doświadczeń 
najsłynniyjszych weterynarzy Anglii, wy- 
rabiane przez Franciszka Jana Kwi- 
zde w Korneuburgu, na psią chorobę, 
padaczkę, kureze, epilepsię, reumatyzm 
i zwykłe choroby psów. 
Niezawodne środki zachowawcze 
przeciwko wściekliźnie. 
Cena jednego pudełka 1 ztr. w. a. 
Niesfałszowanych można dostać: 
we Lwowie u Konstantego Iskierskiego, 
'u aptekarza Jak. Beisera, i Zygmunta 
Ruckera; w Krakowie u Jawornickiego, 
w Tarnowie u J. Wielogórskiego, w Sta- 
nisławowie w apt. Stechera de Sebenitz. 


frankfurckiej loterji na konio 


ponieważ przy ostatnim ciągnieniu 
perwszą nagrodę nie rozdano 


Losowanie dwóch zupełnych 
czwórek, 11 eleganckich po- 
wozów, 60 koni itp. itp. 
Ciągnienie d. 5. maja 1875. 

Losy po 2 zł. 50 ct. wraz ze stem- 


plem. Listę ciągnienia odsyła się FU 


Do nabycia u 1730 2—12 


lub Simon Markus 
Offenbach am Main., 


Simon Markus 
Frankfurt am Ma'n. 


Cesar. i król. 7 wyłącznie uprz. 


Ekstrakt z Orzechów 


do farbowania 
siwych włosów 


wynaleziony przez 


4 H je 
A. Maczuskiego 
p*rfumerzysty 

we, WIEDNIU, Kirtnerstrasse 26. 
Ten niezrównany średek do farbowa: 
nia włosów siwych, na trwały kolor 
czarny, brunatny lub blond. 
niedujacy się nawet zmyć, nie został 
dotąd prześcigniony przez żadnego z 
chemików na swiecie. Przez znakomi 
tości lekarskie badany, i nznany z po- 
wodu swoich roślinnych składów jako 
zupełnie nieszkodliwy, odszczególniony 
został przez Jego Cesarską Mość Fran- 
uiszka Józefa I. wyłącznym przywile- 
jem. Jest on jedynym środkiem do far- 
bowania włosów, który używać może 
szanowna P. T. Publiczność z zupełnym 
spokojem, gdyż takowy z zielonych u 
pin orzechów sporządzony, nie tyl o. 
że nie wywiera najmniejszego wpływu 
szkodliwego na włosy i zdrowie ale sto- 
krotne próby udowodniły uajświetaiej- 
„ze skutki, z czego wypływa. ż" przy- 
mioty tego roślinnego środka do farb: - 
wania wlosów żadnym innym tego ro- 
dzaju środkiem zastąpić się nie dadzą 
Ten ekstrakt z orzechów posiada ten 
nieorzacowany przywiot, że po pierwszo 
krotne użyciu, skoro tylko włosy o- 
beschuą. kolor naturalny się rozwija, a 
każdy kto przepią użycia dokładnie prze- 
czyta i do takowego uią zastosuje, nie 
doświwiczy ż:dnego zawodu w zafarbo 
waniu wiowów, wynalazca bowiem w tym 
względzie przyjmuje na się najzupeł- 

niejszą rękojmię, 
Cena jednej flaszki 3 zk, 
Prawdziwe do nabycia: 


w składzie parfumeryj 
MACZUSKIEGO, 


we Wiedniu. Kartnerstrasse 25. 
We LWOWIE u Marcina Mallera, 
„ u L. Sedlakai Progulskiego 
" n u K. Strzyżowskiego, 
„ KRAKOWIE n Józefa Jahna i Wil- 
helma Fenza, 
„ NOWYM SĄCZU u W. Filipka, apt 
pod białymo rlem, w Warszawie u Alex. 
Kocha perfum. 1593 6 -24 


w Wiedniu Stadt, Habsburgerg.1. 

Wylecza także wyrzuty skórne, zwę- 
Żenia, upławy u kobiet, bl:daczkę, nie- 
płodność, upławy, 


oslabienie męzkie, 


bez wyrzynania i bez wypalania zołzo- 
wych lub kiłowych wrzodów itd. Zacho- 
wuje najściślejszą dyskrecję. Na listy z 
honorarjum 2 nazwiskiem lub literą 
odpowiada odwrotnie. 

Za nadesłaniem 5 zl. w. a. przesyła 
odwrotną pocztą lekarstwa wraz z opi- 
sem użycia. 1093 27—50 


ASTMY 


Duszność , Chrypka Katary, zadawniona. 
wszelkie vierpienia kanałów oddechowych, 
ustępują szybko i niezawodnie po użyciu 
Rurek antiastustyoznych p. Levasseur , Ap- 
tekarza, 19 rne de la Monnaie w Paryżu 
Dostać można we Lwowie w aptece PP 
|Mikolusch; w Krakowie w aptece p. Trau: 
uzyńskiego; w Brodach w aptece p. Kullak. 
W Warszawie w składach aptecznych ma 
terjalów pp. Ferd. Aug. Gallego i Ludwika 
»iesaa. 1002 10—? 


są rocznie 
wis r 
e LWO 


L przesył kA E 


Już I kwietnia ciągnienie cZZKLL 


K= LOSÓW MIASTA WIEDNIA <5y 


| Karolińskie ziółka Dawida, 


jproducant chmielu i kupują- 


Środek specyficzny przeciw cierpieniem) 
żotądka, przeciw stibomu trawieniu, 
ibrakóowi upetytu, zamuleniu , kurczom 
żolądkowyrm, bladaczeo, zgadże, wytnio- 
| tom itp. 

| Prezerwatywa przeciw cholerze 

Flakon 70 et. w. a. 
Jarnia prawdziwe 


w 


przeciw słabościom płucowym, kaf% 
srlowi, holom piersiowym, nviążliwemu 


oddechowi itp. — Pakiet 20 ct. 


Medycynalny płynny cakier żelazisty 


szczególnie skntkujący przeciw niedo- 
krowności i skutkom tych słabości. 
blada: zee, skrafułom, goścowi, reumaty- 
„mowi, angielskiej słabości itp. 
Wielka Aaszka 1 ztr. 20 ct., mała 60 ct. 
Chiuowa woda do ust i chinowy proszek do zębów, 
niezawodne środki do czystego utrzymy- 
wania zębów, przeciw nieznośnenin cu- 
chnięciu z ust, i bolom zębów, Flakon 
wody do ust 00 cut. Pudełko proszku 

do ust 30 ct. 

Płynne my.lo żelaziste 
do szybkiego zagojeuia świeżej rany, 
oparzeniu, zgniecenia i przeciw potoan 

Wielka Aaszka 1 zlr., mała 50 ct. 

Aptekarza Ed. Praskowitza 

Proszek przeciw bolom szyi, 
wytworny środek przeciw nabrzinieniu 
szyji, wolowi, Sszkrofolicznemu opu- 
chnięciu gruczołów, uciążliwemu odde- 
chowi, chrypce itp. Przy stosownem i dłu- 
giem używaniu niczawodne wyleczenie <| 
lakon z przepisem użycia 1 złr. 40 et.|Ś 

Powyższe środki prawdziwe do naby-| ;g 
tia w aptekach: W Białej n Józefa Krau | g 
sa i Erich. Kelera apt., w Brodach u Fd. 
Liszki, w Czerniowcach u Wilh. Altha, F. 
Krzyżanowskiego i L. Beldowicza apt JA | 
we LWOWIE w apt. Z. Wuckera I 
Jak. Beisera, w Stryju u J. Siele- 
ckiego, w Tarnowie u A. Tenczyna, w 
Stanisławowie u A. Beilego. 1130 19-26 


Franz Schóffi : 


Je 


um weissen En 


p 


t 


1158 


cy za prowizję chmiel miejski 
zatecki i z okolic wiejskich, 
poleca : 

Rośliny chmielu (korzonki) 2 wła- 
snej chimielarni w -Goldbach lut 
Egerthal : 

1000 sztuk sortowane, obfite 


w oczka najlepszej jakości 
wcześny , zł. 15 


1000 sztuk zupełnie zdrowe i 
dobre rośliny chmielu tegor. „ 
1000 sztuk zwykł”go towaru 
targowego . zab 
1000 sztuk późnego chmielu 
(nowy ciężki gat.) specjalność „ 20 
na miejscu wSuaz za nadesłaniem 
gotówki. -— Adres na zamówienia 
listowne i telegraficzn»: Franz 
Sehöffl, in Saaz, Böhmen. 
L. 415. - - 
Obwieszczenie, 


Propinacja Jasiel ka jest z wol 
nej ręki na lat 8, od A. listo- 


Pradze 


p d 1. k - 
Podziekowanie. 
Przy końcu stycznia b.r. zachorowala 
wuletnia córeczka nasza, na szkarlatynę, 
rołączoną z dyfterją i silnym atakiem na 
mózg; do dni kilku była dzieciua bez ra- 
dzieji życia. 


Adolph Klein, 


Hamburg 


Händler en gros in allen Kolonialwasren, 
Thee, Fettwaaren, Rum, Heringe u.s w. 
Komumissionsgeschaft fur Cigarren, alle 


Pan S. Stolzman, lekarz crdyna- | Sorten Delicatessen, Champagner, Likare, 


Jący w Tarnopolu, bieznużony ani tru- 


dami kiikomitowych podróży wśród śuież- 
nych zamieći, ani nocami bezsennomi spe- 


dzonemi u loża cieipiącej dzieciny, swą | tionen empfehlenawerth. 


niezmurdowaną troskliwością r pilnością, 
wspartą znakomitą wiedzą 1 doświadcze- 
niem, w krotkim stesunkowo czasie niabez: 
piecznie chore dziecko do zdrowia przy- 
prowadził, Publiczne niniejsze podz ęko- 
wanie niech będzie choć słabym wyrażein 
naszego uznania i wdzięczności, jaką za- 
wsze dla tego zdolnego i gorliwego zacho- 
wamy lekarza. 1737 2 -2 

Wszystkim przyja iolom i znajomym 
skladamy podziękę za współudział w nie- 
szczęściu tera nam okazany. 

Kuprzyńce, 18. marca 1875. 

Kajetan Wszelaczyński. 
Seweryna z Pizylnskich Wszelaczyńska. 


Tylko za 55 zł. 2. w. 


nabyć można cała grupe przedmiotów, uwień- 

Ą czonych na Wysiawie światowej. Grupa 
i ta składa sie z nastepujących: 

| pieęwny dobrze idacy genewski zegarek z dtu- 

gim lańruszkiem, 1466 1--8 

elrgs przybor. do pisania, z raeczką ilo piór, 

eleg. lichtarze r lanego bronzu, przedstaw, 

figury, 

zupełny neceser do szycia w szkatułce ze 

złota talmi, 

piękna cukierkiczka n zamkiem, 

Japońska torebka na cygara, pieknie kolor. 

dzwonek salonowy z litego złsta talmi, 

pitkne album na tagi bogala złotem 

ozdobne, 


m 


le. 


piekna (orehka reczna z obrazkiem mozai- 
ko wym, í 
wskazówka dat na 100 lat, niezbędna dla 
każitego domu, 

Wszystkie ie wymienione resziki z wy- 
stawy, aa bardza piękne i tanie i kosatuja 
tylko 5 zł. — bo nabycia: Wanrcn-Magarin 


Blau & Kann, 


we Wiedniu 1, Schwibbogengasse 1 
Wysyłka za zaliczeniem. 


m Promesy Z 


losy kredytow 


po 4zł. 25c. istempel, 
na 16536-6 


losy miasta Wiednia 


po 2zł 50 e. i stempol. 
nówua f 
«aaa 400000 zl. 
Ciągoienie I. kwietnia. 
Kiika wygranych zrobionych 
na nasze promesy wypłaci 
liśmy dotąd 


Weelslergeschiift 
der Administration des „MERCUR* 


we Wiedniu, Wollzeile 13. 


WODA DO ZĘBÓW 


Dr. JACKSON W PARYŻU. 
Od daena uznana i oceniona za 
najskuteczniejszą dla leczenia i za- 
chowania zęhówod próchnienia Utrzy- 
muje bardzo przyjemną woń w ustach, 
zagaja zranienia dziąseł delikatnyeh 
i skłonnych do krwawienia, uśmierza 
w jednej chwili najgwattowniejszy ból 
zębów. 

Sklad we Lwowie w Aptece p. K. 
Mikolasch. 1050 7—13 


Poszukuje się 


DO KUPIENIA: 


1. Majętność z lasami rozległemi i bar- 
dzo zaszanowanemi, w korzystnem po- 
łożeniu dla transportu dalszego i spie- 
niężenia w cenie 3 do 500.000 zł. 

2. Majętność ziemska w pszennej glebie, 

z dobremi łąkami, cokolwiek lasu, zpię- 

knetni budynkami, fundus instructus, w 

cenie 30 do 80.000 zł. 

80.060 stóp kubiez. niesękowatych de- 

sek świerkowych, z dostawą do stacji 


A 


pada b. r. począwszy, do wydzie- 
rżawieri». 

W Jaśle stacj nuje batalion wo - 
sk: liniowego w koszarach miej-kich 
jest g mnazjam wyższe a ludność co- 
raz więcej zwrasta. 

Upow.żniony przez Radę miejską 
burmi tz Wnv Antoni Koralewski 
przyjinuje do 15. kwietnia b. r. 
pisemne frankowane oferty nad 10.000 
zir. rocznego czynszu i udziela wszel- 
kch wyjaśni n. 1767 1—3 
Z Magistratu król. miasta 
w Jaśle, dnia 22. marca 1875. 


Wystarczy jedna próba! 


aby się o dobroci moich towarów po zadziwiająco 
i taniej cenie 


= 07 t 


Płótna lniane. 
aztuka 50 łak. Ś), szeroka weba 13 ał. 50 c. 
4), Szer weba Iniana 8 zł 10 c, 
n  » webazprzędziwakzi Ide. 
toluo Creas 8 zł. 10 c. 


U 


pożyczki premiowej wieteńskiej, 1500 8-8 


Te losy maja 4 ciagniania w roku: o 
5 2 $ . 200. „ itp, 
„ głównemi wygranemi 200.008 zł. 209 009 zł. i 


Oryginalne losy według kurau codziennego i na spłaty w 12 valach miesięcznych po 10 2]. 
PromeSy na to ciągnienie |. kwietnia z wygraną 200.000 zł. 
teraz jeszcze po 3 zk. 50 ct. ze Stempicm. 


[zba Wymiany c. k- uprz. wiedeńskiego banku kandlowego, dawniej Joh © Sothen, Graben 13. 


Pramesy na wiedeńskie losy, podpisan: przez powyźsza izbe wymiany, Si do na- 
bycia we LWOWIE n Fryd SCHUBUTIŁA i Syna. í 


Prędkie i niezawodne wytępienie 
SZCZURÓW i MYSZY 
4 
NE 
= 
n 


i 


za pumara 


trucizny 


odszczególnionej przez Jege Mość Cesarza ranciszka Józefa I. 


wyłącznym przywilejem. 
Takową dostać mo.na niesfałszowaną: 
we LWOWIE u pp. Konst. Iskierskiego, Jak. Beisera, Z, Ruckera, 
P. Mikolascha, w STANISŁAWOWIE u Stechera v. Sebenitz; w KRA- 
KOWIE u p. M. Jaworskiego, w TAKNOWIE u pp. Józefa Jahną, 
Cena sztuki 50 ct. w. a. 1229 8 10 


LUB ” . 
Jedwab i wstążki jedwabne. 
Jedwab lyb jedwab noblene we wszystkich gład= 
kich kolorach modnych, z farhowanemi ez- 
dcinmi na odwrotnej gtronie. Szerokość na ń 
palców, łokioć wiedeński 27 ct, Szerakości na 
dwa palce dwa łokcie wiedeńskie 27 c. 
Para 
biatych lub w paski pończoch kobiecych lub dzie- 
cięcych najlepszej jakości 27 ct. 
para skarpetek 27 ct. 
ipara podwiązek z szeroka jedwabna kokarda 27 e, 
Dalej 
liate reczniki adamaszkowe, pościele Iniane, cich- 
kie kabierce na padtage, płócienko na meble 
franki siatkowe i koronkowe, prawdziwe ko- 
lorawe perkalc, tureckie materje ną szlafroki 
barchany — łokieć 27 c. 
Materje wełniane. 
tokieć szerokości, ciężkie rypsy, luatrynowe dia. 
gonsle, tybet, gaziery, Dareże, gtadkie is pa- 
ski wszelkich kolorów łakieć wiedeński 


Ez AZ CA 
pę Sztuka 


Wachlarz we wszystkich kolorach 27 st. 
|Garnitur kokard na piersi i głowę z aksamilnemi 
wstążkami i róża ubrane 27 ct. 
Parą maaszeł a kołnierzen 27 ct. 
|Chusteczku do nosa lub na głowę 87 ot. 
Lniana chusteczkę do nosa 27 et. 
„  serweta 27 ct. 
Szyldkretowy grzebień do włosów najn. fasonu 27 c. 
[Grzebień do fryzowania 27 et. 
Nożyce do płótna z pastka 27 ot. 
Diadem ango-ozdobiony ezarnemi perłami najn. 27 c. 
Skorzy pulares 27 et. 
bŁyżeczka za srebra chińskiego 27 ct. 


Zlecenia. 1519 7—50 
za nadestaniem gotówki lub zaliczeniem załatwia- 
ja się rychin a wzory przysyłają się franko. Ku- 
pnjacy en gros olrzymaja rabat. Towar sprzedaje 
aię pod kwaraneją prawdziwości i dobrego ga- 
tanka. Cohy się nie podobało przyjęte będzie na 
powrót. 


Beck's Grand-Bazar 


we Wiedniu I. Adlergasse 4. 
Upraszam cdres sobie zachować i takowy dobrze 
zapamiętać, 


kolejowej. 
2000 stóp kubicznych forsztów jaworo 
wych klonów. 
200.000 stóp kub. dębowego drzewa ma- 
terja? owego. 
40.000 do 60.000 stóp kub. sosnowego 
drzewa baudulcowego. 
1000 kó» rzniętych łat na dachy. 
. 1000 morgów starych świerków. 500 
morg, dębów, 500 m*rg. sosen do wy- 
cięcia w pień. A 
9 10.000 sążni drzewa bukoweg» i 
10. 10.060 rztuk wysokich na jeden meter 
drzewek lipowych 
Łaskawe oforty przyjmuje do dalszego 


odesłania : 
Bitrgel 


w Bolechowie, 


(gdzie przej zeć można rozmiary rozmai 
tych materjałów drzewnych). 1655 2 -3 


RZADKOŚCI. 
Zegarek kieszonkowy remonter, tolre 


pozłocony, w uszku do nakrecania, jako 

zabawka da dzieci za 65 ct. Te same 

z łancuszkienm w ogniu pazłocane tylka 

85 ct. Coś wspaniniszego jeat 
zegarek kieszonkowy remonter z piusnem 

szkietkiem krzyszłałowem kolorow cm, 

vran dziwa ozdoha jako zabawka din dzieci 
tylko za t zb 

Dla chłopców lyb dziewezat bardzo 
dobrze pozłocony zogaryk kieszon- 
kowy do bicin, z Lytu do ntkręcanin 

z k'uczykiem, szkalułka tylko 75 ct. 
Qygarniczki miawczące. które przy pule 

niu miaucza i całe towarzystwo vożwe- 

selnja. Cena 80 ct. 

Ukryta gadzina, przedstawia igraszke, jak 
lo mawiają Wiedeńczycy, kosztuje ze 
Szkal łka 30 ct. 

Dla żonatych nader zabawna nowość * 
Wywołałą wszedzie wielkie zdziwienie, ró- 
wnej wartości dla dami pna tylko 1 pt, 50 e, 
Druga ważna nowońścia dla wolnych 

osób tylko 80 et, 

M kroskop kieszonkowy. powiększający 200 
razy, że pcha wyglada jakatan lylko BOct. 

Prorok wskazujący zmianę powietrza, 
12 godzin poprzód I zł. 

Wiedeńsk. Prater - Wurstel, doprowa - 
dzajacy do upadłego śmiechu tylko 40 ct, 

Myszy z werkiem zegarkowym, biegaja ną- 
tur tnio, gztuką 8 ct. 

Karty czarodziejskie, zapomoca których 
odkryć można każdą tajemnice 50 ct. 
Nieznośnie wrzeszczący Kikieriki, ia ct. 
Tabąkierka, zabawna, gdy się takowa Q- 
tworzy, wyakakuje nosorożec | zł. ` 

Dalowid, na Smiłowa odległość | zł. 

12 zł. kosztuje zupełne urządzenie ealo- 
nowe, agkłudające sie © l par pięknych 
firanek, długiego kobierea na podłoge, 2 
knazyków na okna, jednej slaluy, kołdry 
angora, 2 chustek na przykrycia, A wazo- 
nów na kwiaty i zegara ściennego, dobrze 
idnrego — wazystko razem 12 zł æ.. 

5 Jedynie da nabycia 


I. Wiener Export-Waarenhaus" 


we Wiedniu, Ferdinandstrasse Nr. 2. 


Wysyłki uskuteczniają się za nadezłaniam 
gotówki lub zaliczeniem 1507-3 -13 


SE 


6. 


allie Sorten eingel-gte Früchte, Fleisch u. 
Fischconserven, Kaviar, Thee, Kaffeen u. 
s. w., besonders Hiqtels n. Restaura- 
1727 2—6 


Zwraca się uwagę! 


Medyczno -popularne opisanie działania 
leczniczego i skutków 


w- prawdziwych æK 


WILHELMA 


antiartretycznych i przeciw reumatyzmowi 
używanych 


krew przeczyszczających 
ziólek. 


oparte na dokonanych faktach. 


Tylko wielka ilvść dowodów 9 nad- 
zwyczajnej skuteczności powyższych ziółek 
w cierpieniach gichtycznych i renmatycz- 
nych, jakoteż przychyłne przyjęcie i uży- 
wanie takowych przez wielu lekarzy ra- 
cjonalnych, pawoduje nas poświęcić na tem 
miejscu kilka słów temu przedmiotowi. 
Liczba udających się co roku do kąpiel 
siarczanych jest bezsprzecznie znaczna, aby 
tamże znaleść zupełne wyleczenie cierpien 
goścowych i reumstycznych lub przynieść 
sahie ulgę. i aby wrócić jak nowo naro- 
dzony. O ile boleśniej staje się podróło- 
wać tym, którzy z braku odpowiednich 
famluszów, lsb nie chcąc się rozłączyć z 
rodziną, nie mogą wziąść udziału u kura- 
cjach natury, tacy bowiem skazani są na 
wieczne cierpienia. W tym wypadku stają 
się powyższe ziółka skarbem nie oszaco- 
wanym Ziólka te działają specyficznie na 
organa moczone, na poty i krew chorego, 
ktore spostrzeżenia zrobiono przez zbada- 
nie uryny. potu, a każdy używający tych 
ziółek przeciw cie'pieniom reumatycznym 
spostrzega zmianę W urynie (ta wygląda 
inętna a po odstuniu się tworzy osad, w 
ktorym znajdują się wydzielone pierwiastki 
irytujące) a przytem dożyć może radości, 
patrzą” na codzienne zmniejszanie się cier- 
pień któ:e w końcn zupełnis znikną. 

Zióika te używane przed udaniem się 
na spoczynek sprawiają na skórze rodzaj 
świerzbu i mierną transpirację. co cierpią- 
cym zawsze tagadzi bole, 

Użycie tych ziółek nie jest wenle nie- 
przyjemnem, nie przeszkaiza trawienia i 
owszem niektórym sprawia rozwolnienie. 
Mamy teły wszelkie powody do polecenia 
ziółka jako najodpowiedniejszy środek le- 
czący gościec i reumatyzm. 


Publiczne podziękowanie 


panu Franciskzowi Wilhelm, apt. w Neunkir- 

chen, wynalazcy antireumatycznych, krew 

przeczyszczających ziółek przeciw gościcowi 
i reumatyzmowi. 

Jeżeli na tem miejscu publicznie wy- 
atępują, czynię to dlatego, ponieważ uwa- 
żam to po pierwsze jako mój obowiązek, 
uświadczyć p. Wilhelmowi, apt. w Neun- 
kirchen, może najżywsze podziękowanie, za 
usługę, którą mi sprawiły ziółka krew 
przeczyszczaące w moich uciążliwych cier- 
pieniach reumatycznych, a powtóre dla 
tego, ażeby zwrócić uwagę na ten i tych, 
którzy się w podobnym stanie znajdywali. 
Nie jestem w stanie opisać te męczarnie, 
które znosiłam przes przeszło 3 lat pod- 
czas każdej zmiany powietrza, na które nie 
mogłem znaleść żadnego środka bezpieez- 
nego, gdyż nawat nżywane kąpiele siar- 
czane w Baden pod Wiedniem, nie mogły 
mię z mych cierpień wyleczyć. Bazsennie 
spędzałam noco, jęcząc od bolu, apetyt 
mi ubywał, wejrzenie moje nie miało We- 
sołeści a sila w całym organizmie opn- 
szczała mię, Po 4-tygodniowem używaniu 
tych ziółek uwolniłam wię zupełnie od be- 
ów i jestem teraz zdrową, gdyż od 6 ty- 
godni nie używam więcej tych ziółek, a 
zdrowie odzyskał cały mój organizm. Je- 
stem mocnego przekonania, że każdy na 
podobną słabość cierpiący powinien ucie- 
kać s.ę do tych ziółek, a będzie wynalzcy 
błogosiawić, jak ja. Z uprzejmem usza- 
nowaniem 107711 2—6 

hrabina Budschin-Stre tfeld, 
żona podpułkownika, we Wiedniu, Wahrin- 
ger-Havpstrasse. 


Zastrzega się przed fałszo- 
waniem i oszustwem. 

Przy zakupnie zechce PIL Publiczność 
zwrócić uwagą na moją markę i firmą, 
która na każdym pakiecie na zewnętrznej 
stronie się znajduje, aby tym sposobem 
zapobiedz oszukaństwu. 

Prawdziwe Wiliuelma antiartryty- 
azne i antircumatyczne kraw oczyszczające 
ziółka otrzymać można tylko x międzyna- 
rodowej f»brykacji Wilhelma antiartry- 
tycznych , antirenmatycznych, krew oczy- 
szczających ziółek w Neunkirchan pod Wio- 
dniem , lub też na składach w dziennikach 
wskazanych. 

Pakiet poazieiony na ośm porcyj, przy- 
rządzonych według lekarskich przepisów, 
wraz z objaśnieniem sposobu użycia w roz- 
maitych języka b R złr. Osebno za stem- 
pel i opakowanie 1O ct. 

Dla dogodności P. T. publiczności, praw- 
wdziwe Wilhelma  anttartrytyćzne , 
antireumatyczne krew oczyszczająca siółkąa 
otrzymać także można: we LWOWIE n 
Zygm. Ruckera apt., Jakóba Beisera apt.; 
Karola schubutha; Jakóba Piepesa apt. i 
K. Krzyżanowskiego; w BIAŁEJ u Józ. 
Knans; w BEKŁZIE u Adolfa Grossa apt., 
w BuBLECE u L. Międleckiegą apt; w 
BRODACH u M. S. Franzes; w BRZE 
ZANACH u B Fadenknecht; w DROHO- 
BYCZU u apt. Ludwika Dobrzynieckiego i 
Józ. Aleksiewicza; w JOHANNESTHAL u 
P. Hoffmanna; w KAMIONCE- STRUMI- 
ŁÓWEJ u Zawałkiewicza apt; w KOŁO- 
MYJI u M. Bolechowera; w KOZOWEJ 
u K. Chalbazany apt; w KRAKOWIE u 
Trauczyńskiego apt., Jahna Józefą: w NQ- 
WYM TARGU u Karala Lagera; w OSWIĘ- 
CIMIE y Kon. Slebarskiego; w PRZEMY- 
SLU u J. (ajdeczka: w KĄDZIĘCHOWIĘ 
u apt. A. Jaśkiewicza ; w ROHATYNIE u 
L. Liebreicha ; w RZESZOWIE u apt, A; 
Kalinowskiego; w STANINĘAWY WIE u 
€. stecher v. Sebenitz; w STRYJU u Ka: 
:ztera i L. Gartnera apt; w TARNOWIE 
a T. A. Wielogórskiego, w ZĄLESZCZY- 
KACH uapż Jakóba Negracz ; w ZŁOCZO- 
WIE u Fadenkechta; w ŻURAWNIE u 
L. Postępskiego apt. 


(PIGUŁKI Ż-BOŚLINY MATIK( 


Wszelkie kapsułki, które w powłoce 
klejowatej zawierają balsam kopaiwy w sta- 


nie tynnym, sprawiają odbijanie . mdłości 
i boleści żołądka , jedynie kapsułki z ro- 
śliny Matico pana Grimaault bie sprawiają 
żadnej z powyższych ...edogodności, pon a- 
waż zawierają kopaiwę w stanie statym è 
nie płynnym w połączenia z esencją Ma- 
tico. Powłoczka klejowata' rozpuszcza się 
łatwo w trzewach a nie w żołądku i dla- 
tego to kapsułki te działają dzięsięć razy 
silniej jak wszelkie inne puzeciw rzerzą- 
czkom nawet chronicznym i zadawnionym. 

Dostać można w aptekach we Lwowie 
pp Mikolascha, Beiserą i Runekara; w 
Krakowie pp. J. Tranczyńskiego i W. 
Redyka; w Brodach Kullaka i Fran- 


12088; W Rzeszowie Schaittera. 


| 
el 


może o rezultacie. 


ogólnie uznan rawdziwy śniegogórski 
Wiele meżczyzn i pań (których nazwiska moyą być podane) o- £ y P y 80g 


: h ' 1 A H | ` > > vy”. 
trzymali po użyciu jednego słoika pomady z oleju drzewnego tak =, Ef 5 -- j $f Ł % p EK T EK E © M Y 

bujny ea że używane przedtem peruki jako zbędne przysłali mi i pi d SU . ch G O. 3 : w > $ 

wraz z listami dziekczynnemi w dowód skuteczności, które przecho : ARE dani KIE sporządzony z 24 najlepszych roślin alpejskich, podług przepisu lekar- 
wałem w moim handlu. S 


p p>. Te PUB szel_ ah 
f à | go" Om... „od włoskie skiego dla cierpiących na piersi i płuca, na grypę, chrypkę, „kaszel. 
1 zł = DOW adikatycia: UE l E. + B- A zło : geta i Świat: 8 y i 16; 1 szyji, dławienie w piersi, wów AL p „i oddechanie, jest zaw=ć 
A. RIED Frieseur, we Wiedniu, I. Babenbergerstrasse Nr. 1. Lidy świeży do nabycia: e 
NB. Tẹ pomadę używa wielu lekarzy. 4 we LWOWIE w aptekach pp Zyg. £uckera, J. Beisora i P Wikolascha. 
Swładectwo. 1723 1—12 Również utrzymują takowy: 
WIEDEŃ, 20. stycznia 1875. 
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Każdy słoik musi b 


Ç tki 
WILH. BOTTLER, IlI. Beziik, Rennweg Nr. 31. g: buż NEA 


Kętach p. Streya 

Myślenicach p. M. Łowczyński. 
Nowym Targu p. Kamieński. 
Przemyślu p. Gaidetschka i Syn. 
Cena jednej flaszki 1 złr. 26 et. Ci sami pp. depozytarjusze ntrzymują. 


Plasterki od nagniotków 
u Q l | dr. Schmidta, e. k nadlekarza. Cena pudełka 23 cnt. w. a. 


Dr. Behra EKSTRAKT NERWOWY 


do wzmocnienia nerwów i zasilenis ciała. Cena 70 cnt. W. a. 


a : : ' 7 1709 1 6 
ako to: bolom nerwowym, bole w połowie twarzy, migrenie, reumatycznym ||| - = == = Fama 1 a p W ODA ORJ ENTALNA 


dr. Waltera w Londynie dla cierpiących na reumatyzm. Cena fiaszki 1 zl. 5 ct. 
tacjom serca, bolom w krzyżach, przeciw porażeniom wszelkiego rodzaju, 


sg b 
przeciw kurczom żołądkowym i w spodnich częściach ciała, przeciw powsze- Księgarnia Karola Wilda we Lwowie KON KURS. BA L S À M R Ó 7 À N Y 


chaemu osłabieniu organizmu, osłabieniu muszkłuów po poprzedzającew ska- 


Turce p. M Platzek apt. 
Wadowicach p. Ant. Ulman apt. 
Złoczowie p. Petesch. 


Rocznie : 
>yłroczmie 2. r, s 3 U | 
Py „roczNIe 
gierćrocz 
umie cen 

talnie % 


| w Bielsku p. J. A. Stanko apt. | w Rzeszowie p. Schaiter. 
Do p. fryzjera A. RIED, Babeubergerstrasse 1. we Wiedniu. | „ Bochni p. A. Rasprzykiewicz. n Samborze A Kriegseisen. 
Moją najżywszą podziękę za wyborną pomadę z oleju drze- i ; 503 39. s „ Brodach p. Kościcki apt. _ |» Stanisławowie p. Tomanek. 
wnego Masona, wypadania bowiem włosów ustało po dwukrotnem J St. - WIG O pysagt pet. 26 dO 3%, 10/46 0963 = (strz TU „ Brzeżanach p. „minkowski apt. n Stryj p. Sidorowicz. 

F| ażyciů. Okrągłe plany łyse, pogoiły się zupełnie, i teraz mam włos y pi — DESEN ; (astecaki 555, = Bó „ Dembicy p. F. Herzog. » Szezercu p. J. Pełka. 
bujny. Upraszam o przysłanie 2 słoików pańskiej Maso a pomady : 32 do ** age A93 „9% do M roti 25. „ Gorlicach p. Walery Rogawski apt. n Tarnopolu p. Buchelt apt. 
oleju trzewnego. Z wdzięcznością! kreślę się z uszanowaniem i SE story” „ Krakowie p. E. Stockmar apt. „ Tarnowie p. Sidorowicz apt. 
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(w pos 


Ra Liwowi* aS 


Frzeciw 


goścówi, reumatyzmowi, 


bolom nerwowym wszelkiego rodzaju, 


tanawiatt 
e 


z : 3 i Pontri de R dz. 5 i Paryżu, i apa- 
czę a kot llejszy środek otrzymała na główny skład, dziełko pt. kurs pola zy Wda Ry aaa ae Poka bra I EGO 
uznany Za R SZ najskuteczniejszy ST p e | dia: d1 | t . k e k Ą l e l : k i h 
$ 1006I_6 -C ] powiatowej w Buczaczu od 1. majn| yr 8 K1 SO Z To in a e]Sk1C 
apłekaszu ah żleglab gy, Rekolekcje polskie b. r. z roczną płacą 800 złr. i ry- A cierpiących na piersi i płuca. Cena flaszki 87 a J a. 


czałt 200 złr. w. a. na objazdy, roz- Główny skład u „Julius Bitner, Apotheker in Glognitz 


$ na 
SCNE! Eà . = . r j je si iniej konk 4 j u 
Hochalpen berekete PflanzensExtract: wielki tydzień narodowy 1872 r. ae ge SEE” mj” 


aus Heilkrayterr dëi 


ć poja LISY) (80. 31 str.) We Lwowie 1875, Nakladom ). An drzejewicza pisemne pedania swo e, w których ska = 
i euro ' in pis Ceua 20 ct. w. a. wiek, ukończone studja, znajomość | Za poręczeniem utrzymania włosów. | 
ps n oan „kp, ù s.s LE Bæ Jestto nader trafny i bystry, gorącym patrjotyzmem natchniony poglad ustaw sdmini:tracyjnych i języków s È 


| na dzisiejszy stan społeczeństwa na mP ZP ne bardzo glosny przed krajowych, tudzież uzdolnienie w za- 
NEUROXYLIN , służący do nacierania, zawdzięcza swoją ||| | Filkoma laty p ADA PE p Ń wodzie kan eliryjpym dokładnie opi- 
mporczywszych wypadkach osiagnieto w szpitalach cy wilnych I woj- AJ: . 3 
Ped a Soh MRO też w praktyce prywatnej, © którym środku najpochle- kwietnia b. r. tez: oŚredpio lub 
bniej wyrażają się w świadectwach sławni profesorowie I zna za pośredni: twem tego urzędu przy 
komici lekarze w kraju i za granicą. : T którym obecnie obo iązki pełnią, do 
Cena jednego filakonu (zielono opakowany) 1 złr., najmoonjejazy H Wydzisłu pow. w Buczaczu di śći 
gatunek (różowo opakowany) 1 złr. 20 ct. za opakowanie przy wysyłce M Zakres a aó pelti Bnin” 


pocztowej 20 ct. ; NE, A A : 
Główny wkład dla Galicji WE LWOWIE w aptece pod „Srebrnym or- M$ nego tudzież cbowiązki don n „Je-| 
łem Zygmunta Ruckera, w Koszycach u C. Wandraschka. Cetralny skład 4 żące określa szczegółowo instrukcja: 
służbowa. 1716 3 -3 


wysyłek we Wiedniu u J. Herbabny, apt. zur Barmherzigkeit, Neubau 
| Posada ta obradzona bedzie w 


Największym cudem nowoczesnym 


jest teraz między wszystkiemi 


środkami dla porostu włosów 


j|jtak sławna przez najsłynniejszych lekarzy badana, z najświet | 

niejszych i dziwnie działających wyników znana, przez Jego || 

Cesarsko Królewską Apostolską Moóć Cesarza Franciszka Jó- 

zefa Pierwszego Austrjackiego, Króla węgierskiego i czeskiego 

itd. wyłącznym przywilejem na cały obszar c. k. austrjackich 

państw i wszystkich król. węg. krajów koronnych patentem 
ódznaczona 


POMADA 


z tluszczu roślinnego. 


O prawdzie przytoczonego zdania każdy się przekona. Przy 
||dokładnem í regularnem zastosowanin tego tak doskonałego 
środka do porostu włosów zwanego pomadą z tłuszczu roslin- | 


a 


2.3 rr: 2 $ 2,1 1 2 2,2,%,2,2 $,0 


W niedzielę d. 4. kwietnia 1875 


o godzinie 3. z południa 
odbędzie się w sali ratuszowej 


Ogólne Zgromadzenie 
Towarzystwa Zaliczkowego 


we Lwowie, 
Stow. zarejestr. z nieograniczoną poręką. 
Porządel: dzienny: 
1. Sprawozdanie Dvrekcji zczynnoś:i i rachunków za 1874 
2. Sprawozdanie Rady zawisdowczej , względnie udzielenie 


Kaisorstrasse Nr. 90. 


Wiedeński skład fabryczny Katunu drukowanego, 


Pozwalamy sobio niniejszćm najtaniej ułożony cennik fabryczny na rok 1875 uniżenie pree- 
dłoiyć. Wyrehy wszelkie przedaiawiamy w dwóch gatunkaeh 4 receymy sa dobroć takowych z tym 
maptwkieniem, że każdy obalalanek jak najdokładnie „wykonany zostanie, tak jak by w aklepie 
wybrany został. Na zadanie penełamy próbki i cenniki. Polecnjae nasze przedsiebioratwa wzglę- 
dem łamkawej publienności. ZARZĄD HANDLU. 

= NE "TTE E Tig 
Pojedyńcza towary. gat.| gat. 
po 30, 50 aibo 54 łokoi. 
na łokieć zł. -.26/—.20f,_ „zw. 30-łok. płótno Iniane aztuak. zł. Š. 1.— 


Buczacz, !8. marca 1870. | 


Znakomite powodzenie. 


VELOVTINE | 


Łolkoie, towary. | gat.| gat. 
Własny wyrób perkalów i materyj na| 
) |. | 


Coeamanosa wyrób perkaliny, kretyny i 


u > o : :: . ; nego zarosną uawet najbardziej łyse miejsca głowy bujnym 

i materyj na koszule ło. ił, |mao|--.es]?-50h 30-10k. pranego płólma erena) o |o _ Dyrekcji absolutorjam za rachunki i czynności w 1874 r. i roz- włosem, siwe i rude wlosy nabiorą ciemnej barwy; pomada ta 
Wy reby 1 Deae Ed aA berw. 80 tok. pranych wyr. Gea 1) dział zysków. wzmacnia miejsce zarastające włosami w cudowny sposób, u- fi 

p okie . —.40—. 3 —| 9.— P a . .. i i i i IAS kilk 
Gitefi_Girofa, najnoware materje ha-| 1 |; spinka ti pranych tow. grubszych] 3. Zatwierdzenie wyboru jednego członka Dyr:keji w myśl jest 1014 48 —70 saws każdego rodzaju tworzenie się łupieżu w rzeciągu kilku 
lewr i letnie za łokieć zł. —A5—A0] gzluka zł. 12.— |11.-— $ 4. statutu dni zupełnie, zapobiega całkiem i na zawsze w bardzo krótkim 


Tareekie kreton na, szlafroki podłag, 5-czw. GO-łok. płótna kolenderskicge czasie wypadaniu włosów, nauaje włosom piekny, naturalny 


połysk i zachowuje je aż do późnej starości przed osiwieniem. 


Spotrzebowanie i używanie 
tej tak doskonałej pomady z tłuszczn roślinnego odbywa się po 
prostu przy czesaniu włosów, przyczem szczególnie łyse į obły- 
siałe miejsoa głowy dobrze nacierać należy; gdzie włosy sa 
gęste, wystarcza tylko lekkie wcieranie pomady, gdyż przezto 
miękczeje skórą na głowie, udziela się z łatwościom porom a 
| wzmacniając tym sposobem włosy, sprawia zarazem szybki tychże 
porust. W ogóle trzeba włosy dobrze tłusta reką natrzeć, gdyż 


nujacwszych wzorów łokice zł. -e 


i Ł. j14,—| 12. — 
Parkale na mehle we wszystkich kolv- sztuka z 


i i i 5-cvw. 50-łok. płótna Belfast axt. ał. 16— [15 
F wej | wap EO TA zł 2 mę 5-ezw. SW-łok. płótna irlandzkie szt: zł, 25.— |20,— 
+ AlE" opatką y : "n2.——-80]6 Sch Rumburskie w 6 gatunkach zł. 
Bista gładka brylantyna a lok. zł. —.35,—.30] 25 go 30—40—50—60—70 za sztukę 
Kosmanowa skóra na suknie dla pań i GR EOT e 


dzieci ta łakieć zł. EC f 
Angielskie wyroby płócionne na soknie Towary tuzinowa 
po 12 sztuk. 


Ramowa za łokieć tł. = s, 
4 AA Ra E ip tototo aas Dziecinne chusteczki da nnsa a coraz i żę 
r l i far. bkami tarin zł. —|—.5E 
Chiffon al. perkal na koazule tok, zl.|—.35 —.30 ithiecski do Mai A dziewczat £ J 
- 9 RE A A farb. kantani i obrab. tuzin zł. 1.05) —.95 


za łekieć zł. —.30|—.%5|pamskie chustki do nosza 1 batystu 


4. Wybór 7 członków Rady zawiadowczej w miejsce wylosow:- 
nych pp. Mieczysława Chrzanowskiego. Franci-zka Laskowskiego, 4 
Alfreda Młockicgo, Tadrrsza Romanowicza, Dr. Tadeusza Skał- 
kowskiego, D:. Pawła Skwarczyńskiego i Jana Wieczyńskiego. 


Mączka ryżowa 


przygotowana z Bizmutem , 

dla tego to działa szczęśliwie na skórą | 

niedontrzeżona przystaje do 
ciała nadaje 


cerze świeżość naturalną. | 


CH. FAY | 


"afmjsn nzorskę ðs oruəzdomy I MOSOĘM OlUEpedky 


Zamknięcie rachinków za 1874 r. w myśl §. 76. statuta 
wyłożorem jest dla przejrzenia członkom w biórze Tow.rzystwa 
przy ulicy Akademickiej L 5. 142 28 


Dla łysych wzmocnienie porostu włosów. 


= h IRokieć EA a . > j r a ` przeto nabiorą bardzo pięknego połysku. W porównaniu do in- 
M, oeeie Merer. 7 |--5ol—noj 1h, Jaconet s farb. rant, tusin sF „OWE Z Rady zawiadowczej Towarzystwa zaliczkowego we Lwowie nych pomad jest także pomada z tłuszczu roślinnego 5 
OOOO trac ża tow. at aus" ARA ATE © |3| 250 stow. zarejestr. z nieograniczoną poręką. Magazyn Perfum w Paryżu najtansze; ha jest nader obfita. Przez niymgoie tej tak dosko- 
KosmmeDENNa an lustryna zatok. w.) 1°20" —iRumh chustki płócienne tuz. zt.) J.—| 2:— ; 9, na uliey de la Paix, 9 nałej pomady z tłuszczu roślinnego, posiadającej tak znakomite 
Qśrm czw. angieiski czarny ryps na su- nanang. th zd ; ST. ` ’ ey de la Falx, J. a pS E iea pang JA SA Al | AJ ł 
kaie albo dolma za łokieć zł. 1.60 r nd o p sig RW. Alfred Mlocki , Dr. T. Skałkowsti, Dostać można w magazynach galanter przymioty, zapobiega się wypadaniu włosów a rośniecie włosów 4 
Rae w giadkich I nakta- Własny wyrób kałunawych chustek prezes. sekretarz. pp. Kamila Stray oa e : nadzwyczaj prędko się odbywa. p 
wł Pha E —.40|—.80| r na gło we tuśiń at na M, 2.50| 2. — on Feintucha, A. Steifa synów Z BOBOP U Rade miłego Brac i OE walk zewnętrzego kształtu sa 
nes eyr c - f | > R b P , z NG r 7 ` 
= NAWSENE. © | Maie ie RTN głowe tuzin zł.| 3.80 zk l li w składzie K. Mikolascha | poma anowi prócz tego ozdobę najpyszniejszej gotowalni. i 


Falardowe chustki na głowe luz. zł.| 3.50 


„ Cena słoika wraz z opisem użycia w 7 językach tylko 
1 zł. w. a. poczta ł zł. 0 c. 


Odprzedajacy otrzymują znaczną zniżkę. i 


Bomb. prześcieradła her sewu, 2i ćw. 
tok. sser., 3 lok. długie azt. zł. &.—| 3. 
Kolsrowe obrasy do kawy we wsryst- 


Właanega wyrobu chuatki do nuaa dła 
panów tusiu zł. 
własnego wyrobu chustki do nosa dla 


o 
w 
| 


kich kolerach sztuką xl. -p a — -80 — h . t 3.—| 2.30 F 4 $ - 
1 astaka dziecinaej kapy z piki białej „| ggjumiane serwety Jaquarà tuzin sł. | 03 Prawdziwa i niesfałszowana do nabycia 
albe w e BLINKA Zi. . . p D t t i Ł =| 9. . . . > 
Jeden garnitar kołder » piki farbowan y Lie O uard huzia zr || KZJKŚ jedynie i wyłącznie u p. ZYGM. RUCKERA, apteka 
2 astuki zł. PA: 6.—| 5— Lniane ręczniki z Damaatu tuzin zł.| 7 6.— pod grebr. orłem we Lwowie 
Onas yndamartaplóhiennego Deserowe serwety białe lub farbo- TA dokad%náleż yad é wszelki : i iniata 
Bia Tia WA la wane z damastu tuzin uł. : 3,50 J- 023 : gE y reso wa SPRSCMDE zamówienia, tóre 
Kis GT OWO wasi gAskO, ŁZE GRE Tureckie Hagabug ręezniki tuzin zl.| 4.—| * z prowimoji za nadesłaniem gotówki lub za zaliczką pocztowa 
A Garnitury białe albe __ 6 esób 12 osób 18 osób (Żur osób „ g jaknajspieszniej wykonane będa. 1763 1—12 
ma farbowane, Jaquard 5 zt. 10 zł. 15sł. 20 zł. ; z 
va Garnitury, białe albe 6 osoh 12 onób 4 18 osób śl = u orob z 
< iarbowane £ Damastu 6 uł. 12 al. lð zł. 23 at. 


"Jo1qo4 I UZÁZƏZðW Vp 9uZEM JopeN 
firme | adres dobrze uważać, by nas nie ramieniano z innemi konkurentami. i a 
Wiener Cattundruck-Fabriks-Niederlage 
we Wiedniu. Stadt Ruprechtsplatz Nr. 3, nur Nr. EX 


Ea kościołem Ruprechta. vis-a-vis wchodu do zakrystji 


Doniesienie dl: posiadaczy koni. 
Zwichnięcia, podbicia i paraliże itp. choroby czynią konie przez dłuż- 
Szy Czas nieużytecznemi, a przy mniej troskliwej kuracji lub użyciu niestv- 
sownych środków, możua się zawsze spodziewać gorszych następstw. Ža 
w tych wypadkach za pomocą użycia Kwizdy c. k. nprz. płynu uzdrawia- 
jącego dla koni połądane wyzdrowienie łatwo daje się osiągnąć, wyplywa 
z pism poniżej przytoczonych: 
Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu! 

Używałem pański c, k. uprz. piyn nzdrawiający na wywichnięcie nogi 
w pęcinach u mego konia z bardzo dobrym skutkiem, upraszam pana tedy 
przyslać mi na pedobny wypadek jeszcze 2 flaszki. : 
Gaming. Józef de Schmuck. 


Jedyną skuteczną pomoc przeciw 


słabościom placowym, 


a misuowicie: tuberkułom tak przeciw początkowym w pierwszym stadjum, 
jakoteż przeciw skłonnościom do tychże, przeciw chronicznemu kałurowi 
płucowemu, kaszlowi każdego r dzaju, jak również przeciw wszystkim stabo- 
$ciom wycięczającym organiem a tak często poprzedzającym tuberkuły, jako 
skrofułom, bladaczce. niedokrewności, powszechnemu osłabieniu it p. daje 
edynie, przez znakomitości medycyny rozbierany i zalecony 


Zelazisty Syrop z podfosforanu wapna 


dyplom. aptekarza Herbabny we Wiedniu. JE n 

Najnowsze badania chemii wykazały, że rześciowy brak soli #elazisto- 
fosfo- rowych i wapiennych prowadzi do poczatków suchot, i że jedyny spo- 
sób temn zaradzeniu, przez dodanie właśnie brakujących tych środków. Ze- 
lazisty syrop z podfosforanu wapna wprowadza właśnie w organizm te 
pierwiastki w odpowiedniej ilosci usuwa zatem szybko zwichnięty proces tra- 
wienia, przysparza obfite tworzenie się krwi, powszechne wzmocnienie ciała. 
w skutek czego ustają natychmiast nocne poty. Przez roztworzenie śliny, 
nastaje męczący kaszel, a przez osadzanie się soli wapiennych na tuberkutach, 
sprawia Herbabnego Syrop żelazisty gojenie się wrzodów, czyli wyleczenie 
tuberkułów. A ; 

Każde zachwalenie jest zbędne. gdyż mała próba zrobiona przekona 
cierpiącego 0 prawdziwości wyżej powiedzianego. 1105 6—6 


Do p. Franciszka Jana Kwiedy w Korncuburgu! 

Jeden z moich koni zapadł na porażenie w krzyżach, na co kazałem 
używać pański doświadczony c. k. uprz płyn mzdrawiający. Po krótkiem 
użyciu nastąpiło znaczna polesszenie a po dalszem użyciu koń zupełnie 
wyzdrowiał dzięki nadzwyczajnej skuteczności tego Środka. 

Solotwina, Z. M. Falkowski. 


U, k. uprzyw. galic, kolej 


KAROLA LUDWIKA. 


OGŁOSZENIE. 


W taryfie specjalnej zaprowadzonej z dniem 1. lutego 1875 r. dla transportu 
zboża itd. w Rumunii i Galicji do Niemiec, ugległy ugody taryfowe dla kukurudzy w 
ziarnie, w ilościach 200 cetn. cłowych odpowiednim zmianom, a to między stacjami: 
Suczawa, Czerniowce, Sniatyn, Kołomyja, Stanisławów, Halicz, Bursztyn, Chodo rów, Bo- 
rynicze i stacjami: Katowice, Nicolai, Kówigshiitte, Morgenroth , Gliwice, Rudziniec, 
Wrocław, Nissa, Frankenstein, Głogów, Poznań, Toruń i Bydgoszcz. 

Wszelkie w tejże taryfie przeprowadzone opłaty frachtowe do stacyj: Harburg, 
Wrinsen, Lunenburg, Welzen, Bremen, Bremerhafen, Geestemiinde, Seebaldsbriick, Svets, 
Camen i Hamm zostały zniżone. 

Bliższych szczegółów w tym względzie powziąść można z odnośnych, ku temu 
wydanych sprostowań, które nabyć można w naszym ekonomacie w Wiedniu, ja- 
koteż u podpisanej Dyrekcji ruchu. 

Lwów, dnia 24. marca 1875. 


1778 1-8 Dyrekcja ruchu. 


1228 1—1 p m= 
Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu! 
Tutejszy handlarz drzewa pan Pełko, któremu spnściłem kilka flaszek 
pańskiego wytwornego c. k. uprz. płynn uzdrawiającego, upoważnił mię, dù 
doniesienia panu, że zapomocą tego Środka wyzdrowiał koń jego, którę 
z powodu ciężkiej pracy zupełnie stracil władzę w przednich nogach. 
Beal. Aug. Pollak, nadleśniczy. 


Dokładną instrukcję zawiera broszura Dr. Schweitzera nowej racjo- 
nalnej metody leczenia, którą w składach bezpłatnie otrzymać można. Wa- 
pienno-zelazisty Syrop jest smaczny, łatwy do trawienia t daje się długo 
utrzymać. Cena flaszki oryginalnej 1 złr. 25 ct., z przesyłkę pocztową 
za 20 et. opakowanie. 

ZKZ Uprasza się wyraźnie żądać Kałk-Eisen-Syrop Herbabnego. “ŒS 

Główny skład dla Galicji we Lwowie w aptece pod Srebrnym orłem 
Zygmunta Ruckera, w Koszycach n C. Wandraschka. Centralny sklad wysy: 
lek we Wiedniu u J. Herbabny, apt. zur Barmherzigkeit , Neubau, Kaiser- 
strasse Nr. 90. 


Prawdziwe wyroby weterynaryjne są do nabycia: 
We Lwowie : Konstanty Iskierski, apt P. Mikolascha, apt. J. Beisera, 
apt Zygmun. Ruckera (dawniej Tomanka), Wilhelm Adam; w Krakowie M. 
Jawornichi w rynku gł. kam. Kirchmajera, p Józef Jahn, apt. Jozefa Trauczyń 
skiego ; tudzież we wszystkich niemal miastach królestwa Galicji są składy urza- 
dzone, które od czasu do czasu 44% podają polskie w ogłoszeniach. i 
a suwarowania się przeciw fałszowuniom, 
. Przestroga. uprasza się na to B iż Por restytu- 
cyjny Franciszka Jana Kwisdy jest tylko ten prawdziwy, który ©. k. wyłą- 
cznym przywilejem odznaczono, i nic potrzeba go przemieniać z innemi podobnemi 
fabrykatami. dalej zwraca się na to uwagę, iż na każdej etykiecie proszku kor- 
neubursktego , moje nizej zamieszczone nazwisko napisane czerwoną farba się 
znajduje, uważam przeto za mój obowiązek uwiadomić, źe są w handlu fułszo- 
wane środki, które złożone są 1 bes skutkujących i nawet szkodliwych ingre- 
djencjt, przed zakupnem których ostrzegam. 
BĘ Ktoby mi talszerza wskazał, który nadu- 
żywa mej marki ochronnej, abym go mógł pod sad 


podciągnąć, otrzyma wynagrodzenie do 500 zir. %E 


s Fy lko 3 z. 50 ct === 


nabyć można u MËLLEBA, handilin ekspertowym, cate garnitury stołowe, £ 
najlepiej pośrebrzanego, angielskiego metalin Britania, składające się z następujacy:A 
przedmiotew. y 
6 łyżek 1 sitke do herbaty. 
6 lyżeczak, 1 szezypce de cukra, 
6 nożoów i parą lichtarzy, 
6 widelców, 1 ahachelkę i t ahochię, 
jak długo zapas starezy. 


B. Miillers-Exporthaus. we Wiedniu, Praterstrasse 43. 
Wysyłka za gotówkę lnb zaliczeniem. 1169 6—10 


Roznełka ra pohraniem poezlowem i aapakowaniem po cenie fabrycznej, prosimy tyk? T 
i 


2 J. Presler & Synowie 


k: we LWOWIE plac Kapitulny Nr. 2. 
© polecaja swój obf cie zaopatrzony 

, Magazyn płócien, 

„stołowej bielizny, ręczników, chustek do nosa, 
4 DRELICHÓW, DYMEK nizianych i bawełnianych, 
4) schirtingów, perkali i kretonów ui suknie damskie, 
3K skarpetek i pończoch, 
| kaftaników. chustek damskich i flanelek. 

B= we wilkiem wybarze 2D% 


Materje na meble : S*yheeowy T 


i kretony 
Angielskie dywany, 

Kapy gobelinowe i rypsowe na łóżka i stoly. 
Główny skład kołder szytych i flanelowych 
materaców, poduszek pierzanych i włosiennych, 
waty. bawełny i owczej wełny, 


gotowych sienaików, prześcieradeł i poszewek. 
W różeich fasonach i wielki ścia h 


Łóżka Żelazne. 


| | WET" Cenniki i rysuuki łóżek, oraz próbki rozmaitych towarów 

wedle Życzenia na prowincji przysełamy franco., Wszelkie zamówienia 
listowne odar: tną prcztą, a obsłałanki na pościel i bieliznę w naj- 
krótszym czasie uskuteczn ają się. 1516 5—-6 


1875 


„Kaiżone ceny: 
Angielski Portland-Uement, 
Grodzicki Portland-Cement, 

Beleijskie smarowidło 


do osi żelaznych, 
poleca zawsze w świeżym gatunku, 


Główny: skład dla Galicji 


AUGUST SCHELLENBERG 


we Lwowie. 


1624 6—? 


Juł sam przez się sok roślinny, którzy ciecze z brzozy. gdy się drzewo wy- 
wierci, jest od najdawniejszych czasów znany jako Środek przyczyniający się do 
piękności. Jeżeli się takowy według przepisu wynalazcy na balsam przyrządzi, 
tedy zyskuje na cudownej skuteczności Jeżeli się n. p. wieczór posmaruje 
tymże twarz lnb inną część rkóry, to się do zajutrz rana oddzielą prawie 
nieznacznie łuski pod któremi skóra staje się mieniąco bizla. 

Ten balsam wygładza powstałe na twarzy zmarszczki i znaki ospowe, nā- 
daje twarzy kolor inłodocanny, a skórze białości, świeżości i delikatności. ušu Wa 
w najkrótszym czasie piegi, ostudy, pryszczyki, czerwoność nusa i wszystkie 
inne nieczystości skóry. Čeva dzbanuszka z przepisem użycia 1 zł. 50c. z prze- 
syłką pocztową o 10 c. więcej. 1192 8—12 

Składy: we Lwowie w apt. p. Zygm. Ruckera, pod srebrnym ortem. 
Sklad wysyik wy we Wiedniu u p. W.Henn. "III. Bezirk, Josefstadterstrasze 55, 
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Wadłag ustawy z d. 23, lipca 1871 (dziennik ustaw państwowych N. ;6 ah 
2. marna 1872) odnoszącej się do pows'tchneqo zaprowadzenia metrycznych miar i 


wiy aażdewmu polecvno, ażeby te nowe miary i wagi jak najrychlej w życie wpro- 
Wad a stare wiedeńskie i cłowe wagi i wszystkie inne austrjąckie miary zkasować 

Nowe mary i wagi magą począwszy od 1. stycznia :873 wyłącznie być | 
nży: ne 1 mielybę swą MOV ooowiązująrA. 

Proeciwsi' stare miary i wagi mogą być jedynie krótki czas używane a po- 
tem * uług artykułn VI. powyższej ustawy popadają karze pieniężnej od 5 zt. do 
loo al, luw aresztu do 20 dni. 

Pomniluo to bedą stare miary i wagi konfiskcwane a przeciw posiadaczom tychże 
wjt”zone zostanie pestępowanie karne. i 

Będzie to dla każdego połądauem we wlasnym interesie zaopatrzyć sių najs 
rychi"j, według przepisów w nowe miary i Wagi. y 


Wielki skład nowych ocechowanych 


Miar i wag 


utrzy.nuje 


L Buganyi K Comp. 


fab; ykanci metrycznych miar i wag i liweranci przedmiotów dla kolei 


żelaznych, we Wiedniu, Sinmyerstrusse N. 10. 


Pozwalamy sobie zwrócić uwagę P. T. kupców w ich własnym interesie na 
to, «żeby potrzebę swą W uiarach i wagach pokryli w lecie, jak się to powszechnie 


dzieje, gdyż w zimie ceny tych przeumiotów znacznio się podniosą. 


jznanemi konstrukcjami tego rodzaju pod każdym względem pierwszeństwo. ponieważ 
| ten system aparatu lez watpienia wszystkie niedokładności. które mają inao apar ' 


1503 5—5 


BG” Cenniki bezpłatnie. "BE 


wystrzegać tatar raw JĄ" BITE: miS, pez wymagać 
się sAn n, hga gen | | podpis 
falszers! wa i - własnoręczny 


Sposób leczen:a zębów D" DELABARRE 
CIMEN! z GUTTA-i ERCHA do plomhowania zębów spróchniałych. 
LIKIER CIILORU HENIQUE nśmierza wjednej chwili najsilniejszy ból zębów. 
MIASTU RA OSUSZAIĄCA zatrzymuje próchnienie przed zaplombowaniem. 
Prospekt użycia przeseła się Fabio na żądanie. 
Sklad główny w Paryżu przy Ulłey SIontmartre. 4. 


we Lwowie, w apiece P" Mikolascha; w Krakowie, w aptekach PP. Trauczyńskiego i Redyką. 


Wydawca, właściciel i odpowiedzalny redaktor Jan Dobrzański. 


aaa 


NOWO ULEPSZONE n 
aparaty do zacierów i destylowania, 


sysiemu A. Band’ olz. 
Te znacznie ulepszone i npojedynczone aparaty. mają przed wszystkiemi doty 


pod Nr. 150*/, 


tego rodzaju konstrukcji, wyklucza. wszystkie części kolumny sa Fatwo do rozebrania, 
pracują z największym spokcjem i łatwością przy stosunkowo małej ilości pary 
i wody a przytem dostarczają czysty i mocny wyró, Po'ecam zatem takowy każdemu 


Za rogatką Łyczakowską 


interesowanemu z zapewn'eniem czystej i trwalej roboty i rychłego wykończenia za- ;, 4 j Gf 
ojew sos fat 00 SprZedAniA OGN 
wsze po miernych cenach f l HMI 0 9 f d DU 
$ m J 


składająca się 


Najlepsza, Najnowsza, Najtańsza 
oryg. «ng. Źniwiarka Samuolsona 


OMN: U MI ROYALS 


1. Wzmocnione wszystkie części; 2. Ulżenie w pociągi, nowy w tym celu przyrzad: 3. Dowolne regulowanie wv- 

stalowe łożysko pod caiz jg 
Ruchoma rolka do dowolnego posuwania pf 
stołu w którąkolwiek strone; 8. Silniejsze i skuteczniejsze dzialanie odkkułaczy; 9. Dowolne regulowanie przy odkla- | 


S 


sokości cięcia podczas roboty; 4. Podwójnie hartowane noże; 5 
sztangą nożowa: 6 Wszystkie panewki, łożyska wzmocnione i ulepszone; T. 


Stala podkładnane palee, 


daniu na wieksze lub mniejsze snopy; 10. Najniższa cena 
Dalsza świadectwa : 
„Źniwiarka Royal pra-  „Poświadczam niniejejszem, że żuiwiarki| 
cowała u mnie przes cało Samuclsona, których wl p Zieleniewskiezc 
żniwa, cznęła lepiej od in- nabyłem 4, znajduję zupelnie dobremi, gdy? 
nych znanych mi Źniwia- przez cale żniwa tegorowzne miałem sposo 
rek, ami razu sie nie ze- bność dokładnie je wypróbować, zerzneły 
psuła. mi 1500 morgów i jestem z nich zupelnie 
M. Lewicki. zadowolony; mogę je zatem każdemu polecie.| 
w Koniuszkach “ Fr. X. Miliewski, w Wysocicach.* A 
Zresztą upraszam zapytać się: w Igołomii, w Dzikowie, w Nowosiólkach itd. itd. po całej Galicji i 
Ceny loco Kraków wraz z celem i opakowaniem: 
1. „OMNIUM ROYAL“ żniwiarka zł w a. 400 | 1. „PATENT ROYAL“ kombinowana żni- 
1. „OMNIUM“ kosiarka TERT on omaa U wiarka i kosiarka WIET "EET 
Zamówienia na żniwiarki oraz na części de dawniej nabytych najdalej do końca kwietnia b. r. 
Wszelkie inne żniwiarki i części do nich, jakoto : 
po cenach najniższych. 


„Zeszlego roku wziałem 
od pana 2 zniwiarki Royal, 
za które moge pani pọ- 
dziękawać bo su dobre, a 
o połów © tuńszę od innych 

Liskowaski 
w Kaołomyi.* 


n mnie juź 2 lata robi 
znaję za najlepszą ze wsi 


stawie wiedeńskiej 
ku 1875 

Józef Pace, 
w Zarnowcu.ś 


w Królestwie, 


1434 11-15 


L Zieleniewski, Kraków. 
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JAN WIGHERA 


fabryczny skład komisowy 
maszyn rolniczych 


we Iuwowie. 

Niniejszem mam zaszczyt najuniżeniej donieść moim P. T. odbiorcom i ujentom, że 
dotychczasowy stosunek i sj ecjalne zastępstwo firmy Clayton 6 Shuttelworth do rąk tychże 
własnych złożyłem, zarazem więc rozwiązuję stosunek handlowy z panem D. Kerman, lecz 
fabryczny skład komisowy maszyn rolniczych jak dotąd prowadzę ije- 
dynie najwyborniejsze maszyny i sprzęty niezawśle z najsławniejs ych firm z 
Angli, Ameryki i kontynentu po najtańszych cenach bezzwłocznie Uostarezam 1 na skła- 
dzie utrzymuję. 

Wszelkie rodzaje maszyn, pojedyncze Czyści składowe tychże, mam zawsze w zapasie i 
dostarczum takowe najspieszniej. 

Reparacje i ustawienia maszyn uskuteczniam niezwłocznie, 
cenach, ; 
Jan Wicher: 

we Lwowie przy ulicy Grodeckiej. 
E. 


; 


najlepiej i po najtańszych 


1491 3-2 
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Clayton % Skattleworth 


w Einkslinie (uj) i we Wiedniu, 


br. we Lwowie pod swa firma własną urządzają Filję 
swego zakładu rolniczych maszyn. 

Upraszamy w razie zapotrzebowania jakiegokolwiek rodzaju ma- 
szyn, wstrzymać się aż do powyższego czasu, lub przedtym czasem 
udać się do naszej firmy we Wiedniu. 


czych umożebnia nam, wszelkim wymogom bezwłocznie zadosyć u- 


reperacje maszyn najdokładniej i w najkrótszym czasie. 


przy ulicy Czarneckiego (dawniej Pańskiej) 
Polecamy się, z uszanowaniem 


Clayton & Shuttle worth. 


dotąd przez panów Wichera © Kerman, sklad komisowy naszych rolniczych 
maszyn, z dniem dzisiejszym zwinęliśmy. 

We Lwowie dnia 18. marca 1875. 
1693 3—? 


Clayton & Shuttleworth. 


Z drukarni 


„Źniwiarke Royal, która 
n- E 
y- 
stkich. jakie byly na wy 

w 1b- 


zł. a. w. 340 


Minerwa. Wood, Ceres, Champion Kuckey 


O CZNIE: GEY A OBCA TRZA CORP 


| 


mają zaszczyt niniejszem donieść, iż z początkiem kwietnia 4 


Nasz obficie zaopatrzony skład wszelkiego rodzaju maszyn rolni- 
czynić, a nasz równocześnie urządzony warsztat. wykona wszelkie 


Upraszamy w końcu przyjąć do łaskawej wiadomości, że nasze 
biuro znajduje się w kamieniey pod I. 4. n pierwsze piętro, 


Odnośnie do powyższego doniesienia, zawiadamiammy równocześnie, Że ulrzymywan 
cd , 


EEE | 
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Sreb Bri j : 
rebro Britani M 
jest jedynym metalem, kló.y zawsre zusieje biały i w Xuglji zunjduje sie w katdym domu i Wy! 
tak irwałeim jest jak sebno, a W ecnie måszy o dwudziesta część od prawdziwego arebra Br 
wdziwe briłuria szebra jest dw unbycia po następujących cenach w skladzie angrelakich R nij zw 
metalowych i 
M. Bressler, we Wiedniu. Stelt, Schottengasse N. 9. 
łyżeczka pa tu, 15, 29, 25, ZU, 40,46 c. 
poł tuzina tychże e, 60, SU 1. 180, 1.5, 2 zł MIEJ 
tyżka e. RU, R5, 51 HU uge.. pół tisine Tykt «1. % 2 50M 44.501. 
para nażów labh wilelcńw e, 80 (oprawa srebrna) — pół luzina tychże 4 zt. 
sitko r. 3u, $0. 50, ĝu, SU. I zi. £ raczka tub hrs tejże. 
pół tluzinu polszawek lylku 2 zł. W0 e. — pot, wsina kieligzków na jaja 2 zł. © 
puszka sło pis ia sukru su, 90 e., t zł. Świecznik $0, 80 e., 1 zt., 1.GV, | 
pot luzina ole na seruels © b 50 e., wienrzniezkn MO c. a 
para lichlarow ikieh ZE 4, 850, 4, 4.50, u. poł iaiina sz'utćców deserowych 4 zt, 50 1 
chachla d 29. 1,50, 1.50, 2, 2.50 3al, w -4 zS 
taca t Fer WU. t0 1 zł 206 ri AA zł. 500. a a tei 2 eł. SUe., 19" 3 gł, 20** Sał, 0 e i 
(osragła, podługowała luv czworegranna), 1 
serwisy Jo herbaty: ra 2 osoby 15 zt.. na & osuby 13 zt., na 6 usab 21 zt.. na U osób 26 ać 4 mi- ię 
seczkami. N 
Wazystkie tego rodzaju przedmioty nadzwyczaj lanio. 
Zlec nia z 1ewineji uprasza się stosuwać do: = 
h D] 4 —— 
NM. BRESSLER, 
engische Metalwaaren i%'ederlage, we Wiedniu, Stadt. Schottengasse N. 9. 
Wysyłki załatwiuj, sio odwrotnie za zwliczenieńn. 
.. ,  Jeżeliky sobie kto tego śiczył, nskrteczniawy zamówienia i o jednej sztuce, 
Jedynie dia przekonania sie w dobroci towasu, Przy odbiorze za 100 zir, vp rszczam 
lo pror tbatu. 1099 11-—36 
"i m m I NAĘ 
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NAT obusi $E 
LBOP. HAHN 


wc WERZBBREW /. Plankengasse Nr. 4. 

poleca, szezycąe się 20letnien chlubnem powodzeniem, najwiekszy wybór ele- 
p rl js) i r e y =) 5 

"4 ganckiego. trwałego i naj ańszego obuwia Z powodu ogromnego odbytu i zna” 


t, h czniejszych ulepszeń w fabrykacji, którą zaszeżycono 12 meda'ami, jest „ten = 
H k zakład jedyny, który P. T. pnbliczności daje zupełną gwarancj za swe wyroby ` 
i | ( s r . . 1 
X Na porę WIOSENNĄ szczególnie do polecenia : ~ 
. 4 Sztyflety meskie: Szty(iety damskie : 
|, 2 skórki cielęcej od zł 5.8D'do zł ©50/prazelow o z elastyk. x 
R M ME kosłowej , AW AP ENG. lnb grwasze od zł} 4— do zł. eN 
ję ze skóry tr ciel. 1,6% ,,, X szare lub kozt. » 450 6 
B | 3 lakierowane do sul ME » 300 z franc, skórki ciel. 5.80 4 7 x garı 
| Ñ R. jucht lakierow, „„%—%4,9. | - „ ziskj „, 8—, a E NE 
gy obuwie Molier zka- wszglk. rodz. obaw. = M z 
|| ¿dego gat. skóry „ „650, „ 8—| zbytk i wymyśl. N bie 
łą wszelkie gat. ob. do zwszel. mat. i sk. „ 8 - uA dla 
AI jazdy i polowania „10.— 1 wyżej. (Moliere buc. na prze. e. 2 z 
p) * pantofle | : —.40 chadzkę i wdomu „ 1.40 „ i wyżej x 
Ę R Buciki dziecęce i dla dziewcząt a e od zł. 180'i R | x 
a Sztylłety dla ehłopeów Î buty o r O a GL jy 72 
ję Dokładne cenniki bezpłatnie i franco? / Zlecenia 2 prowincji N 
% za zaliczeniem usku eczniam rychło ù starannie, 1703 3—6 N = 
> Mak. Nadużycie, którega się niektórzy handlarze obuwia z moją firmę (4 
R dopuszczali, powodowała mię, przeciw tym sądownie wystąpić przeto upras x 
R szam dobrze uwńxżać na adres; we WIEDNIU, Stadt, Plankengasse N. 4. kę 
URSS ~ "FF - i 
NKAJAIAMANANMNAKMIAKKAWMAMIĘ Sv 
A AEK p” =p 777% W - oda 
7 rax " i 
X. Fürsta | | 08] 
nouoolworzony | feat 
kie” 


Zakład modnych manufaktów 


we Wiedniu, Alserstrasse Nr. 39. 


TM " A £ Ji 
Najohflary wybór wsavikivh gatunków materji wełnianych na suknie, w kulerach najmo- 


dAniejszych i w najlv szych jakusciach na leraźujejary sezon wiog:hi j rawd r 

| kozmazońskia, brylantyny, piki łosieć i pyé cawartych tak. siem rea ZSEE E 

ccwartych lok, ater. weyfony, bintu i koloruwe płócienka, recenki. ae'wety, obrusy lImianr,dre= moi 

ija ki wa pokrower meblowy, Hranxi maszlinowe, barchany, białe « knlorowa chusiki to TTY j&i 
Iniane, „Mocne kobierce na posadzki, pończochy, krawatki dla mekozyan i dam I wiele innych n 

ar'ykułów, a 4 (SP 

Z E R p a = ` a Son mą r a) x E > 

o e APR żałatwiaja się rychło i rzetelnie i wzorki i cenniki Ei (2701 pi fo 1 mo; 

„Ir =w eei = = E z sz 

Głos; Public: = sło! 

osy Publiczności. | jesi 

r? + ) myl 

Du panu aptekarza Purysitnera w Gracu. nok 

Pudelko, w ktorem znajdywatu się Haszeczka Syropu z podfosforanu || 1a 

wapna, otra malem dnia 13. lutego r. b. za co panu Oświadczam najczulsza podzię- | min 


kowanie a przytem ośmielam się, nieco o tym środku powiedzieć. 


A Od czasu ji 
iłuzg przepisu zażywam syrop z podfosforana wapna, czuję się aae 


byf ożywionym , 


świeżym, a przytem zauważam, że bicie pulsu (80 na winutę) jeszcze nie Jest nor 
maine. również skóra jest jeszcze sucha i gorąca, czego przedtem nie było. W nocy 
pocę sią. apetyt ujdzie, tylko po jedzenia miewam febrę żołądkowa, na co po- E mac 
magam sobie czarną kawą. Kaszlu bardzo malo, tylkoran» bez wymiotów, bole iej 
piersi ustały zupełnie, i oddecham wolno beż dolegliwości Przed zażywaniem niej 
syropu była moja skóra zimna jak lód, a paznogcie zachodziły mi niebiesko |] ZYG 
cera twarzy żołta, gdy taraz na zdziwienie moich kolegów zaczynam  zakwitać || Źnie 
Krótko powiedziawszy, czują się przy biciu pulsu 80--90 stopni lepiej i byłbym now 
zadowolony, gdybym się mial tak zawsze. Alt 
Powtarzam jeszcze raz moje podziękowanie 
Z uszanowaniem F.anciszek Nager. | W 
A Zad 
Teu nowy środek. zalveony suchotnikom , na oslabienia piers'owe, $ Mel 
LNG RE h a Er. sg”! tuberkuły, zatwardzenie wątroby, usu- zką 
» f ; leitñer wa w nadzwyczaj szybki spnsób wszyst- jest 
# | p "BR okazujące się objawy pewyższych | m 
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